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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


0. k. Prezydent sądu krajowego wyż- 
Szego w Krakowie udzielił opróżnioną posa- 
dę rewidenta przy oddziale rachunkowym ce, 
« Sądu krajowego wyższego w Krakowie Pa- 

„jo Kostee, oficyałowi tegoż oddziału 
*Munkowego; opróżnioną posadę oficyała ra- 
iunkowego Fe dynandowi Nikodemowi- 

SŁOwi, asystentowi przy oddziale rachunko- 
"ym e. k. Namiestnietwa wo Lwowie; nako- 
diec posadę asystenta rachunkowego Peregry- 
Rowi Kienowi, dyetarynszowi tegoż oddzia- 
U rachunkowego. 
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CZĘŚĆ NIEURZĘDÓWA 


Lwów, dnia 21 lutego. 


Najwięcej stanowczem ze wszyst- 
kich oświadczeń rządu w spra- 
Wie wschodniej jest to, które ks. 

uersperg złożył na wtorkowem po- 
Siedzeniu Rady państwa. W planach 
Tossyjskich znajdują się warunki za- 
Srażające interesom monarchii, któ- 
rych rząd wszelkiemi środkami bronić 
będzie, jeżeliby wbrew oczekiwaniu o- 
gólnemu kongres nie doprowadził do 
ły lawego wyrównania sprzeczności. 

W ten sposób da się streścić odpo- 
wiedź ks. Auersperga, a z tego stre- 
Szezenią wynika, że jest tak stanow- 
Czą, jaką tylko być mogła w przede- 

niu zwołania kongresu. Kto spodzie- 
wał się usłyszeć więcej z ust ks. Au- 
SPerga, ten chyba zrezygnował już 
kol możliwości pokojowego usunięcia 
ollizyj, dla tego projekt hp SKU 1 a a a l | 
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su był chyba czczą formalnością. Au- 
stryi. która wzięła inicyatywę W Zwo- 
łaniu kongresu, najmniej odpowiada- 
łaby rola wyzywająca, a podniesienie 
stanowczego tonu odpowiedzi rządowej 
o jeden stopień. byłoby już wyzywa- 
niem, co więcej byłoby zamachem na 
własny pomysł zwołania kongresu. I 
w Radzie państwa i w Petersburgu 
odpowiedź ks. Auersperga zostanie 
zrozumiana, bo interesa austryackie 
których naruszać nie wolno, nigdy nie 
były taką zagadką jak interesa angiel- 
skie. 


Roma locuta est! Równocześnie 
z ks. Auerspergiem w Wiedniu i Ti- 
szą w Budapeszcie, także i ks. Bis- 
marck zabrał glos w sprawie 
wschodniej. Ozas już rzeczywiscie był 
najwyższy, aby kanclerz państwa pierw- 
szorzędnego nie pozostawiał Europy 
w niepewności co do swoich poglą- 
dów i zamysłów. Zwłaszcza w tej 
chwili koniecznem było oświadczenie 
ks. Bismarcka, gdyż w ostatnich cza- 
sach zaczęły obiegać najrozmaitsze 
wersye 0 wpływie "Niemiec na osta- 
tni okres wypadków wschodnich. Mo- 
wa ks. Bismarcka dowiodła, że jedna 
wersya była trafna, t. j. ta, że Niem- 
cy nie są bezwarunkowo oddane Ros- 
syi w jej daleko idących planach. Sam 
ustęp o Dunaju wykazuje to, a zara- 
zem stwierdza, że Austrya w swoich 
zastrzeżeniach co do niektórych wa- 
runków rossyjskich liczyć może na 
kongresie na dobitną i zapewne sku- 
teczną pomoc Niemiec. Jednym z wa- 
źniejszych ustępów mowy ks. Bismar- 
cka zdaje się nam ten, w którym kan- 
clerz oświadcza, że nie ma nie „do 


zamilczenia*, W chwili tak niepewnej katnie ale 
milczenie ks. Bismarcka | może nietylko 


jak obecna, 
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MIEJSKI GOŚĆ NA WSI 


OBRAZEK OBYCZAJOWY 
przez 


Kłopotów Starego Komendanta", 


| (Ciąg dalszy.) 
l, Czytelnicy moi radziby zapewne docze- 


Autora „ 


„AĆ się końca tych opowiadań o przygodach 
lojskiego gościa na wsi. a nadobne czytel- 
gg" już widzę niecierpliwią się z ciekawo- 
» Co się też zrobi z Lincią i Ksawerym ? 
u względzie zgadzam się z niemi; ja 
zu byłem nadzwyczaj zaintrygowany, na 
zem się ta spekulacya mojej Lucynki zakoń- 
y, 8 z drugiej strony zły byłem, że mi 
nie udało dnia tego wysondować „pana 
werego, co on też myśli o Linci. Na świe- 

M powietrzu, w lesie, wśród tajemniczego 


«i 


Szumy sosen , doskonała była okazya rozpo- 
tag] Tomantyczną z braciszkiem pogadankę, 


ło Akich rzeczy trzeba zawsze dobierać od- 
rę dnich akcessoryów, pizy których łatwiej 
a do przekonania takiego naprzykład sa- 
duły, jak mój Ksawery.... 
Ewa ie złe chłopczysko, bo nie złe, ale 
chwi: tem potrzebuje, żeby go ktoś w danej 
cią i U popchnął; sam, to stałby przed Lin- 
! cały dzień Boży i gapiłby się w jej 
SA | Przewracałby językiem w ustach , 
C08 ch y nie wymówił, że ją kocha, lub 
"zy aj mniej dobitnego w tym rodzaju... 
Jiro „0 ACyi zatem, kiedy skrzywiona twarz 
Zi © a się trochę wygładzać jak ćwiartka 
daje tego papieru przy prasowaniu , rozmy- 
Walery: „a jakby go tu i kiedy zajść w tej 
rdzo prawdzie moja Lucynka jest sobie 
Nse * ręczną i sprytną kobieciną , ale to 
Mezeg nie to, co gdy mężezyzna pogada z 
Jzną. Można go np. zażyć trochę żar- 


ciki»m , trochę na seryo powiedzieć słowa 
prawdy, do czego doprowadzi go stare kawa- 
Jerstwo; wspomni mu się o posagu tak od 
niechcenia... no i jakoś wyciągnie się stano- 
wcze słowo... Mnie tego nie trzeba uczyć, 
bo dzięki Bogu od drugiej klasy naczytałem 
się tyle rozmaitych romansów, że gdyby nie 
to przeklęte gospodarstwo, wykonćypowałbym 
całą książkę o miłości i różnych sposobach 
łowienia mężczyzn na siatkę pajęczą. Kiedy 
sobie tak myślę i spoglądam to na Ksawere- 
go to na Lincię, powiem państwu moja pa- 
nienka coś spochmurniała.... 

Z dotychezasowych gawędek mogliście 
wymiarkować, że lubię tę dziewczynę, i że 
gdybym miał dwadzieścia lat mniej jak mam, 
a nie znał wprzód mojej Lucynki, toby mi 
się zdawało, iż jestem w niej zakochany. Dla 
tego też widząc, jak ona się zamyśla i wzdy- 
cha nieznacznie, korzystam z jej wyjścia, 1 
dalej za nią do drugiego pokoju. 

= Ej Linciu — mówię biorąc ją za 
rękę i grożąc paleem — czego to panna tak 
mi się zamyśla ? 

— Zdaje ci się.... 

— Popatrz no mi w oczy, tylko bez 
tych manewrów na prawo i lewo, ale prosto... 

— Lepiej nie mogę — mówi otwiera- 
jąc na mnie swe wielkie powieki. 

— Udajesz obojętną , prawda? Ale ja 
wiem, co tam siedzi w serduszku, oj wiem.. 
No, no, nie martw się a poproś mię ładnie, 
to ja ci coś powiem. 

Co, co? — zapytuje z ciekawością. 

— Jeszcze nie w tej chwili, bo sam 
Z pewnością nie wiem , ale jutro.... Uważasz, 
wezinę ja się do niego i wybadam.... 
Zadnych badań, bardzo proszę... 
zawoła żywo. 

— Ależ delikatnie, tak delikatnie, 
ani się zmiarkuje.... Ot tak niby żartem... 
Spuść się na mnie, już ja to wszystko prze 
prowadzę bardzo dyplomatycznie... 

— AMuguście, jeżeli mię kochasz, jeżeli 
mi choć trochę dobrze życzysz, ani wspomi- 


że 


Rok 68 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cent 
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budziło wielką nieufność. Podsuwano 
mu najrozmaitsze zamiary skryte, któ- 
re wyjść miały na jaw dopiero wtedy. 
gdy siła ludzka nie zklołałaby posta- 
wić przeszkody. Ks. Bismarck prze- 
szłością swoją poniekąd usprawiedli- 
wiał tę obawę. Podczas urlopu w War- 
zynie nieraz ks. Bismarck milczał jak 
zaklęty, a tymczasem w umyśle jego 
rodziły się wielkie plany, a dyploma- 
cya niemiecka była w większym ru- 
chu niż podczas pobytu kanclerza w 
urzędzie. Jeżeli ks. Bismarek nie nie 
zamilczał, a tego przecież po takiej 
mowie spodziewać się można na pe- 
wne, to Niemcy rzeczywiście oddadzą 
na kongresie wielką przysługę pokojo- 
wi europejskiemu, wstrzymująć w spo- 
sób życzliwy ale skuteczny księcia 
Gorczakowa od wygórowanych wa- 
runków, Horoskop postawiony poko- 
jowi europejskiemu w mowie ks. Bis- 
marcka wypadł w ogółe dobrze. Nie 
braknie i tam zastrzeżeń. które nie 
wykluczają dalszych komplikacyj wo- 
jennych, ale jest za to jeden argu- 
ment przekonywujący każdego pessy- 
mistę i swoją treścią i tem, że jego 
autorem jest kanclerz niemiecki. Ks. 
Bismarck powiedział, że Rossya wi- 
dząc opór mocarstw stawiany zbyt 
wygórowanym warunkom, ulęknie się 
niebezpieczeństwa i zadowoli się tem, 
co posiudaś może bez dalszego rozle- 
wu krwi. Po ostatnich wypadkach na 
teatrze wojny, zapanowało zbyt prze- 
sadne wyobrażenie o potędze Rossji, 
zaczęto uważać ją za zdolną do utrzy- 
mania się przy dotychczasowych zdo- 
byczach i równoczesnego starcia się 
z nowemi siłami. Ks. Bismarck deli- 
zrozumiale zreflektował 
tych, co się nadto 


naj — mówi szybko biorąc mię za drugą | 
rękę... — Zrobiłbyś mi taką przykość, że nie 
uwierzysz ! 

— Dlaczego ? 

— Dlatego że sobie nie życzę |... 
drogi, nie rób tego... 

— Ależ „dlaczego ? 

— O mój Boże, cóż ci się mam tłó- 
maczyć.. 

— Jednak zdawało mi się... 

— To ci się źle zdawało... Zapewniam 
stanowczo, nie chcę nie wiedzieć — mówi 
puszczając moje ręce... 

Dziwna rzecz, zkąd taka nagła | zmiana, 
pomyślałam zabierając się do wyjścia z po- 
kojn, ale przeszedłszy próg, uchylam drzwi, 
i mówię: 

— Linciu, ty wiesz, że chciałbym aye 
była szezęśliwą. Wiem że ci się podobał... 

proszę więc powiedz mi, zkąd taka zmiana, 
bo daję ci słowo, będę całą noc myślał nad 
tem... i nie usnę... 

— A jutro mi powiesz, że mam fałsz 
w sercu, fałsz w mowie, fałsz w myślach... 

— "Linciu, czy to się godzi ! przypo- 
minać mi takie rzeczy ! — mó wię rozżalony. — 
Znasz mię, że jestem prędki i że czasem wy- 
rwie mi się jakie słówko, ale czyż nie prze- 
prosiłem , czyś nie przebaczyła ? 

— Wiedz o tem mój Auguście — od- 
powiada mi poważnie, że kobiety choć bar- 
dzo ezęsto przebaczają, to jednak bardzo 


rzadko zapominają. 
— Kiedy tak — mówię obrażony — racz 


pani darować memu zuch walstwu... 

— Qzego ty mię męczysz Anguście !— 
rzecze chwytając mię znów za rękę. Zdaje 
się, że powiedziałam dość wyraźnie że nie 
- | chcę. 

— Dla mnie tego mało, 
wiedzieć dlaczego ? 

— Dlaczego, dlaczego? — powtarza z 
pewnem zakłopotaniem. — Dlatego... że... 
śmieszny — dodaje prędko puszczając moją 
rękę i zamykając drzwi za sobą. 


Mój 


ja chciałbym 


Rossyi boją, lecz co ważniejsza, samą 
Rossyę. 


Najprzykrzejszem dla Petersburga 
musi być teraz ciągle powtarzające się 
przypominanie osobistych przyrze- 
czeń i zapewnień cara z czasów 
przedwojennych. Anglia utrzymuje, że 
tok wypadków wojennych nieodpowia- 
da zapewnieniom, który car wyraził 
w Liwadii przed jej ambasadorem a 
Rumunia także przypomina sobie o- 
świadczenia, z któremi zamierzony zabor 
Bessarabii ma stawać w sprzeczności. 
Na tem polu informacye dziennikarskie 
są wcale nie wystarczające, bo nie- 
wielu tylko osobom wtajemniczonym 
znane są Szczegóły autentyczne, zwła- 
szcza ów list, na którym polega ksią- 
że Karol opierając” się tak przykrej dla 
niego retrocesyi Bessarabii. Prasa ros- 
syjska jednak chcące odeprzeć zarzuty 
tego rodzaju postępuje najfatalniej bo 
tak, że milcząco przyznaje niezgodność 
między obecną sytuacyą na Wseho- 
dzie a dawnemi osobistemi zapewnie- 
niami cara i tylko na karb nieprzewi- 
dzianych okoliczności kładzie eałą tę 
niezgodność. W samym przebiegu woj- 

ny trudno znaleźć nieprzewidziane oko- 
liczności w takiem znaczeniu jakiego wy- 
maga to usprawiedliwienie. Nieprzewi- 
dzianą była Plewna, ale z niej nie wyni- 
ka wcale że wojna musiała się zamienić 
z czysto-humanitarnej w zaborczą. Dla- 
tego że Osman i Mukhtar pozwolili sobie 
zachwiać chwilowo urok potęgi ros- 
syjskiej, ani Bessarabia ani Bułgarya 
nie potrzebuje się zmieniać w prowin- 
cyę rossyjską. Ale lud rossyjski wymaga 
retrocesyi Bessarabii i zajęcia stolicy 
rossyjskiej a woli ludu nie może opie- 
rać się monarcha rossyjski — tak op'e- 
wa druga wersya mająca usprawiedli- 


— A! teraz rozumiem, ma racyą... Pa- 
nowie młodzi proszę pamiętać o tem, że nie 
więcej nie odstręcza kobiety jak śmieszność! 


Lincia kazała powiedzieć, że słaba i nie 
wyszła więcej, ja byłem czegoś zamyślony, 
Ksawery bez humoru, zatem dość kwaśno 
szła pogawędka przy stole. Już mieliśmy wsta- 
4 gdy zjawił się w pokoju organista Bie- 
e 

— Kazał się też ksiądz proboszcz bar- 
dzo pięknie kłaniać i prosić wielmożnego pana, 
aby był łaskaw przyjść na plebanię. 

— (o się stało? -- pytam niespokoj- 
ny. — Czy ksiądz Jozefat zachorował? 

— Nie, zdrowiuteńki, tylko powiedział 
że ma pilny interes. 


Chwyciłem za czapkę i wybiegłem dość 
zaciekawiony podobnem wezwaniem probo- 
szcza, albowiem nigdy się jeszcze nie zda- 
rzyło, aby przysyłał po muie o tak spóźnio- 
nej godzinie. Podchodzę do plebanii, w oknach 
Jasno, więc niezatrzymując się nigdzie i wpa- 
dam prosto do pokoju. Wszedłem i mówię 
państwu skamieniałem : siedzi ksiądz, siedzi 
jego siostra panna Karolina, no i zgadnijcie 
kto trzeci ? — Pan Maciej, kochany kolega 
mój, geometra, pan Maciej w swej własnej 
osobie. A ezy go tu złe jakie przyniosło, czy 


to — pomyślałem tracąe kontenans, a on 
prawie jak gdyby nigdy nic. 
— A jak się masz Guteczku 1... — I wie- 


sza mi się na szyi i całuje i ściska, — Cóż 
nie poznałeś mię ? 


— Poznałem ale... 

— Myślałeś pewnie, żem zginął jak ka- 
mień w wodzie, hę? — mówi śmieje się 
na całe gardło ze swego dowcipu. 

— Nie.... jednak... 

== Czekaj, wszystko będziesz wiedział — 
dodaje wybiegając ze świecą do drugiego po- 
koju, gdy panna Karolina szepcze mi na 
ueho : 

— Dzielny mężczyzna, 


padam panu 
kollatorowi , tęgi chłopiec. 


Co on mi tu nie 


wić postępowanie Rossyi. Wymaganie 
ludu. który tyle krwi przelał w woj- 
nie obecnej, byłoby już argumentem 
więcej przemawiającym do przekona- 
nia, ale przedewszystkiem trzeba Wy- 
kazać, że lud rossyjski rzeczywiście 
tego wymaga, że przynajmniej posiada 
świadomość celów wytkniętych retro- 
cesyi Bessarabii i marszowi na Kon- 
stantynopol. Niech powie to wyraźnie 
parlament rossyjski, bo tylko parla- 
ment może przemawiać w imieniu ludu. 
Ale RosSya nie posiada parlamentu i 
jeżeli dotąd nie uczuła tego braku, to 
teraz pewnie czuć go musi. Może pra- 
sa rossyjska uważa siebie za wyro- 
cznię i echo woli ludu rossyjskiego ? 
Dlaczegoż nie miałaby mieć tej ambi- 
cyi, tak naturalnej i potrzebnej dla 
każdego dziennika? Wolno prasie ros- 
syjskiej mieć tę ambicyę ale Europie 
wolno także odmawiać jej prawa do 
przypisywania sobie takiej roli. Prasa, 
która chcąc nawet na prawdę i szcze- 
rze oddać wolę ludu, musi przede- 
wszystkiem oglądać się na wolę cen- 
zora, nie powinna być tak pretensyo- 
nalną. 


Rada państwa. 


*|* Wiedeń, 19 lutego (Koresp. 
Gazety Lwowskiej). Dzisiejsze posiedzenie 
Izby poselskiej obfitowało w niespodzianki. 
Niespodziauką była odpowiedź na znaną in- 
terpelacyę w sprawie wschodniej; niespodzian- 
ką było ponowne z powodu przemówienia 
ministra skarbu otwarcie dyskusyi mad cłem 
od kawy, niespodzianką był areydrastyczuy 
przebieg tej dyskusyi: niespodzianką był mo- 
że i rezultat głosowania nad wnioskiem mniej- 
szości komisyjnej, ale największą z niespo- 
dzianek było to, że i dziś nikt, ani z posłów 
ani z członków rządu, nie podjął w pełnej 
Izbie odrzuconego przez komisyę pierwotne- 
go projektu rządowego eo do oclenia kawy 
surowej 24 złotemi, palonej zaś 30 złotemi. 
Pan minister skarbu na sam koniec przemó- 
wienia swego wspomniał wprawdzie o pro- 
jekcie rządowym, prosząc, aby go przyjęto, 
ale formalnie nie podjął projektu, nie stawił 
wniosku żadnego. To też pod głosowanie pro- 
jekt rządowy wcale się nie dostał, a jak wczo- 
raj p. Krzeczunowiez, mimo nchwały Koła 
naszego co do głosowania za projektem rza- 
dowym, nie znalazł podstawy do wystąpienia 


naopowiadał o różnych awanturach, padam 
panu hisłorye, tylko spisać to wszystko, pa- 
dam panu. i wydrukować. 

— Masz! — rzecze Maciej podając mi 
jakiś zwój papierów. 

— (oż to jest? 

— Weź i czytaj! 

Rozłożyłem foliał , patrzę stoi u góry 
„w Imieniu Najjaśniejszego 

— (o to jest, wyrok ? 

— Tak, wyrok sądu kryminalnego... 
Ale czytajże.... 

Czytam tedy dość długie wstępne ce- 
regiele, dopiero przyszedłszy na imię Klein- 
sztika, domyślam się wszystkiego. 

— Przyznam ci się, zapomniałem już 
o tem. 

— Ale ja nie zapomniałem, bo Maciej 
Prętowski nigdy nie nie zapomina — dodaje 
uderzając palcem w czoło — Słyszałeś co 
powiedziałem siadając na bryezkę w Siedl- 
cach, że choćby pod ziemią odszukam tego 
żyda i do kryminału wpakuję — otóż wpa- 
kowałem.... 

Jeszcze ze szkół znajomą mi była za- 
wziętość pana Macieja , ale nie mógłem przy- 
puścić, aby w tym wypadku tak wziął do 
serca ową sprawę z Kleinsztykiem , że całe 
dwa miesiące jeździł za nim po całym kraju 
zapomniawszy o innych obowiązkach. 

— Uważasz Anguście, tu honor mój 
był zaangażowany... Daruj, nie mogłem ina- 
czej postąpić. Wiem, że naraziłera się wielu 
osobom , i pewno twoje panie Bóg wie co o 
mnie myślą, ale to już taka moja natura, 
żartować z siebie i z przyjaciół moich niko- 
mu nie pozwolę... 

Podziękowałem mu jak umiałem wysłu- 
chawszy długiej i rozwlekłej historyi gonie- 
nia owego Kleinsztika od miasta do miasta, 
ale gdy skończył dreszcz mnie przeszedł na 
samą myśl, co z nim zrobić ? 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


AE 
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w tym duchu, tak dziś Koło nie miało pod- 
stawy do wykonania swej uchwały i głoso- 
wało przeto za zbliżonym do projektu rządo- 
wego wnioskiem mniejszości komisyjnej, nar- 
mującym cło od kawy surowej w wysokości 
20 zł., od palonej.w wysokości 25 zł. Wnio- 


159 głosami przeciw 
większością 29 głosów. Wiadomo już czytel- 
uikom, co sądzimy o teoryi „głosów rozstrzy- 
gających*; mimo to nie od rzeczy będzie 
stwierdzić, że w liczbie 159 głosów przychyl- 
nych znajdowało się 38 głosów polskich, bez 
których oczywiście wniosek zbliżony do pro- 
jektu rządowego nie byłby przeszedł nawet 
przy absteneyi Polaków, a cóż dopiero, gdyby 
byli stanęli po stronie przeciwnej? Niepodję- 
cie pierwotnego projektu rządowego zdolniśmy 
wytłómaczyć sobie w ten tylko sposób, że 
w danym razie. t. j. jeżeli sejm węgierski 
obstawać będzie przy projekcie rządowym, 
nastręczy się sposobność do podjęcia go je- 
szcze w Izbie wyższej. 

Zagaił posiedzenie prezes Rechbauer 
o godz. 11 min. 20, a po krótszych niż zwy- 
kle formalnościach wstępnych udzielił głosu 
prezesowi ministrów księciu Auerspergo- 
wi, który w odpowiedzi na znaną interpela- 
cyę Giskry w sprawie wschodniej, oświadcza. 
co następuje: 

„O. k. rząd został powiadomiony o 
podstawach pokoju. na zasadzie których sta- 
nęło zawieszeńie broni między Rossyą a Tur- 
cyą. Podstawy te zgadzają się w ogólności z 
doniesieniami, które z pism pelersburskich 
dostały się do pnbliczności. O istnieniu in- 
nych układów e. k. rząd nie ma żadnej wia- 
domości. 

„Rząd całą otwartością określił swe 
stanowisko zasadnicze wzgledem wspomnia- 
nych podstaw pokoju. Oświadczył, Że ukła- 
dów stron wojujących, o ile dotykają intere- 
su monarchii lub praw mocarstw gwarancyj- 
nych, nie uważa za obowiązujące prawnie w 
odniesieniu do siebie, dopóki nie będą uło- 
żone wspólnie z- mocarstwami gwarancjj- 
nemi. 

„Rząd jednogłośnie powziął inicyaływę 
w zwołaniu konferencyi europejskiej. Tak za- 
sadnieze stanowisko e. k. rządu, jak wnio- 
sek jego o odbycie konierencyi przyjęty zo- 
stał przez wszystkie gabinety. Tylko gabinet 
ceesarsko-rossyjski co do formy poruszył myśl 
zwołania nie konuterencyi, lecz kongresu, i 
wynurzył życzenie, aby nie odbył się w sto- 
liey któregokolwiek z państw gwarancyjnych. 
Rokowania pod tym względem są na ukoń- 
czeniu, i sądzimy, że wolno nam spodziewać 
się rychłego zebrania się kongreśn. 

„Z względu na to rząd nie może za- 
puszczać się w szezegółowe określanie swe- 
go stanowiska co do wspomnianych podstaw 
pokoju. W ogólności jednak nie moża pomi- 
nąć, by nie oświadczyć, że niektórych z sty- 
pulacyj, jak dziś istnieją, nie może pogodzić 
z interesami monarchii aastro - węgierskiej. 
To zastrzeżenie nie odnosi się jednak do tych 
punktów, które mają na celu polepszenie do- 
li chrześcijan na Wschodzie, lecz na takie 
postanowienia, które mogłyby pociągnąć za 
sobą uadwerężenie stosunków potęgi na 
Wschodz e ua niekorzyść monarchii, 

„Rząd niepłonną żywi nadzieję. że 
wspólnej radzie europejskiej powiedzie się 
sprowadzić porozumienie. Ponieważ wszyst- 
kie mocarstwa interesowane powinny prag- 
nąć, aby 7 przesilenia wynikł pokój nie 
chwilowy. lecz trwały, przeto e.k. rząd spo- 
dziew» się. że narady mocarstw doprowadzą 


m 


do rozwiązania kwestyi wschodniej nie je- 
dnostronnie, leez wszechstronnie zadowala- 
jącego 


„Jakkolwiekbądź, rząd JCMości wobee 
poważnego charakteru wypadków jak dotąd 
tak i nadal dopalrywać się będzie obowiązku 
i zadania swego w tem, aby politycznym i 
materyslnym interesom, tudzież powadze mo- 
narchii ku wszem stronom nadać znaczenie “ 

Izba milczeniem przyjąwszy odpowiedź 


na którym ciąg dalszy rozpraw szczegóło- 
wych o taryfie celnej. 

Ponieważ dyskusja nad rozdziałem 
Qgim: „kawa“ już wezoraj zamknięta, prze- 
to powinnoby dziś po przemówieniach spra- 
wozdawców mniejszości i większości komi- 
syjnej zaraz nastąpić głosowanie. 

Ale zabiera głos minister skarbu Pre- 


mi komisyi lzby wyższej, nie mogłem u- 
Gzestniczyć w rozprawach o cłach finanso- 
wych. Zabierając dzis głos, będę się starał 
wyjaśnić nieco sprawę z stanowiska finanso- 
wo-politycznego, ale ile możności tak objek- 
tywnie, by nie wywołać na nowo dyskusyi. 
Niektóre pozycye taryfy celnej nazwano cła- 
mi finansowemi, która to nazwa słuszna © 
tyle, że przy układaniu taryfy przeważają 
już to względy haadlowe-polityczne, już to 
finansowe. Oo do ceł od kawy, nafty, ryżu i 
| niektórych innnych przeważały względy fi- 
'nansowe. Winę podwyższenia ich biorę na 


sek teu uchwalono w imiennem głosowaniu , 
130 głosom, a więc; 


powyższą, przechodzi do porządku dziennego, | 


tis: Będąc wczoraj zajęty ważnemi obrada- | 


'siebie, ale nie kierowałem się w tem żadne- 
mi względami kompensacyjnemi (na rzecz 
Węgier), lecz jedynie chęcią przyczynienia 
się do uporządkowania naszych stosunków 
budżetowych wedle programu opartego na 
zaprowadzeniu oszczędności z jednej, a przy- 

' mnażaniu skarbowi dochodów z drugiej stro- 

lny Co się tyczy oszezędności, macie zada- 

„tek ich w budżecie na rok bieżący, jest to 

| początek tylko, ale już pewien postęp kn sy- 

; stemowi oszczędności. Co do przymnaźania 

, Skarbowi dochodów, 
różne projekty odnoszące się do poborów 

|już to stałych już to niestałych, które to 

| projekty po części już przez was uchwalone, 

i po części uchwalenia czekają. Pozostała niet- 
knięta tylko dziedzina tak zwanych poda- 
tków spożywczych, które teraz oto nas zaj- 
inują. Nikt nie zaprzeczy, że cło jest tą 
formą podatku, która jest najmniej uciążliwa a 
najpewniejsze daje rękojmie co do osiągnię- 
cia celu. Ze zaś z zmianami w taryfie cel- 
nej czekano chwili odnowienia ugody z Wę- 
grami, stało się to — powtarzam — nie z 
intencyą ofiarowania Węgrom kompensaty, 

1 jedynie dla tego, że chwila ta aastrę- 
czała sposobność do oznaczenia właściwej 
miary podwyższenia tych ważnych dla skar- 
bu dochodów. Ktokolwiek porówna nasze 
dochody ceł z dochodami iunych państw, 
į przekona się, że nasze dochody pozostają da- 


leko poza dochodami państw innych. W An- ! 


glii wynosi cło 26°% wszystkich dochodów 
skarbowych, w Niemczech przeszło 69, w 
Francyi przeszło 9'/,, w Włoszech więcej niż 
10/,, u nas tylko nieco nad 8 proct. Ale po- 
nieważ możnaby mi zarzucić, że mamy za 
to monopol na tytoń, przeto porównam na- 
sze dochody tylko z dochodami tych państw, 
które także mają ten monopol, mianowicie 
w Francyi wynoszą dochody z ceł więcej niż 
trzy razy, w Włoszech więcej niż dwa razy 
tyle co u nas. A jednak sądzę, że konsum- 
cya u nas nie jest mniejsza niż gdzieindziej, 

Co się tyczy podwyższenia cła od kawy, 
pie jest ono tak znaczne, iżby mianowicie 
klasom uboższym miało zbytnio dać się u- 
czuć. Kawa trzykrotnie drożała o 1009%,, a 
jednak nie zmniejszyła się konsumeya. Pro- 
jektowane przez rząd podwyższenie ma wy- 
nosić 7 ct. na głowę. a Ww przypuszczeniu, 
że tylko trzecia część ludności pija kawę, 
byłoby to 21 ct. w złocie na głowę. Niższe 
warstwy ludności mięszają kawę z cykoryą, 
co znaczy, że ich konsumcya kawy jest ma- 
ła. Jest+m przekonany. że przez projektowa- 
ne podwyższenie cła konsumcya nie zmniej- 
szy się ani o ziarnko i że zatem żaden vo- 
datek nie jest znośniejszy. Wątpię, ezy godzi 
się z względn na wspólność terrytoryalną 
mówić tu o precypuum dle Węgier. Proszę 
pamiętać o solidarności interesów. o wzaj: - 
munem dopełnianiu się obu części monarchii 
pod względem ekonomicznym. Wszakże też 
niepodobieństwem jest ściśle ważyć stosunki 
konsumcyi w obu częściach monarchii. Ale 
chociażby nawet było precypuum, czyż za to 
nie znosi się też ceł od mąki i zboża? Cał- 
kiem równe okoliczności zachodzą co do na- 


fty; pomówię o tem przy danej sposobności. | 


Z tych przeto względów proszę zwa- 
Żyć sprawę i przyjąć wnioski projektu rzą- 
dowego. 


Dyskusya na nowo otwarta. 

P. Plener nie myśli zapuszezać się w 
polemikę z ministrem eo do oświadzenia, iż 
rząd nie powodował się myślami o kompensacie 
na rzecz Węgier, zwraca tylko Izbie uwagę, że 
uchwała dzisiejsza nie jest bez zastrzeżenia. 
skoro znaczenie jej zawisło od uchwał co do 
innych projektów odnoszących się do ugody, 
mianowicie także od uchwuł eo do reszty 
pozycyj taryfowych, skoro taryfa stanowi ca- 
łość w sobie. (o do rzeczy samej, uważa 
mowca podwyższenia cła od kawy za rzecz 

| właściwą, ale tylko wedle wniosku mniejszo- 
[ści komisyjnej, nie zaś projektu  rządcwego. 
| które czyni skok zbyt nagły w obciążeniu te- 
|go artykułu. 

| PSchaup zwraca uwagę, że oświad- 
Dao ministra o niepowodowaniu się wzglę- 
| dami kompensacyjnemi pozostaje w sprze- 
jczności z przemówieniami jego w ko- 
| misyj. 

P. E. Súss nie sprzeciwia się wnio- 
skowi mniejszości komisyjnej, chociaż w ko- 
misyi głosował tylko za ełem w wysokości 
|17/, zł. Mowey chodzi tylko o to, czy cło 

w Jakiejbądź wysokości zmniejszy konsumeyą, 
czy mle, a z tego stauowiska nie da się spro- 
wadzić żadnym sposobem, żadnem przesile- 
pa gabinetowem. Oło w wysokości 20 zł. 
inie zdaje się mowey, by miało pociągnąć za 
sobą zmniejszenie konsumcyi; dla tego gło- 
|sować będzie za wnioskiem mniejszości. 

P. Walterskirchen. Jakkolwiek je- 
den z mowców w dyskusyi ogólnej zażądał 
od rządu stanowezego oświadczenia, czy cła 
finansowe mają stanowić kompensatę, do- 

i tychezas pytanie to pozostało niewyjaśnione. 
|Co dziś mowił o tem pan minister skarbu, 
nie znosi sprzeczności i niejasności. Albo- 
wiem naprzeciw temu oświadczenin dzisiej- 
szemu,. stawa oświadczenie jego, dane na 
8-ciem i na 8-mem posiedzeniu  deputacyl 
regnikołarnej, wedle którego to oświadczenia, 
' cla finansowe rzeczywiście stanowić mają 


przedstawił wam rząd ; 


kompensatę dla Węgier. (tłosy: Słuchajcie! 
'Słuchajcie!). To samo oświadczył pan pre- 
| zes ministrów. Słowa ich są zapisane w pro- 
itokółach, które przyjęto co do tych słów 
| bez zarzutu, lubo co do innych ścisle docho- 
| dzono błędów. Jest to więc nieposzanowanie 
| parlamentu, jeśli raz tak, raz owak się mówi 
la sens moralny jest ten, że kto raz skłankął, 
temu się nie wierzy. choćby prawdę mówiłt 

Wiceprezes Pillerstorf powołuje 
|mowcę do porządku, bo kłamstwa zarzucać 
nie wolno. 

Minister skarbu Pretis. Nie myślę 
| charakteryzować podobnego wystąpienia, skoro 
(prezes już uczynił, co z urzędu mu wypada- 
ło, ale zwracam uwagę, że jest różnica mię- 
dzy jawną dyskusyą w pełnej Izbie, a pou- 
fua niemal pogadanką tylko w komisyi, któ- 
rej członkowie nadto zobowiązali się zacho” 
|wać tajemnicę. (Słuchajcie! Słuchajcie! ). 
| Tam tedy nie ważyło się każdego słówka. 
, Dzięki Bogu, nie potrzebujemy bronić się 
| przeciw mniemaniu, jakobyśmy wychodzili 

na wprowadzanie lzby w obłęd. Bardzo wie- 
le zależy od tego, jak się słowa czyjeś sły- 
| szy i jak się je chce słyszeć, Prawdą jest 
'to, że nie proponowaliśmy ceł finansowych 
ję sposób kompensacyjny, z czego nie wyni- 
ka jednak, iżby Węgrzy nie byli mieli zę 'ąć 
„ich jako kompensaty, i z tego dopiero viy- 
' nik? charakter taryfy jako całości. (Bravo). 
Pp. Wolfrum, Oelz ¿ Kronawetter roz- 
|wlekają dyskusyę o kawie; ale wśród ustawi- 
cznego już szmeru w Izbie, nikt nie baczy 
ina ich wywody, tem mniej mógł baczyć 
| sprawozdawca. 

| P. Walterskirchen odpowiada mi- 
|nistrowi skarbu, że protokóły, w których są 
spisane słowa ministrów, były wyłożone dla 
| każdego, kto je chciał widzieć, że przeto nie 
dopuścił się złamania tajemnicy. Zresztą 
wczoraj już przygotował ministra handlu na 
dzisiejsze wystąpienie swoje, chcąc dać rzą- 
dowi sposobność do stanowczych oświadczeń. 
| Prezes ministrów książę Auersperg: 
Minęło dopiero dni kilkanaście, odkąd mia- 
(łem zaszczyt oświadczyć, że na wyraźne we- 
zwanie Cesarza JMei powodując się patryo= 
| tyzmem. zajmujemy znowu ławę ministeryal- 
'ną. Ze na prawdę potrzeba całego przezwy” 
| ciężenia patryotycznego, aby tu dosiedzieć, 0 
| poucza dzień dzisiejszy. Jedno tylko mo- 
|g dać zapewnienie, że gdy już ominie nas 
iten gorzki kielich rozpraw o ugodzie, a my 


| będziemy tu jeszcze zasiadali, żadna już 

| walka parlamentarna nie będzie przez maś_ 
prowadzona tak, jak dzisiejsza. 

| Po `” przemówieniach sprawozdawców. 


(mniejszości i większości komisyjnej następuje 
| głosowanie, na wniosek p. Wośniaka i- 
| mienne, w którem za wnioskiem mniejszo” 
k komisyjnej (20 zł. od kawy surowej, 

zł. od palonej) oswiadeza się 159 głosów, 
przeciw wnioskowi 180, tak że większością 
| 29 głosów wniosek mniejszości przy” 
Jery. 

Polacy, z wyjątkiem p. Cieńciały: 
(głosowali za wnioskiem; byli zaś obecni: 
pp. Bartoszewski, Banm, Rodyński, Chrza 
nowski. OCzaykowski, Dunajewski, Dworski, 
Dzwonkowski, Gniewosz, Grocholski, Haller, 
Hausner, Horodyski. Jasiński, Jaworski, Ka- 
bat, Kaczała, Kamiński, Kozłowski, Krasicki: 
Krzeczunowicz, Łępkowski, Mendelsburg: 
Mieroszowski, Petrowicz, Rnezka, Rydzow= 
ski, Rylski, Smarzowski, Tyszkiewicz, Wei- 
gel. Włodek, Wolski; nieobecni byli pp: 
(hełmecki , Czerkawski, Gołąb , Golejewski , 
Konopka (za urlopem), Sanguszko. Skrzyń* 
ski, Ujejski. 

Surogaty kawy uchwalono w wysokości 
projektowanej przez rząd i zaleconej prze% 
komissyę, t. j. 6 zł. Wniosek Auspitza (2 zł.) 
miaf za sobą tylko 28 głosów. 

Koniec posiedzenia o god, 8, m. 10. — 
Następne jutro. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Sprawa wschodnia w parlamencie 
niemieckim.) 


Przedwczorajsze posiedzenie parla* 
mentu niemieckiego poświęcone był 
wyłącznie sprawie wschodniej, Najważniejsz 
epizod tego posiedzenia, mowę ks. Bismarcka 
w odpowiedzi na interpellacyę Benningsent 
przyniósł nam wczoraj telegram w tak ob 
szernem streszczeniu, że pozostaje nam ty! 
ko dla uzupełnienia sprawozdania podać 
krótkości mowy interpellanta i innych posłów 
a oraz naszkieować z lekka sceneryę obrazi” 

Niezwyczajny ruch panował we wiorć 
koło gmachu parlamentu niemieckiego. Pod” 
czas gdy zwykle posiedzenia tego parlameb 
tu nie budzą żadnego interesu, galerye świć” 
cą pustkami, objawiało się w tym dniu ŻY” 
we zainteresowanie, tłumy ludności zebrał 
się na placu, a przed bramę gmachu zaj 
żdżał powóz za powozem. Posłowie zebrali 
się nader licznie. loże dyplomatów były peł 


ne a na galeryach panował ścisk niesłychź 
ny. O godzinie */, na 1 powstał ŻYWY at d0 


w zgromadzeniu ; książę bBismarek wsze 
sali w towarzystwie ministra wojny generat 


Oa i ipo mę mó ań Pa P 


Kameke. Sprawozdawcy dziennikarscy dostrze- 
gli na twarzy kanclerza śladów wielkiego znu- 
żenia; miałożby  kilkomiesięczne usunięcie 
Sle od pracy pozostać bez wpływu na zdro- 


wie pierwszego ministra Niemiec? Książę ' 


Bismarck jest od pewnego ¿zasu bardzo rzad- 
kim w parlamencie gościem, to też samo 
pojawienie się jego w Izbie sprawiło wielką 
sensacyę, a cóż dopiero, gdy kanelerz przy- 
szedł zabrać głos w tak ważnej, cały ogół 
interesującej sprawie. Jakoż za przybyciem 
ks. Bismarcka parlament zepchnął czemprę- 
dzej z porządku dziennego ustawę o pożyczce, 
a prezydent udzielił głosu deputowanemu 
Benningsenowi dla umotywowania wnie- 
sionej interpellacyi. 

Przywódzca stronnictwa narodowo-libe- 


czyli Niemcy wogóle nie mogły przeszkodzić 
t wojnie albo przyczynić się do jej ukończenia 
po upadku Plewny. Kwestya wschodnia 
'jest walką między panslawizmem a 
germanizmem, który w tym razie jest iden- 
'tyczny z interesami Austryi. Niemcy po- 
„winny bronić tych interesów. 
| 
| 
| (Nowe dokumenta o kwestyi 
wschodniej.) 


Dyplomatyczne depesze, o których wspo- 


| minał lord Derby na posiedzeniu Izby lor- 


dów dnia 14 lutego, zostały już drukiem 
ogłoszone. Depesze te opiewają: 


Lord Derby do lorda A Loftusa. Urząd 


ralnego nawiązał swe przemówienie do ze- | zagraniczny 11 lutego 1878. Mylordzie! Za- 
szłorocznej mowy tronowej i podniósł na | łączam dla pańskiej iuformacyi kopię tele- 
wstępie, że zlokalizowanie wojny jest głównie | gramu księcia Gorczakowa z dnia wczoraj- 
zasługą Niemiec. Interpelacya domaga się | SZego. który mi wręczył dziś rano ambasa 


tylko takich wyjaśnień, które z interesem 
Niemiec i pokoju europejskiego pogodzić się 
dadzą. Kwestya wschodnia nie dotyka wpraw- 
dzie z bliska interesów niemieckich, mogą 
jednak zajść takie wypadki, w których udział 
Niemiec będzie koniecznym. Od czasów woj- 
ny francuskiej utrzymanie pokoju spoczywało 
głównie w ręku Niemiec. Trójcesarskiemu 
przymierzu zawdzięczyć należy, że wojna zo- 
stała zlokalizowaną. Niemcy mają interes w 
nietykalności Austryi. Zyczymy sobie, aby 
interesa Austryi w dalszym rozwoju wypad- 
ków nie doznały uszczerbku. Po upadku 
Plewny znikły obawy osłabienia Rossyi. O- 
becnie zachodzi obawa, aby Rossya po świet- 
nych swych sukeesach wobec wewnętrznych 
stosunków Austryi i odosobnienia Anglii 
nie stawiała przesadnych żądań. Musimy ży- 
czyć sobie, aby Rossya unikała takich ro- 
szczeń. Nikt nie sprzeciwia się temu, aby Ros- 
sya po swych sukcesach uzyskała korzyści 
nietylko dla chrześcijańskiej ludnosci turec- 
kiej, ale także dla siebie. Chciałem tylko wy- 
razić życzenie, aby unikano dalszych zawi- 
kłań wojennych. Kanclerz będzie mógł liczyć 
na poparcie parlamentu, jeżeli usiłowania 
swoje zwróci w tym kierunku, 

Bismarck odpowiada w tonie roz- 
drażnionym, że próba przeszkodzenia wojnie 
nikomu jeszcze nie wyszła ua dobre. Napo- 
leon byłby lepiej zrobił, gdyby po Sadowie 
nie był interweniował. „Muszę zastrzedz się 
przeciw insynuacyi, jakoby Niemcy dopomo- 
gły Rossyi wyprowadzić Austryę w pole. 
Mowca poprzedni nie potrzebuje występować 
w roli rzecznika Austryi wobec Niemiec. 
Stosunki między temi dwoma państwami są 
pełne otwartości, a to nietylko stosunki mię- 
dzy monarchami lecz także między rządami. 
Ja osobiście żyję z hr. Andrussym w takim 
stosunku przyjaźni. który pozwala mu w ka- 
Żdej sprawie zwrócić się otwarcie do mnie. 
On ma przekonanie, że dowie się prawdy 
odemnie, ja zaś, że dowien: się prawdy 
o zamiarach Austryj Dawniej, to prawda, 
miałem w Austryi kolegów, wobec których 
musiało mi bye obojętnem, czy milezą czy 
mówią. Pośrednictwa, o jakiem wspomniał 
mowca poprzedni. nie potrzeba nam; mogło- 
by ono tylko zaszkodzić.“ (Żywe oklaski.) 

Dep. Komierowski przema- 
wia za uwzględnieniem Polski 
na kongresie. ] 

Dep. Löwe występuje przeciw temu. 

Następnie socyalista Liebknecht 
występuje gwałtownie przeciw Rossyi, doda- 
jac. że opuszczoną przez Niemcy Austryę 
spotka wkrótee los Turcyi. 

.. Bismarck odpowiada wśród wiel- 
kiej wesołości Izby, że najlepiej byłoby, aby 
okrąg wyborezy p. Komierowskiego został 
czas jakiś pod rządami p. Bebla (socyalisty). 
Miałby wtedy sposobność obznajomić się bli- 
żej z socyalną demokracyą, 

Alluzya ta jest dla nas zupełnie nie- 
zrozumiałą. p = 

Od czasu wojny franeuskiej wzrosło za- 
utanie Europy do pokojowej polityki Niemiec. 
Jakiż nabytek teorytoryalny mógłby 
jeszcze być pożądanym dla Niemiec? 
(wielka prawda!) Każdy nowy nabytek przy- 
niósłby nam nowe kłopoty (bardzo słusznie!) 
Ambicya nasza kulminuje teraz w 
utrzymaniu pokoju. Musimy w tym ce- 
lu ponieść jeszeze niejedną ofiarę; ponosimy 
ją jako konieczność, jako obowiązek dla u- 
trzymania mozolnie wy walezonej pozycyi. Za- 
danie Niemiec połączone jest z wielką odpo- 
wiedzialnością; ster polityki znajduje się w 
doświadczonych rękach, które posiadają zu- 
pełne zaufunie nasze. Musimy pragnąć. aby 
kierownictwu temu powiodło się utrzymać 
pokój. (oklaski.) 

Po mowie księcia Bismarcka, którą 
Już czytelnicy znają, zabrał głos deputo- 
Wany Hanel, jeden z naczelników stroDni- 
ctwa postępowego. Wyraził on zadowolenie 
Z odpowiedzi kanclerza i podniósł konieczność 
bronienia interesów Austryi. 

Przywódca centrum dep. Windhorst 
podziela także w ogólności zapatrywania kan- 
Clerza, żałuje tylko, że nie przedłożono par- 

amentowi materyału dyplomatycznego, i że 
Parlament wogóle otrzymuje tak późno wyja- 


, żonych, 


dor rossyjski. Hrabiemu Szuwałowowi oświad- 


|czyłem, że cieszyłbym się, gdybym otrzymał 
i bliższe objaśnienie tego 


telegramu, mianowi- 
cie czy wkroczenie wojsk rossyjskich do 
Konstantynopola miałoby na celu obronę 
chrześcijan, których Rossya uważa za zagro- 
lub czy Rossya uważa to tylko za 
punkt honoru militarnego. aby wywiesić swą 
flagę w Konstantynopolu skoroby Anglia i 
inne mocarstwa uczyniły to samo. Jego Eks- 
cellencya przyrzekł, że poprosi swój rząd o 
bliższe objaśnienie tej sprawy. 

Lord Derby do Musurusa baszy. Urząd 
zagraniczny, 12 lutego 1878 Panie ambasa- 
dorze! Przedłożyłem królowej i rządowi Jej 
królewskiej Mości depeszę telegraficzną, wy- 
stósowaną prez ottomańskiego ministra spraw 
zewnętrznych do Jego Kkseelleneyi dnia 16 
b. m., którą mi Jego Mkseellencya raczył 
wczoraj zakomnnikować a która odnosi się 
do powziętej przez rząd Jej królewskiej Mo- 
ści uchwały wysłania części brytyjskiej floty 
do Konstantynopola. W odpowiedzi na to 
mam zaszczyt oznajmić Jego  Mkscelleneri, 
że rząd Jej królewskiej Mości pokłada wszel- 
kie zaufanie w Jego snłtańskiej Mości, który 
chee bronić życia | mienia brytyjskich pod- 
danych w Konstantynopolu , ale przestrzeżo- 
ny. że w pewnych ewentnalnościach należy 
się na seryo obawiać niepokojów, rząd Jej 
królewskiej Mości robiłby sobie wyrzuty. 
gdyby brytyjskich poddanych pozostawił 
wobec takich niebezpieczeństw bez obrony 
ze strony ich własuego rządu. Zwłoka, jaka 
nastąpiła w wydaniu rozkazów do przepły- 
nięcia cieśnin, możliwa przerwa komnnikacyi 
telegraficznej i odległość Dardanellów od 
Konstantynopola wymagają, aby okręty Jej 
królewskiej Mości stacyonowały bliżej stolicy, 
gdyż w inny razie rata czasu Ivęyduby 
sprowadzić katastrofy, któreby się nie dały 
już naprawić. Rząd Jej królewskiej Mości 
żywi zatem pewną nadzieję, że Porta po na- 
leżytem rozważeniu nie będzie uważała tego 
kroku za coś takiego, co przechodzi potrzeby 
rzeczywistej sytnacyi.* 

Lord Derby do lorda A.  Loftnsa. 
„Urząd zagraniczny 13 lutego 1878. Mylor- 
dzie! Odwołując się na moją depeszę z 11go 
b. m. uwiadamiam Jego Fkscellencyę, że 
ambasador rossyjski zakomunikował mi dziś 
telegraficzną depeszę księcia Gorezakowa na- 
stępnjącej treści: „Ponieważ rząd brytyjski 
zapowiedział, że zamierza wysłać część floty 
do Konstantynopola dla obrony życia i wła- 
sności swych poddanych, ktorych bezpie- 
czeństwo podług odebranych przezeń donie- 
sień ma być zagrożonem, zamyśla rząd ros- 
syjski w tym samym celu wysłać część 
swych wojsk do Konstantynopola z tą różni- 
cą, że opiekę swą, gdyby się do tego miała 
nadarzyć sposobność, rozciągnie na całą lud- 
ność chrześcijańską, Obydwa rządy spełniły- 
by takim sposobem wspólny obowiązek ludz- 
kości. Ten Z natury swej pokojowy krok n'e 
mógłby zatem przybrać uieprzyjaznego cha- 
rakteru.” Rząd Jej królewskiej Mości życzy 
sobie. aby Jego Kkscellencya wyraził księciu 
iorezakowowi jego zadowolenie z tego 
oświadczenia, Że rząd rossyjski nie uważa 
wysłania części floty brytyjskiej do Konstan- 
tynopola za krok nieprzyjazny; nie może je- 
dnak tego przyznać, aby okoliczności były 
analogiczne lub aby wysłanie okrętów angiel- 
skich w wiadomym celu usprawiedliwiało 
wkroczenie wojsk rossyjskień do Konstanty- 
nopola. Różnica jest tak widoczna. że prawie 
zbytecznem byłoby rozwodzić się nad nią. 
W pierwszym przypadku okręty wojenne 
zaprzyjaźnionego mocarstws udają się w po- 
bliże miasta, aby udzielić opieki, której w 
razie potrzeby poddani brytyjsey mają pra- 
wo żądać od swego rządu; w drugim zaś razie 
wojska armii nieprzyjacielskiej mają wbrew 
zawieszeniu broni wkroczyć do miasta nara- 
zając się na to, że mogą wywołać nieporząd- 
ki i sprowadzić dła chrześcijańskiej ludności 
prawdziwe niebezpieczeństwo, które rząd ros- 
syjski stara się odwrócić. Rząd Jej królew- 
skiej Mości nie może zatem zgodzić się na 
zdanie, że wysłanie, okrętów Jej królewskiej 
Mości równa się wkroczeniu wojsk rossyj- 
skich — krokowi. ktorego nie wymaga ani 
militarna ani jakakolwiek inna konieczność 


Śnienia w kwestyi wschodniej. Nie mając pod | a którego skutki byłyby w najwyższym sto- 
Tęką materyału nie może parlament ocenić, | pniu SZ 


Gazeta Lwowska z dnia 21 lutego 1878. 


ð 


Lord Derby do lorda A. Loftnsa. | Pochód armii greckiej rozpoczął się 2 godzi- 
„Urząd zagraniczny 18 Intego 1878. Mylor- | ny przed nadejściem wiadomości o podpisa- 
dzie! Podczas rozmowy. którą miałem dziś | niu zawieszenia broni pomiędzy Rossyanami 
po południu z ambasadorem rossyjskim o ja Turkami, ale rozkaz wymarszu otrzymała 


obecnym stanie rzeczy, wyraziłem w imieniu 
rządu mocną nadzieję. że rząd rossyjski nie 
przedsięweźmie żadnego ruchu wojsk ku Gal- 


lipoli, lub wogóle ruchu, któryby zagrażał 
komunikacyi floty angielskiej, Każdy taki 


ruch, powiedziałem, uważanoby w Anglii za 
niebezpieczuy dla floty brytyjskiej a wobec 
rzeczywistego stanu opinii publicznej nie 
mógłbym odpowiadać za skutki, któreby mo- 
gły być w najwyższym stopniu groźnemi.*" 


(Z parlamentu tureckiego). 


Rabunki i gwałty popełniane przez 
Qzerkiesów na bezbronnej ludności tureckiej 
były znów przedmiotem ożywionych dysput 
w tureckiej Izbie deputowanych. Na posie- 
dzeniu z 6 lutego odezwał się w tej sprawie 
deputowany z Vonia Simonaki Efendi 
mniej więcej w te słowa: „Dowiaduję się 
z dzienników drukowanych w Gałacie, że 
Qzerkiesi publicznie sprzedają sprzęty ko- 
ścielne i szaty kapłańskie, które zabrali ze 
zrabowanych kościołów. Proszę Izbę o poło- 
żenie tamę temu skandalowi. Czerkiesi ci 
pizetransportowani do Azyi osiadają teraz 
tysiącami po wsiach. Wkrótee na nowo roz- 
poczną swe rzemiosło zbójeckie. Byłoby do- 
brze w grupach po 5 lub sześć familij roz- 
dzielić ich pomiędzy wsie znacznie od siebie 
oddalone. Agob Effendi (z Konstantyno- 
pola) zwraca uwagę, że dotąd nic nie zrobio- 
no dla zapobieżenia sprzedawania bydła przez 
Czerkiesów za bezcen Prezydent: Mogę 
w tej kwestyi udzielić kilka wyjaśnień. Rząd 
zarządził już pewne kroki. Byłem obecny, 
jak szef ministrów wydał formalny zakaz 
wszelkiej sprzedaży bydla, władza ma prze- 
chować to bydło do czasu póki nie zostanie 
zwrócone wieśniakom. Petraki ķffendi. 
(Ruszezuk) Miasto Konstantynopał zostało 
zamienione w ogromną rzeźnię. Na wszyst- 
kich ulicach zabierają bydło i sprzedają okę 
mięsa po dwa piastry. Dzisiaj w drodze od 
mostu do lzby naliczyłem przeszło 50 zabi- 
tych wołów. Sprzedaż trwa ciągle bez przer- 
wy. Z tego co poprzedni mowca powiedział, 
nie się nie stało. Izba powinna się zająć 
inną jeszcze kwestyą. (i rabusie, ci barba- 
żyńcy, ci zdrajey Uzerkiesi po dokonaniu nie- 
słychanych zbrodni w powrocie do Konstan- 
tynopola wprowadzili ze sobą tysiąca dzieci 
i sprzedają je teraz jak niewolników po u- 
licach stolicy. Armeńska i grecka gmina 
wykupiły za pośrednictwem swych patryar- 
chatów pewną liczbę tych nieszczęśliwych 
Istot. Ale |esztze przeszło BUUU  UZIbcI, 
chłopców i dziewcząt znajduje się w rękach 
tych rabusiów. I cyganie zajmują się tym 
handlem. Policya potrzebuje tylko przeszu- 
kać niektóre domy a znajdzie przeszło 500 
chrześcijańskich dzieci przeznaczonych na 
sprzedaż. Zamiast zajmować się ciągle 4W16- 
rzętami powinna Izba mieć nieco litości nad 
temi ludzkierui istotami, których sprzedaż 
jest dla nas prawdziwą hańbą. Wnoszę, aby 
natychmiast zawezwać Portę do uwolnienia 
tych nieszczęśliwych i ukarania winnych. 
Prezydent: Są to opłakania godne fikta. 
Izba ubolewa nad niemi i żąda, aby dociec 
źródła tego złego. Nafi Effendi: (Aleppo): 
W imię Islamu potępiamy surowo te fakta. 
Musimy polecić Porcie nagłość tej sprawy. 
Agob Effendi (Konstantynopol): Uzęsto 
rozmiawialiśmy o tej kwestyi między sobą, 
ponieważ zaś sprawa ta dziś publicznie Z0- 
stała poruszoną, więc nie mogę się wstrzy- 
mać od wypowiedzenia słów potępienia na 
sprawców tych zbrodni. Fakta są prawdziwe. 
Ozerkiesi są w posiadaniu dzieci, które sprze- 
dają. Jest to hańbą dla Izby i rządu, że cier- 
pi takie rzeczy, Trzeba natychmiast energiez- 
nie wystąpić przeciw winnym. Mina Effe n- 
di (Śmyrua). Handel ten odbywa SIĘ me- 
tylko w Konstantynopolu, ale i w miastach 
prowincyonalnych, gdzie się „osiedlili Ozer- 
kiesi. W Smyrnie znajduje się teraz prze- 
szło 20.000 zbiegów i Ozerkiesów. Nie va- 
leży zapełniać kraju temi żywiołami Alepo- 
rządku. x. RPW 
Izba postanowiła w piśmie wystósowa- 
nem do Porty polecić jej nagłość wniosków 
deputowanych Petraki i Simonaki. 


(Operacye armii greckiej.) 

O operacyach armii greckiej na teryto- 
ryumi tureckiem tudzież o powstaniu Greków 
otrzymała Pol. Corr. następujące sprawozda- 
nie z Ateu z 9 b. m.: „W sobotę 2 b. m. 
po godzinie 8 zrana wyruszył generał Sout- 
zos z Lamii za granicę. O godzinie "Ją do 
9 zrana przekroczyła straż przednia, składa- 
jąca się z 1 batalionu piechoty, z 1 batalionu 
strzelców pod komendą majora Petmezasa, 
dalej z 1 szwadronu konnicy i 1 konnej ba- 
teryi pod komendą kapitana Stroumposa, gra- 
nicę w kierunku Sourpi. Kapitan Stroumpos 
stanął pierwszy na terytoryum tureckiem. 
Około godziny 10 zrana przeprawiło się gros 
armii, w sile 9840 ludzi przez granicę a oko- 
ło godziny 11 zrana stała jnź także tylna 


s m : 


armia grecka na 24 godzin przed otrzyma- 
niem powyższej wiadomości. Ludność tych 
miejscowości, przez które maszerowały woj- 
ska greckie, przyłączyła się do armii z bro- 
nią w ręku, tak, że granicę przekroczyło 
właściwie około 14.000 ludzi. Wszystkie tu- 
reckie forty, strażnice i koszary, położone na 
graniey, były opuszczone przez załogę, albo 
kapitulowały w chwili zbliżenia się wojsk 
greckich. Tylko załoga w ufortyfikowanych 
koszarach w Antinicy chciala stawić opór, 
ale po kilku strzałach armatnich, poddała się. 
Zołnierze tureccy broniący tych koszar, zo- 
stali rozbrojeni i puszczeni na wolność, mimo 
to przyłączyło się 140 Turków do armii gre- 
ckiej, W Derven Fourka i Sourpi, gdzie dniem 
przedtem zabili powstańcy 80 Turków i zdo- 
byli jedno działo, powtórzyła się podobna 
scena, a wieczorem tego dnia zajęła armia 
grecka miejscowość Palama, Daonkli, Zageti i 
Omoriaki, w tej ostatniej miejscowosci prze- 
nocowali Grecy. Straszna śnieżnica nie do- 
zwoliła Grekom przeprawić się przez górę 
Orthrys, w skutek czego musiała armia prze- 
nocować na polu. Omoriaki, oddalone o 10 
kilometrów od Derven-Fourka, było główną 
kwaterą Soutza. Dnia 8 b. m. posunęła się 
armia grecka w kierunku Domokos, zajęła 
klasztor Xenias, w którym na kilka dni przed- 
tem broniło się 87 powstańców przeciw 1000 
Turkom przez dwa dni, a następnie zajęła 
stanowiska dokoła Domokos. Konnica obsadzi- 
ła wieś Skarmicę położoną za Domokos. W 
tej wsi atakowało 400 Turków powstańców 
greckich, którzy odparli atak zwycięsko. Do- 
mokos jest o 5 godzin oddalone od granicy 
greckiej, jest dobrze ufortyfikowane i ma 2100 
załogi tureckiej tudzież 12 dział, pomiędzy 
któremi jest 5 dział Kruppa. Po odparciu 
kilka ataków tureckich przez generała Soutza, 
rozpoczęły się między nim a komendantem 
tureckim rokowania o oddanie Domokos. Ta- 
kie są wiadomości z zagranicy. Drugi oddział 
armii greckiej jest skoncentrowany na grani- 
ty Akarnanii naprzeciw Epiru, a załogi wszyst- 
kieh miast w północnej Grecyi otrzymały 
rozkaz, aby były gotowe do marszu. 

Dnia 6 b. m. o godzinie 1/8 wyjecha- 
ły z Pireju dwie kompanie sanitarne „czer- 
wonego krzyża*, Oddział, który wyruszył do 
Stylis (Lamia) miał ze sobą personal lekar- 
ski. Pomiędzy innymi wyjechał także do La- 
mii profesor dr. Delijannis, brat ministra, ma 
on tam urządzić lazaret polowy. Drugiej kom- 
panii sanitarnej, przeznaczonej do Epiru, to- 


warzyszyło około 1600 ochotników. Wczoraj 
W nocy” nakasalo generałowi Bou, tahy 


powrócił na granicę i stał tam, aż otrzyma 
nowe rozkazy. Mimo to gromadzą się po- 
wstańcy setkami w celu podtrzymania ruchu 
w prowincyach zrewoltowanych. Od chwili 
wymarszu armii greckiej za granicę, odeszło 
w przeciągu jednego tygodnia 4600 ochotni- 
ków, Tessalczyków, Epirotów i Macedończy- 
ków, nie licząc w to Kandyotów. Kto nie 
widział zapału, jaki panuje tu wszędzie, ten 
nie może mieć wyobrażenia o ofiarności i pa- 
tryotyzmie Nowogreków. Najpiękniejsze ko- 
nie powozowe oddano dobrowolnie, bez za- 
płaty, do zaprzęgów artylerzyekich, albo. do 
konnicy. Bogaci kupey ofiarowali na rzecz 
wojny po 100 i 150 tysięcy drachm. Panie 
Z najmajętniejszych rodzin pracują dniem i 
nocą nad sporządzeniem bielizny dla szpita- 
lów, bandażów i szarpij, kilkanaście dam u- 
dało się do Lamii w celu pielęgnowania cho- 
rych i rannych. Całe Ateny i Pireus wyglą- 
dały jak wielki obóz. W Pireju znosili mi- 
lionowi panowie worki napełnione piaskiem 
na pokłady okrętów pancernych | pomagali 
ciągnąć działa Armstronga przeznaczone do 
uzbrojenia tych okrętów. W przeciągu 4 dni 
zapełniły się szeregi ruchomej gwardyi na- 
rodowej. Z departamentu ateńskiego z okoli- 
cy Attyki, z Pirejn i z Megary stanęło do 
szeregów 18.000 gwardzistów. Ten zapał za- 
daje kłam twierdzeniu dzienników, że na sa- 
mę pogłoskę, iż Hobart basza zbliża się z 
fiotą turecką do Pireju, zapanował straszny 
popłoch pomiędzy ludnością ateńską. Dzięki 
uciskowi tureckiemu, wzmaga się z każdym 
dniem powstanie greekie. W Samoukli za- 
mordowali Turcy 8 młynarzy a młody Mau- 
geritopoulo został zrabowany a następnie za- 
mordowany przez albańskich  baszybożuków. 
Albańczycy zrabowali także wieś Hatzimari, 
Powstanie wzmaga się w skutek napływu 
powstańców. Okręgi Reudina, Samokowo, 
Agrapho, tudzież miejscowość Ohakia w o- 
kręgu Trikkalu, podniosły rokosz; toż samo 
uczy miły Radowica i cały powiat Rodovilion 
w Epirze. Turek Emin bej przeszedł z całym 
swym oddziałem liczącym 100 ludzi i kilku 
oficerów na stronę Greków. Swój harem od- 
dał burmistrzowi z Karwassara, panu X. Va- 
laoritesowi a sam złożył przysięgę poddań- 
czą królowi greckiemu. Z Reudiny wypędzili 
powstańcy Turków. Wezoraj odczytano tam 
pierwszą mszę grecką. W okolicy Volo jest 
powstanie najsilniejsze. Basdeki, obecny czło- 
nek rządu prowizorycznego, wypędził 850 
Turków z Kelarii. Monastiri, Orinianis, zabił 


kodliwemi dla całej ludności miasta." | straż armii greckiej na terytoryum tureekiem. ' 150 Turków i zajął te wsie. Zelios połączył 


4 


się z Basdekim i dowodzi obecnie 5000 po- łatwością wykazać ubytek z dochodów, ale 
wstańców. Obozują oni w Pilaf-Tepe i przer- ` angielscy komisarze są bardzo ciekawi i chcie- 
wali komunikację między Larissa a Volo. Gu- liby zaraz zweryfikować wydatki a przy ta- 
bernator turecki w Irikala ma do dyspozycyitył- kiej weryfikacyi mogliby z łatwością dowie- 
ko 1000 żcłnierzy. Z Volo uciekają rodziny | dzieć się, jaki jest istotny stan armii egip- 
greckie do Aten i do Lamii. Dnia 13/25 z. „skiej. Ale tego właśnie obawia się najbar- 
m. zgromadzili się naczelnicy powstania tes- | dziej wicekról. Dla swych tajnych planów 
salskiego w Mystiais i ustanowili rząd pro- potrzebuje on dużej acmii i nie ehce, ażeby 
wizoryczny, w którego skład wchodzą Tes- Anglicy dowiedzieli się, jak liczną jest ta 
salczycy : Basdeki, Gerefi. Cotoulis, Catsame- | armia. Dla swej podstępne) polityki w obec 
nis, Nikolaou, Stamouli, Boyadzi i Sakellaria- | Anglii i Rossyi, która ma mu zapewnić zu- 
dis. Rząd ten proklan ował połączenie się z | pełną niezawisłość, potrzebuje wicekról egip- 
Grecją i zawiadomił o tem rząd grecki. Na |ski silnej armii, któraby przynajmniej w 
Krecie proklamowano także unię z Grecyą. | pierwszej chwili oparła się zastępom engiel- 
Proklamowało ją 1 lutego zgromadzenie na- |skirm; potrzebuje także pieniędzy a pienią- 
rodowe w Apokoronie. W Macedonii szerzy | dze te mają być dostarczone przez wierzy- 
się także powstanie w okolicy Siatity a na pół- | cieli państwowych. Nie dziwnego że żywiąc 
wyspie Chalkidike miało także wybuchnąć po- | takie zamiary, nie chce khediwe wtajemni- 


| rzeniu do szezętu miasta Lima i Guayaquil w strzelił doń i ranił go tak ciężko, że ugodzony 
południowej Ameryce, w skatek trzęsienia zie- wkrótce umarł. 
mi, dotąd się nie potwierdza, a Czas otrzymał „*. Gródek. (© zakład) kto więcej 
ze źródła wiarygodnego w Paryżu, mającego wódki wypije, wieśniak pewien z Mszany tak 
związki z Limą, zapewnienie, że wiadomość po- przebrał miarę w kieliszku, że wprawdzie wy- 
wyższa jest wręcz zmyśleniem. Nie było bowiem grał zakład, ale padł nagłą śmiercią w kar- 
trzęsienia ziemi, lecz niezwykłe wezbranie ma- czmie. 4 ; 
rza będące zapewne skutkiem wulkanicznych x = Do 
n na e morskiem, ale miasto Lima | pasaż O (Rae ndari 
Na ; wait, an | pewien włościanin z Chorostkowa wśród kłótni 
weale nie przytem nie ucierpiało, a tylko kilka | swoją żonę tak nieszczęśliwie, że zabił ja na 
mniejszych miast nadmorskich, jak Callao, Payta, | miejscu t Ę 3 J? 
Guayaquil, oraz kilka drobnych osad poniosło | y i r > 
szkodę. Wezbranie takie morza nazywa się wj * + Nadwórna. (Pistolet) nabity, 
A z Sadzawki zanieść chciała 


języku technicznym raz de marée. | Który WIOŚCIADKA : A 
Pod kola aa AK, | wraz z innemi rzeczami woźnego sądowego z De- 
i ia oa 4 UKIE 2 latyna z woza do chaty, wypalił i zranił ciężko 
w tych dniach pomiędzy stacyami Grignano- 


f A 3 „. | nieszczęśliwą. 
Nabresina oficer Pedrochi w zamiarze samobój- | p Ci Ni FA 6, Wł 
czym i zginął w okropny sposób. GE zmo. (Nieostroż ność). 3 


wstanie.“ 


(Wicekról egipski.) 

Z Aleksandryi, pisze 31 stycznia kore- 
spondent Neue fr. Presse: Armia rossyjska, 
odniosłszy zwycięstwo nad Tureyą, pokonała 
równocześnie Anglię; obecnie zwraca dyplo- 
macya rossyjska swą uwagę na Egipt i sięga 
aż do Indyj wschodnich 
sza sprzedał Anglii swe akcye kanału suez- 
kiego, uczynił to w tym celn, ażeby wydo- 
być się z rąk lichwiarskich bankierów fran- 
euskich i ażeby zainteresować Anglię dla 
swego kraju. Z niepospolitą chytrością przy- 
milał się on Anglii. Pozwolił Auglikom go- 
spodarować w Bgipcie, jak w własnym kra- 
ju. Angielscy oficerowie zbadali kraj ten w 
każdym kierunku. Anglia ma tu swoje przy- 
stanie, swoje składy węgla; wojska angiel- 
skie zaciągnęły tu formalny kordon; wszyst- 
kim wybitnym  osobistościom angielskim, 
które pojawiły się w Egipcie. robiono honory, 
a sam wicekról znosił z największym stoicy- 
zmem surową krytykę Anglików o admini- 
stracyi i rządach egipskich. Tylko o jednej 
rzeczy nie zapominał khedive: o pieniądzach! 
Polityka jego wydała świetne owoce. Spełnił 
on swe obowiązki wobec swego zwierzchnika 
bez wielkich ofiar, a wypadki wojenne nie- 
tylko nie przyniosły mu żadnej straty, ale 
przeciwnie, przyniosły mu bardzo  żuaczne 
korzyści, albowiem sprzedawał bardzo do- 
brze wszystkie swe produkta. Ale damie 
wschodniej zawadzałn obecność obeckrajow- 
ców, a cheiwości wschodniej przeszkadzała 
niezmiernie kontrola angielska. Już niejedno- 
krotnie wspominał khedive o tem, że ustąpi 
z tronu i że cały zarząd złoży w ręce an- 
gielskiego administratora. ale przy tej propo- 
zycyi kładł zawsze jako warunek, że majątek 
zostanie przy nim. Na ten ostatni warunek 
nie chciały i nio chcą przystań sądy między- 
uarodowe, które brónią4 spraw wierzycieli 
prywatnej kasy wicekróla, t. z. „wierzycieli 
Daira“. Włochy i Francya, które przez no- 
we urządzenia Anglików w Egipcie, utraciły 
piękny kąsek, pracowały wspólnie z krajo- 
wymi i zagranicznymi lichwiarzami nad tem, 
ażeby wicekróla nastroić przeciw Anglikom. 
Nie było to rzeczą trudną, zwłaszcza, że u- 
derzono w słabą stronę wicekróla, t. j. w je- 
go chciwość. Jeżeli pozbędziesz się kontroli 
angielskiej, tak mówiono mu,  zredukujesz 
odsetki od długu, a pieniądz zaoszezędzony 
wpłynie do twojej kasy prywatnej. Dotych. 
czas nie doprowadziły te machinscye do ce- 
lu, wicekról obawiał się bowiem. ażeby nie 
został zagrożony z dwóch stron równocze- 
śnie, t. j. z Stambułu i z Londynu. Gdy je- 
dnak armia rossyjska wkroczyła do Adrya- 
nopola, i gdy minęło niebezpieczeństwo do- 
stania się w ogień rossyjskich okrętów pan- 
cernych, a gdy natomiast zabłysła nadzieja, 
że opierając się na wpływach rossyjskich 
można będzie sparaliżować potęgę angielską, 
uznał wicekról za słuszne, zrzucić maskę, 
W potomku Mehemeta Alego obudziły się 
wszystkie zachcianki przodka. Sułtaua nie 
potrzebuje obawiać się khedive, mając za 
sobą Rossyę, która jest aż nadto skorą wziąć 
w opiekę męża posiadającego w swej kie- 
szeni klucz do kanału suezkiego. Przede- 
wszystkiem trzeba było samoistuości, która 
miała wykazać Egipcyanom, że wicekról nie 
troszczy się bardzo o Angli; ów. Myśl ta zo- 
stała poddaną przez Rossyę. Anglicy bowiem 
wypłacają odsetki od długu. w ich rękach 
spoczywa kontrola długów i zarząd dróg %0- 
laznych. Wszystko to jest wprawdzie w rę- 
kach prywatnych i rząd angielski udaje, że 
nie mięsza się do tych spraw, ale ludność 
egipska nie daje temu wiary, tem bardziej, 
że przyzwyczaiła się widzieć, jak dobrze 
rząd angielski broni prywatnych interesów 
angielskich. Gdyby khedivowi udało się usu- 
nąć kontrolę angielską. gdyby mógł z je- 
dnym Anglikiem, zajmującym takie stanowi- 
sko, jak Góschen, zmienić jednostronnie u- 
godę zawartą w interesie angielskich wierzy - 
cieli, Anglicy nietylko w Egipeie staliby się 
celem pośmiewiska, ale presttge ich ueierpia- 
łoby bardzo wiele w Indyach wschodnich. 
Takie byłyby skutki, gdyby Ismaiłowi baszy 
udało się ustanowić jednostronną uukie- 
tę nad dochodami państwowemi, która- 
by wykazała , że potrzeba koniecznie zre- 
dukować odsetki od długów. Przy znanych 
stosunkach roku zeszłego przyszłoby mu z 


Gdy Izmaił ba- | 


czać Anglików w swe plany. Ale zapomniał 
widocznie Ismaił basza, że także inne mocar- 
stwa europejskie muszą w interesie swych 
poddanych wystąpić przeciw tym nierzetel- 
nym zamiarom jego. A zwłaszcza Francja 
ma aż nadto wiele powodów wspierać An- 
| glie. Wszyscy konsulowie europejscy założyli 
swe veto. Lesseps wezwany przez wicekróla 
ina naradę, oświadczył mu 


! żeli da pokój wszelkim zmianom ugody. Kon- 
sula rossyjskiego, któryby odegrał smutną 
rolę Ignatiewa, nie ma na razie na dworze 
wicekróla. Ismaił basza oryentuje się więc i 
czeka. Czeka on końca wojny i chociaż nie 
wykonuje powziętego zamiaru, mimo to uie 
zrzeka się go zupełnie. Czeka on, czy Anglia 
zachowa się w obec niego tak niedołężnie, 
jak w obec Rossyi. Jeżeliby mu Anglia do- 
zwoliła bezkarnie obrabować swych podda- 
nych, naówczas może być pewuą, że na dro- 
dze do Indyj znajdzie wkrótce zaporę ros- 


syjską, i że usunięcie tej zapory będzie ją 


kosztowało dnżo pieniędzy i krwi. 


€ 


KRÖNIKA 


— P. Framciszek Castaldo, ka- 
pitan I klasy nadliczbowy w rzeszowskim ba- 
ni. 55, 


talionie landwery pieszej mianowany 


zastępcą adjutanta przy naczelnej komendzie 
landwery. 
— W kasynie mieszezańsikieim 


| 

; będzie w sobotę wieczorek z tańcami. 
Wstęp dla członków i żon tychże wolny. Dzieci 
płacą po 50) ct zaś obcy przez członków wpro- 
wadzeni mężczyzni po 2 zł., kobiety po 1 zł. 
od osoby. Poczatek o godzinie 8 wieczór. Lista 
zapisu otwartą tylko do godziny 6 wieczór w 
SODULĘ. 

— W teatrze dziś „Fizykalne obra- 
zy świetlane*, prof. Edwarda Kastiana i „Spu- 
dłowali*, komedya w 1 akcie Kazimierza Za- 
lrwskiego. 

-- Na cześć Kopernili a odbędzie 
się dziś, jako w rocznicę urodzin wielkiego a- 
stronoma, wieczorek urządzony przez słuchaczy 
szkoły politechnicznej w auli. Program tejże uro- 
czystości jest następujący: 1) Przemówienie 
wstępne: 2) Chopina Rondo F-dur, odegra p. 
Romaszkan; 8) Oda na cześć Kopernika, L. 
Osińskiego, wygłosi A. Adelmann; 4) Gounoda 
arya z 2 aktu Fausta, odśpiewa p. Wojcie- 
chowski; 5) Bach-Gounod Ave Mariu, odegra- 
ją pp. M. Meth i H. Feit; 6) Odczyt A. Bień- 
kowskiego; 7) Max Konopasek, rapsodya czeska 
odegra p. Romaszkan; 8) Deklamacya L. Ra- 
multa; 9) Moniuszki Switezianka, słowa Ada- 
ma Mickiewicza, odspiewa L. Oskard; 10) Got- 
iermanna Anda: te i Revera Serenade du Sa- 
voyard, odegra M. Meth; 11) Marsz, wykona 
orkiestra i chór akademicki, 

— © zmarłym jeu św. opowia- 
da Unita Cattolica anegdotkę świadczącą, iż 
swoboda umysłu a nawet dobry humor nie o- 
puszczały świątobliwego starca pomimo sierpień 
i trosk rozlicznych, do ostatniej prawie chwili 
Życia. Oto na krótko przed śmiercią okazała się 
potrzeba wykonania na chorym dość bolesnej , 
operacyi. Na zapytanie lekarza po skończonej 
operacyi, czy ból był wielki, odpowiedział pa- 
pieł z właściwym sobie łagodnym uśmischem : 
„Ach! daleś mi pan sposobność zobaczenia wię- 
cej gwiazd, niżby to mógł uczynić O. Secchi.“ | 

— Skrzypce Siradivariego zr. | 
1709 sprzedane zostały przed kilkoma dniami 
na publicznej licytacyj w Paryżu za 21.000 į 
franków. 

— Prawinuńczka Waltera Scot- 
ta. panna Marya Monika Scott, w tych dniach 

| przeszła w Londynie na katolicyam i wstąpiła 
do klasztoru. 

Siedmedziesiąta roczmicę | 
ślubu obchodzili niedawno małżonkowie Kopel; 
w Neutrze na Węgrzech, w kole 10 dzieci, 44 
wnuków i 89 prawnuków. Sędziwy jubilat że- 
niąc się przed 70 laty liczył zaledwie 15, a! 


żona jego 13 lat 

— Mrzęsiemie ziemi. W. Abendp. | 
donosi: W Meiningen, w Alpach, dnia 18 bm. | 
o godzinie 1037, rano obserwowano trzęsienie ` 
ziemi. Mieszkańcom budynku szkolnegu zdawało 
się, jak gdyby lawina stoczyła się z góry i 
przewaliła się przez dach, Wiadomość o zbu- 


vo konferencyi 
odbytej z konsulami, że uczyni najlepiej, je- 


— Kiczba wychodźców z Europy 
wynosiła w roku ubiegłym 19.179 t. j. pra- 
wie o półtrzecia tysiąca mniej niż w roku 
poprzednim. Z Austryi wyemigrowało w r. 187% 
osób 8428, a w tej liczbie było 2636 wychodź- 
ców z Qzech. 

Na południowej półkuli 
ziemskiej, lato w tym roku jest najdzwyczajnie 


skwarne. W Afryce południowej posucha zagra- | 


ża urodzajom. 


— W miemażeryi Kaufmana w Mo- 
nachium zdarzył się w tych dniach okropny 
wypadek. Sam właściciel zbliżywszy się nieo- 
strożnie do klatki, w której siedziała byena, 
został pochwycony za ramię i poszarpany przez 
to zwierzę tak, że znajduje się w niebezpie- 
czeństwie Życia, 

— g strojach Śilmbnych, jakie 
można było przedwczoraj zobaczyć na obchodzie 
weselnym wnuczek cesarza Wilhelma, opowia- 
dają dzienniki berlińskie : Opona ślubna (w sta- 
ropolskim języku „rucho ślubne*) księżniczki 
Blżbiety jest z srebrzystego glacé sześć łokci 
długa a cztery pręgi szeroka, haftowana w ró- 
że i małwy z srebra. Cała obłożona plissą atła- 
sową z agrafami. Natomiast opona dworska księ- 
zniczki (do poślubnego występu) jest z aksami- 
tu barwy purpurowej, haftowana złotem i sre- 
brem z goździkami i festonami. Opona żony ks. 
Frydryka Karola jest barwy ponsowej baftowa- 
na w kwiaty, mianowicie róże; listki zaś i ło- 
dyżki na niej srebrzyste. Opona księźnej Des- 
sauskiej sporządzona z aksamitu w kolorze lilii 
z srobrzystemi arabeskami. Zona księcia Al- 
brechta ma dwie opony. Lustr (tło) jednej z 
nich stanowi tkanina srebrna w róże i goździki; 
cała opona obramowana haftem srebrnym na 
aksamicie barwy Bordeaux. Drnga opona. dwor- 
ska, jest z aksamitu różowego różami narzuca- 
nego: dodyżki róż i przewiązki haftowane ze 
srebra. Opona żony księcia Wilhelma z błęki- 
tnego aksamitu, haftowana w różę alpejskie, li- 
lie i arabeski. Ale i podwiązki dostojnych pa- 
nien młodych, niemałą grające rolę w progra- 
mie weselnym, budziły ciekawość pań niemie- 
ckich. Jest bowiem na dworze berlińskim obok 
partyi wista, którą państwo młodzi grają bez- 
pośrednio po akcie ślubnym, tudzież obok wspo- 
minanego już tańcu ministrów z pochodniami, 
tradycyjnym zwyczajem, iż po weselu goście do- 
stają na pamiątkę po kawałku podwiązki panny 
młodej. W dawniejszych czasach wielka ochmi- 
strzyni dworu w chwili kiedy państwo młodzi 
udawali się po ślubie do swych pokoi, eięła na 
kawałki tę samą podwiązkę, którą panna mło- 
da miala na nodze podczas aktu ślubnego, i 
kawalki te rozdzielała pomiędzy panów uczest- 
ników wesela, obecnie jednak sporządzone by- 
wają w tym celu osobne jedwabne, lub aksa- 
mitne podwiązki już w kawałki pokrajane. Otóż 
podwiązki księżniczki Charlotty zrobione zostały 
według własnoręcznego jej rysunku. Na białej 
materyi możree antique w srebrzyste arabeski 
z monogramami C, haftowane są zielonym je- 
dwabiem gałązki mirtowe; całość ujęta w srebr- 
ne frendzle. Podwiązki księżniczki Elżbiety z 
błękitnej możree amtique, a haft i monogram 
E na nich złocisty. Jednakże cenne te wyroby 
nie będą krajane na kawałki; ocalono je 
tym razem symbolika i uczestnicy wesela 
księżniczek mieli otrzymać po kawałku z 200 
na wzór wyżej opisanych sporządzonych pod- 
wiązek jedwabnych. Prywatne archiwum  kró- 
lewskie w Berlinie posiada cały zbiór szcząt- 
ków podwiązek po wydanych za mąż księżniez- 
kach domu królewskiego. 


KRONIKA PROWINCYONALNA. 


s z Borszezów. (Koło młyńskie) 
chwyciło i zdrnzgotało na śmierć kobietą wiej- 
ską z Germakówki. Przyczyną wypadku była 
własna niestrożność nieszczęśliwej, 

a'a Brzeżamy. (Troje dzieci). z 
których najstarsze liczyło lat 7, w Płotyczy 
zginęło w płomieniach, które wybuchły z nie- 
wiadomej przyczyny wewnątrz chaty, opuszezo- 
nej przez rodziców. 

«a Buezacz. (Na przewozie) przez 
Dniestr w Ostrze zdarzył się smutny wypadek. 
Podleśniczy z Wadowy czekające trzy godziny na 
przewóz począł się niecierpliwić i robić wyrzu- 
ty dzierzawcy promu Robinsonowi. W odpo- 
wiedź na słuszne reklamacye Robinson zelżył 
podleśniczego w sposób grubiański i począł u- 
ciekać do domu. Podleśniczy uniesiony gniewem 


ścianin z Latoszyna odwodząc kurek nabitej 
strzelby, dał niechcąc ognia, a strzał ugodził 
własnego jego synka i powalił go trupem na 
ziemi. 

x Przemyślany. (Młyn parowy) 
w Wyżnianach, własność p. Józefa Nagaja, splo- 
jnął © z. m. z niewiadomej przyczyny. Budynek 
i maszyny były asekurowane. 


a Rzeszów. (Lokomotywa) nad- 
| jeżdżająca zgniotła 10 z. m. na śmierć robotni- 
| ka, zajętego zgartywaniem śniegu na dworcu 
| rzeszowskim. 


i ++ Tarnobrzeg. (W płomie- 
j niach) zginęła w Chmielowie pięcioletnia dziew- 
wezynka wiejska, która tak nieostrożnie nachy- 
liła się do ogniska, że zajęła się na niej su- 
kienka. 

+ Turka. (Cerkiew) w Mycie 
| zgorzała wraz z całem wewnętrznem  urządze- 
| niem. Pożar wszczął się w środku świątyni, 
prawdopodobnie w skutek nieostrożności przy 
gaszeniu światła, 

z Maleszezyki. (Nieostrożność) 
Pobereżnik z Szczytowie czyścił nabitą strzelbę 
itak nieostrożnie w izbie, że padł strzał i ugo- 
| dziwszy kobietę siedzącą naprzeciw, zabił ją na 
| miejscu. 


| GOSPODARSTWO | HANDEL 


Z Targ lwowski. (Sprawozdanie ty- 
godniowe [zby handlowej za czas od9. 


do 16 lutego.) Wszystkie ceny za 100 kilo- 
gramów. Pszenica 9— do 10-50 złr. Zyto 5.75 
do 6:75 złr. Jęczmień 550 do %*— złr. Owies 
5:50 do 6.30 zir. Hreczka —:— do —— zły. 
Kukurudza zeszłoroczna 6:50 do 750 złr. 
Kukurudza nowa 6— do %— złr. Proso 
6—- do 6:50 zł. Groch do gotowania 6.50 


do 9:— złr. Groch pastewny 5:50 do 650 
zir. Soczewica —— do —— złr. Fasola 
819 do 925 złr. Bobik <"— do — — 
zdr. W yka 450 do 525 złr. Koniczyna 
najprzedniejsza 30:— do 54— złr., przednia 
UO ZIUW redni = do 8 
złr., poślednia —:— do ———- złr. Tymotka 


18— do 20:— zły. Anyż rossyjski —— do 
—— mr. Anyż płaski 34— do 38:— złr. 
Kminek 48:50 do 48— złr. Rzepak zimowy 
14:50 do 15.50 złr. Rzepak letni 13:50 do 
14:75 zr. Rzepik zimowy 1450 do 15— złr. 
Rzepik letni 13.50 do 146— złr. Lnianka 
10— do 12:75 złr. Nasienie lniane 11-— do 
a T r konopne 8:50 do 10— złr. 
Chmiel —— do —— złr. Spirytus goto 

27:90 do 28-60 zły. Re SU 


mama 


<= Wiedeń, 19 lutego. Na dzisiejszy 
targ ua nierogaciznę spędzono towaru lekkie- 
go 1168, średniego 1357, ciężkiego 836, ra- 
zem 3361 sztuk, czyli o 368 sztuk mniej niż 
przed tygodniem. Niedługo więc trwało po- 
lepszenie w spędach. Mimo mniejszego nieco 
spędu, targ dzisiejszy był ospalszy od zeszło- 
tygodniowego, ceny jednak utrzymały się w 
w ogólności na tej samej wysokości, chyba 
towar najpośledniejszy nieco staniał. Placono 
towar lekki 28—38 zł., średni 36—44 zł., 
ciężki 44—47 zł, za 100 kilo żywej wagi. 


-> Wiedeń 18 lutego. Na dzisiejszy 
targ ba bydło rogate spędzono towaru z Ga- 
licyi 485 szt. z Węgier 1797 szt., niemiec- 
kiego 491 szt., razem 2776 sztuk, czyli o 140 
sztuk więcej niż w zeszłym tygodniu. W licz- 
bie tej mieści się już 81 bawołów. Jakkol- 
wiek spęd nie był o wiele liczniejszy, targ 
przecie był dość ospały; ceny doznały zniż- 
ki o I do 1%, złr., która to zniżka więcej 
spotkała towar przedniejszy niż pośledniejszy. 
Jest to rodzaj nadużycia, że tntejsi kupcy 
wyzyskują lada okoliczność drobną, by w nie- 
obecności zamiejscowych sprowadzać zniżki 
w cenach, o czem świadczy także rozkupie- 
nie dziś całego spędu. Płacono: opasy gali- 
cyjskie 52—05'/,, węgierskie 51—58 wyjąt- 
kowo 59, niemieckie 55—59, krowy i buha- 
je 46—52, bawoły 43—45 złr. za 100 kilo 
martwej wagi. Partyę towaru niemieckiego 
sp'zedano na żywą wagę po 38—89 złr. 

. Na paryskiem targowisku La Vilette 
dnia 14 b. m. podniosły się ceny i wołowi- 


| 
| 


j 


e. 


üy į A 
A skopowiny. Płacono woły po 77—88 
kilo’ skopy po 95 ctm. do 1-04 frk. za V, 
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OSTATNIA POCZTA 
O INT e O 


Papież Leon XII. 

Wezoraj wieczór otrzymaliśmy następu- 
depeszę : 

Rzym, 20 lutego. Kardynał 

ĉecci wybrany został papie- 
‘êm i przybrał imię: Leon XIII. 

= Wybór tak szybki i pomyślny nowego 
ga eża, powitany będzie z radością w świe- 
” katolickim. Kładzie on koniec wielu cięż- 
k obawom i boleśnemu zaniepokojeniu, 

"re wywołała śmierć Piusa IX w chwili 
* trudnej i pełnej niebezpieczeństw dla 
kościoła. 

Nowo obrany papież, który wstępuje 
MM św, Stolicę Apostolską pod imieniem 
Leona XIII, należał do najwybitniejszych 
wobistości kollegium kardynalskiego. Š. p. 

US IX zaszczycał go swem zaufaniem i 
bzyjążnią, czego najwymowniejszym dowo- 

M było powierzenie mu wielce ważnego 
Urzedu kamerlenga. Nie przywiązujemy ża- 

hej wagi do improwizowanej na prędce 
% àrakterystyki kardynałów, podawanej przez 

 oennikarstwo europejskie zaraz po Śmierci 
sa IX, i dla tego też nie czerpiemy z niej 

Szczegółów o nowym papieżu — to jednak 
Lie ulega żadnej wątpliwości, że kardynał 

ĉcei znany jest z wysokich zalet umysłu i 

Uszy, z szlachetnych darów serca i cnót 
Lepospolitych. 

Przed wyborem, kiedy dzienniki libe- 
talne lub nieprzyjaźne kościołowi obliczały 
Szanse, o ile nowy wybór wydać może papieża, 
któryby kapitulował wobee faktów dokona- 
nych i nowego porządku rzeczy w Rzymie, 
Imię kardynała Pecci, dzisiejszego papieża 
eona XI, wymieniane było bardzo często 
! stanowiło przedmiot sporów.... 

Dziś wszelkie kombinacye i wszelkie 
Przypuszezenia umilknąć muszą wobec rado- 
Snego a doniosłego faktu. Przyjąwszy na 
skroń swoją święte brzemię tyary, powołany 
do najszczytniejszego urzędu w świecie kato- 
lickim, kardynał Pecci jest dziś Leonem XII, 
Jest papieżem i Namiestnikiem Obrystusa, 
stoj tedy ponad wszystkie zapatrywania i od- 
“lenia, jakie w tak ciężkiej dla kościoła sy- 
hacyj mogłyby dzielić nawet najwierniej- 
szych Jego synów. 

. Boska missya spoczęła w tej dłoni, która 
dzig niesie błogosławieństwo urbi et orbi, a któ- 
TA silna świętością i potęgą władzy duchowej, 
Umie z pewnością ster katoliekiego świata ku 
chwale i tryumfowi kościoła... 

Jak nie przystało nam zbliżać się do 
trumny wielkiego papieża Ś. p. Piusa IX z 
*MNĄ historyczną narracją i przedwcze- 
snem ocenianiem jego wysokiej i pełnej 
mę działalności, lecz tylko płakać u stóp 
JEJ % czcią najgłębszą i najrzewniejszą bole- 
Ścią — tak dziś znowu kornie uchylamy czoła 
Przed majestatem nowego Namiestnika Chry- 
stusowego, Z radością i serdeczną  otuchą 

Witając błogosławieństwo, które spływa obe- 
enie z jego dłoni na cały świat katolieki.... 

Nowy papież Leon XIII jest już star- 
tem sędziwym, liczy bowiem lat 68. Uro- 
dzony 2go marca 1810 w Carpineto, kreo- 
Wany został przez śp. Piusa IX kardynałem 
La konsystorzu 19 grudnia 1853 roku i w 
chwili wyboru był kardynałem-camerlengo i 
Areybiskupem Perugii. Mimo tak podeszłego 
JUŻ wieku Leon XIII odznacza się wielką 
Jstrością i świeżością umysłu i pełnym za- 
sobem sił, niezbędnych do piastowania tak 
trudnego i szezytnego urzędu. 

Oby Wszechmocny zachował go w dłu- 
Śle lata j pozwolił mu zająć równie świetne 
Stanowisko w dziejach kościoła, położyć ró- 
Wuje wielkie zasługi dla dobra i tyumfu 
wiary gw., i zjednać sobie równie gorącą i 
Błęboką miłość w wszystkich sercach kato- 
liekich, jak jego wielki, nigdy niezapomniany 
Poprzednik, śp. papież Pius IX. 


EO 


W ezoraj po wydrukowaniu Gazety o- 
aliśmy następujące telegramy: 
ondyn 20 lutego. Wczoraj wieczór w 


trzy 


5 


Izbie wyższej oświadczył lord Derby, odpo- ; W doniesieniach tych moż: być trochę pa- 
| wiadając księciu Argyll pod względem u- | tryotycznej przesady ze strony osób pod wzglę- 
i kładów o Gallipoli, że wymiana depesz mię- : dem wojskowym mniej kompetentnych i mo- 
'dzy obu mocarstwami interesowanemi trwa gą one pochodzić z doznanych wrażeń, ale 
(dalej; Derby nie może przeto żadnych udzie- | nie da się zaprzeczyć, że jest w nich wiele 
(lić wyjaśnień, spodziewa się jednak, iż we; prawdy. W każdym razie trzeba być przygo- 
| czwartek będzie mógł donieść Izbie o ukla- | towanym na bardzo prawdopodobną eweniu- 
| dach. Hr. Szuwałow był obecnym na po- | alność, że w kilku tygodniach zostanie skon- 
j siedzeniu. W Izbie niższej odpowiedział | centrowaną w Rumunii nowa armia rossyj- 
Bourke na zapytanie Mae Kenna, iż główno- | ska w sile 180.000 ludzi, na której tyłach 


dowodzący siłami rossyjskiemi przyrzekł na 
przedstawienie posła angielskiego  Loftusa 
wytoczyć śledztwo z powodu wziętych w 


zbierają się w Bessarabii silne korpusy rezer- 
e SĘ a ) 


Adjudem a Okną w dolinie Trotuclu poczy- 


Viana Na teraz wystarcza fakt, że pomiędzy 


niewolę a następnie uwolnionych lekarzy av- | niono wszelkie przygotowania do urządzenia 
gielskich i ukarać winnych. (Lekarze angiel- | obozu i że na całej linii Seretu widać bar- 
sey napadnięci zostali przez kozaków i pę- | dzo ożywiony ruch militarny, co także ma 
dzeni pieszo wśród obelg i pogróżek do ko- | miejsce w Wołoszczyznie na północ ad Bu- 
mendy. Red.) reu i Płojeszti.* 

Loncyn 20 lutego. Morning Post utrzy- 
muje, że Rossya zamierza zająć Galli- 
poli, w razie, jeśliby Anglja nie do 
zwoliła na obsadzenie warowni TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 
w Bosforze przez Rossyan, albo 
też mie przyrzekła, iż fota angielska miej O. mamme 
wpłynie na morze Czarne. 4 

Petersburg 19 lutego. Agence russe roz- | | Rzym, 20 lutego. Po ogłosze- 
biera konieczność zajęcia przez Rossyan pew- | niu wyboru papieża zZ loży bazy- 
nych naprzód wysuniętych punktów pod Kou- | liki, pojawił się nowy papież wraz z kol- 
stantynopolem, a to w tym PA a „2a | legium kardynałów i udzielił błogosła- 
k EL SE ań ja Narc „2 wieństwa witającym go oklaskami tłu- 
zaniem byłby odwrót floty angielskiej | MOM. Wybór powszechnie przy- 
do zatoki Bezika. Rossyanie mogliby|jęty został bardzo przychyl- 
wtedy wrócić po za linię demarkacyjną. nie, gdyż Pecci był kandydatem u- 

, _ Bukareszt lutego. W w zapo- | miarkowanych kardynałów. Ségur a 
więdział Dymitr Ghika interpelacyę ; czy u- powiedział papieżowi świętopietrze fran- 


dzielone zostały rządowi warunki pokoju od- À > "s o R 
noszące się do Rumunii; jakiej zasady rząd cuskiego episkopatu w sumie miliona 
franków. 


trzymać się będzie pod względem kongresu; 
jakie poczynione są zastrzeżenia dyploma- > 
tyczne, aby bronić interesów kraju. poaa nonn 19 EO 
Ateny 19 lutego. Powstańcy w Te- | Agencya A W i P a Ts b a- 
salii zostali pobici. Torey obsadzili najSZa udaje SIĘ OMN OTG sburga 
nowo Platanos i posuwają się na Volo. Cała |w nadzwyczajnej misji. W skutek 
prowineya Armyros powstała. Pod Makojni- ważnej depeszy Savfeta baszy 
z Adryanopola odbyło się dziś w pa- 
łacu sultańskim posiedzenie rady mi- 


= KI 


cą w pobliżu Volo zaszła zacięta walka mię- 
dzy 1500 powstańcami a 6000 Turkami. 


Turcy stracili 600 ludzi w zabitych. Bój | *4CU 
trwa dalej. nistrów. 
Konstantynopol 18 lutego. Sulejman 


basza wezwany został do Konstantynopola i 

postawiony będzie przed sąd wojenny, Wsku- Rzym, 21 lutego. Gdy nowy 

tku nagromadzonego sniegu 0dwlekło się |papież Leon XII pokazał się lu- 

opuszezenie przez Turków Krzerum i Batam, dowi, okrzyki powitalne i oklaski były 
<< ma tak przeciągłe i wielkie, że papież 

Turecki dowódzea W iddynia otrzymał | musiał dać znak, wzywający do uci- 
rozkaz oddania twierdzy generałowi rosyjskie- | szenia. W politycznych kołach zape- 
mu Meyendorffowi a nie Rumu now. | wniają, że nowy papież jakkolwiek e- 
Belgradczyk będzie także oddany Rossyan»m |nergiezny, odznacza się umiarko- 
albo Serbom. Rząd rumuński protestuje prze- E k D ; R: 
e" tem waniem. Obcy kardynałowie odjeż- 

dżają dzisiaj. W Rzymie panuje zu- 
pełny spokój. 

Paryż, 21 lutego. Agence Havas 
zapewnia z dobrego źródła, że ponie- 
waż Derby i Bismarek oświad- 
czyli, że sami nie będą obecni na 


Ka ! ADS , kongresie e j ks. Gor- 
się już za Dunaj, leez koncentrują się nad; kongresie, z tego powodu i ks 


Znany czytelnikom korespondent zimni- | 
cki Pol. Corr. który obecnie przeniósł się do | 
Grałaczu, pisze z tego miasta o ruchach woj- 
skowych Rossyan w Rumunii, pod dniem 
15 lutego: „Swieże wojska, które od nieja- 
kiego czasu nadchodzą z Rossyi, nie udają 


Met: A al zy} 9 7 twiad- 
Seretem. Nie ulega najmniejszej wątpliwości, lczakow złożył takie same oświad 
że z Paszkani przez całą dolinę Seretu posu- | CZENIE. 
wają się silne oddziały rossyjskie i Że po- | k Na 
czyniono już nawet przygotowania w Adjat, | Bukareszt, 21 lutego. 


I5 A i * . Tua 
Okna, Fokszani, Furczeni, Rimniku ina pół- interpelacyę odpowiedział w Izbie mi- 
noe od Plojesti do skoncentrowania większych i nister Spraw zewnętrznych, Że warun- 
oddziałów wojska. Na kolei Bender-Gałackiej | ki zawieszenia broni traktowane były 
ma dd prawie metlo aie gysaco, 8 tylo między Rossyę a Turogą. Roko. 
AE Ale UE ii ; koi .ozpoczęł 
port 30 batalionów a do Gałaczu i Braily | oną, e traktat pokojowy no " 
przybyli już kwatermistrze. Wojska te nie są | SIę dopiero przed trzema dniami. 
z pewnością przeznaczone do wzmocnienia | rokowaniach zastępowała nas 
armij roszyjskich znajdujących się w Turcyi, |wbrew naszej woli Rossya. 
to też łatwo pojąć, że Rumuni są w najwyż- $ 


szym stopniu zaniepokojeni temi przygoto- 
waniami rossyjskiemi, Z drugiej strony do- 
konywa się w Bułgaryi koncentracya odwro- 
towa armii rossyjskich ku Dunajowi. Tureckie 
fortece naddunajskie nie zostały wprawdzie 
jeszeze wydane Rossyanom, nastąpi to jednak 
wkrótce a wtedy zajęte & cheval Dunaju przez 
Rossyan stanowisko będzie bardzo silne i bar- 
dzo korzystne jako podstawa operacyjna zwró- 
cona ku zachodowi. W  rossyjskich kołach 


| kredyt 222:—, 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 20 lutego 1578, godz. 2 
18min. Losy kredytowe 161:50, Weg. akeye 
Akcye anglo- austr. 98 50. 
Akcye bauku Union 65:25, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 24350, Akeye kolei północnej 
198 —, Akeye kolei południowej 75:50, Akcye 
kolei Alföld 113-50, Akcye kolei Elżbiety 


| 168:50, Akcye kolei Lwow-Czerniow. 119 —, 


| Akcye kolei węg. półnoeno-wschodniej L11:— 
SE kolei Rudolfa 116—, Akcye a] 
Albrechta ——, Weg. oblig. państw w zio- 


militarnych słychać nawet. że część armii 
rossyjskiej znajdującej się w Armenii (około 
80.000 ludzi) za kilka tygodni przybędzie nad | eie 6650, Galie. oblig: indemn. 86—, Losy 
rumuńską granicę, aby w miejsce stojącego | z p, 1864 13775, Akeye kolei siedmiogrodz- 
dotąd 10 korpusu obsadzić wybrzeża morza | kiej 105—, Akcye banku obrotowego —.—. 
Czarnego. Także wieści nadchodzące tu z Ros- ` Losy tureckie 1450, Akcye kolei weg.-galie, 
syi nie pozostawiają najmniejszej wątpliwości, | 94-—, Akeye kolei państwowej 258—, 
że czynione są tam nowe militarne przygo- | Akcye banku związkowego 72:50, Rabel pa- 
towania, jak gdyby się miała rozpocząć nowa | pierowy 1-281/,, Węgierskie: lasy 7675, Mark 
wojna. Kupcy przybywający tu z Taganroga | piem. 58:45, Węgierska renta 9180. Uspo- 
l z środkowej Azyi dla zawiązania na nowo | gopienie spokojne. 

zerwanych przez wojnę stosunków handlo- | Wiedeń, duia Zlgo lutego, godzi- 
wych opowiadają tylko o koneentracyi wojsk, na jO minut 54. Akeye kradytowe 238-80, 


| 
I 
! 
i 


przygotowaniach wojennych i tym podobnych | och. ASF 10080, Uniossbank —, —, Ko- | 


rzeczach. Rekrutacya nigdy jeszeze nie odby- 
wała się w Rossyi z taką łatwością i precy- 
zyą jak właśnie obeenie. Młodzi ludzie ze 


lej Karola Ludwika 244-50, południowa —'—, 
| Rubel papierowy 129, Gal. listy zastawne 


i 7 PA ——, Gal. listy indemnizacyjne ——, wal. 
wszystkich stanów zgłaszają się do służby | || tokan a 
Kilar Nadto daje się spostrzegać ciągła | bank rustykalny —.—, Losy z r. 1860 — —, 


dyslokacya wojsk ku południowo-zachodniej , Napoleonsdor 9:46. Usposobiauie silne. 


a > odzieć ż fi = 4. 
raniej. Możnaby nawet powiedzieć, że ruch | Odpowiedzialuy rudsztor Włańystaw Łoziński 
militarny dopiero teraz stał się ogólnym. 


Anosirzeżenia motecrolozieczne 
z dnia 21 lutego 1878 o godz. 7 rano. 
Barometr 747.6? mm. Psychrometr suchy — 0.809. 
Psychrometr wilgotny— 0390. Prężność pary 44mm 
Wilgoć 9u%/. Zachmurzenie 10. Wiatr NWI. 
Ozon 6. Opad w mum. z ostatnich 24 godzin 
Temperatura powietrzask 06 "R. 
Barometr idzie w górę. 


pzy jechali św Lworn 
dnia 18. 19 i 20 lutego. 1878. 
Kote! Europejski. 

Pp. J. Szczepański z Sokołówki. B. Win- 
nicki z Stryja. J. Rubin z Grybowa. 

J. hr. Pruszyński z Rossyi. M. br. Mu- 
staza z Sadagóry. J. br. Theobald z Krakowa, 
M. Artwiński z Krakowa. F. Bogdanowicz z 
Ostrowie. J. Dunikowski z Stęgopoza. J. Hosch 
z Grybowa. W. Krzywicki z Rossyi. S. Łępicki 
z Królestwa. M. Szymonowicz z Bukowiuy. W. 
Trzeiński z Stupek. M. Zielński z Rzeszowa, S. 
hr. Pruszyński z Węgier. E. Michałowski z 
Tarnopola. 

dotal George'a. 

Pp. A. ks. Lubomirski z Miżyńca. B. hr. 
Bukowski z I[zdebek. J. hr. Stadnicki z Krako- 
wa. A. br. Lipowski z Hucisk. J. ks. Puzyna 
z Narola. Z. Dembowski z Rokietnicy. J. Jeło- 
wieki z Daszawy. W. Kraiński z Wyszatycz. 
A. Kukiel z Dąbrowy. 5. Oczosalski z Rusia- 
tycz. F. Orelli z Multan. M. Rogalski z Grząd- 
kiej woli E. Rozwadowski z Torówki. J. Vi- 
vien z Poznanki. A. Zakrzewski z Wiktorowa. 
K. Wierzbiekiz Warszawy. J. Auspach Szemnicy. 

Hotel Langa. 

Pp. J. Zuber z Wiednia. I. Kollitsch z 
Wiednia. E. Spiegel z Wiednia. A. Lazar z 
Wiednia. A. Seidenstam z Czerniowiec. F. Haupt 
z Morawy. Z. Frankl z Opawy. H. Geldzahler 
z Berna. J. Mirna z Berna. 

Z. Pruszyński z Skrzydlna. H. Wolf z 
z Białej. K. Gellner z [nngbimzłau. 8. Neu- 
mann z Wiednia. J. Schaffenbuhlen z Wiednia. 

keisl Aagisiski, 

J. Barański z Łukawicy. S. Bogusz z Nie- 
bieszczan. S. Brykczyński z Pacykowa. S. Dro- 
hojowski z Tapina. F. Jasiński z Zahaypola. K. 
Lewandowrki z Tyśmieniey, K. Pawłowski z 
Deszowa. J. Buchowiecki z Płaueza. J. Siar- 
kiewicz z Korolówki. A. Stojałowski z Stryja. 
J. Nowotny z Pragi. 

Pp. P. Limberger z Strzelisk. A. Mysłow- 
ski z Koropca. J. Pogonowski z Rzeszowa. K. 
Poten z Olszanki. M. Hirschfeld z Wiednia. J. 
Nahlik z Żółkwi. J. Broszniowski z Uhornik. 
E. Redel z Kurowit. 

S. Horoch z Morańca. A. Przyłęeki z Ja- 
słą. F. Doliński z Mrowli. F. Foltański z Kań- 
ezugi. A. Kuliński z Mycowa. J. Jaworski z 
Sierakowie. ©. Kobuczowski z Sulistrowa. 5. 
Pieniążck z Kowalowa. M. Przedrzymirski z 
Mackowie. S. Obuszkiewiez z Starego miasta. 

Hotel Krakowski. 

A. Ohitry z Żółkwi. L. Czajkowski z 
Krakowa. A. Meizner z Ubrzezia. EH. Mere z 
Brzeżan. P. Słotwiński z Krakowa. 

Hotel Podolski. 

Pp. L. Nowacki z Lejsorowa A. Podho- 
rodyński z Korczyna. 

Hotel Warszawski. 

Pp. W. Maurn z Wiednia, J. Piorkowski 
z Drohobycza. J. Trepka z Poznania, A. Lesz- 
czyńska z Borycówki. 

F. Kalach z Żółkwi. K. Gierman z Knia- 
ziołnki. S. Romanowski z Piotrowa. M, Fellner 
z OCzerniowiee. O. Chłopieka z Gniły. 

Hotel Kuhna. 


Pp. A. Mijakowski z Złoczowa, W. Ha- 
nisch z Harowie. 
śetjecinaki ze Lwow. 
Pp. E. Schaeffer do Bolechowa. W. Ma- 
nasterski do Mikołajowa. A. Gielecki do Por- 


chowa. J. Gorczyński do Porchacza. W. Janic- 
ki do Stubna. J. Jacz do Barszczowie. W. Ma- 
ranowski do Przemyśla. J. Tyszkowski do Hay- 
woronki. 

R, hr. Bniński do Kijowa. A. Mijakow- 
ski do Złoczowa. W. kęplicz do Pobereża. EB. 
Kossecki do Krakowa. A. Mysłowski do Korop- 
ca. H. Roguski do Kougresówki. T. Tarnowski 
na Wołyń. W. Wolański do Tarnopola. 


Pociągi Kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa. 

£ Krakowa: o godzinie 5 minut 30 rano (pociąg po 
spleszny); o godzinie 9 m. 25 wieczór (pociąg oso- 
howy), o godz. 10 min. 35 przed południem fpo 
cmg mieszany). 

Z Podwołoczysk: (na dworzeć lwowski główny): o 
godz. 10 min. 33 wieczór (pociąg pospieszny); o 
godz. 3 min. 25 rano (pociąg osobowy): o godz. 
3 min. 48 po południu (pociąg mięszany). 

Z Podwoieszyskina dworzec w Podzaniezu): o zo 
dzinie 2 minut 54 rano (pociąg osobowy); o vo- 
dinie A win. § po południu pociąg mięszanyj 

Z dzeruiowiee: o godzinie 9 minut 55 wieczor (ju 
eląg pospieszny), o godzinie 3 minut 40 rano Gos 
ving mieszwuy); v godzinie 3 minut 50 po południu 
(pociąg mięszany), 

Odshodzą ża Lwowa, 

fo Kraxewa: o godzinie 14 mia. 3 przed późnocz (po- 
vlag pospieszny); o godz. 4 min. 40 rane (pociag 
osobowy); o godzinie 4 minut 45 po poładnia (po- 
ciag mięszany). 

Pary niniejszego rozkładu jazdy odnaszj się da po 

uduika poszieńskiego, godz. 12 w Poszcis aupewiaia 

goiz. 12 m. 20 we Lwowie, 
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| Kurs giełd iedeńskiej. | PARE Hia A 
ik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. Ę Ya a a, 8 eJ. | Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m. k. . 24525 24575 Keglevicha po 10 zł. m. k.  . . . 18.50 i5 , 
MŚ Lusia s A A lut bk y i | dnia 15 lutego 1878 Lwow. Czern. kolei po 200zł. w.a. war. . 12050 121.30 Losy miasta Krakowa . . . . - 1475 55) licz 
rów da BAR Ś | 1. Dług Państwa. płacą. żądają. | Tow. kot. żel. państ. po 200 zł m. k. 2:39.75 26023) Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 2). -> ah Hy 
placz ndaja | Jednolity dług Państwa w banknot. Połud. kol. panstw. po 200 zł. w, a.. 77— 76—| Palfiego po 40 zł. m. k.. . . . . 23.— że «a 
ia. maj-listopad . 63770 63.85 i !. Kol. węg. gal. a 200 zł. w ar 94.50 95.50| Fundacya szpit. Areyksięcia Rudolf 13.59 T 10 
r Bui o | luty-sierpień . . Ad... 6570 63.85 5. Listy zast. iogowane Salua po 40 zł. m, k’ . BR = 30. p 

I. AKcye 26 mine: złr. ct, złr. ot. Jednolity dług Państwa w scebrza Ogóluy roluiczo-kredytowy Zakład dla St. Genois po 40 zł m k. . . . . 2351 zg dar 
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. = [242 59 245 -— styczeń-lipiec 67 -- 6720]  Galieyi i Bukowiny. w 151. 6%, 90,— %.—| Poż. miasta Stanisławowa po 20 zł. wa. 19. — U we 
Kol. Iwow.czer,-jas. „ 200 zł. m.k.z|Jly 50 122 — _ _ kwiecień-październik 67, — 67.20 | Powsz, austr. zakł. krod. ziom. 5°}, war. 106.25 107.—| Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. Js = 123 | bul 
Banku hip. galie, 200 zł. w. a. EW — 243 — losy z roku 1839 cato. - 303 — 805. - i (tal.zsx}. kr. ziem. Krak. los. w18 1.6%, 90.— 32,— z aa e mk 61. — 634 ky 
Banku kredyt. gal. po 200 zł. w. a._|216 — 240 — » „ 1889 piąta część o/u. 303 — 395'— | n non om mo p W2ŻÓ, Ph 36. - 27.—| Waldsteina po 30 zł m. m.. . 22.75 a 0 

EJ s „ 1854 po 250 złr.. . TOMS LOSEER NE m h h „on W38, 5a 3725 — — | Windisehgratza po 20 zł m. k. 24.7 3% 
2. Listy zast. za 100 zł. ~ - „ 1860 po 500 złr. B/,. 112.— 11250; Cal. Tow. kred. w. a po 407, . -  18.— 7875 Weksle (ua 3 miesiąca). 37 
Tow. kredyt. galie. 5°%/, w. 8, 84 40 8515 s „ 1860 po 100 złr. 8%,. . 120.50 12150; . a n poe . . . 5450 35] Augsburg za 100 zł w. p. n —— sA 
A 3 M „a 78 60 7940 A „ 1864 (z promią) po 100 złr. 138.— 138.50 | ,„ a y n po 5°ja w 87 !a- Berlin za 100 mark w. n. p. . . . —— <= 0 
5 i „ 50 okresowe ef 84 40 815 |} . „n 1864 po 50 złr. 137.50 138.— j tach zwrotne . a RE 04.50 85,—| Frunkfurt za 100 mark p, A —.— “^ Bi 
Banku hip. rulie. 6*/ w. a. e| 8955 9040 Renty Como po 42 lir. aus.. . . . %4— 25— ! ital. banku hipot. po 6*%,. 8960 90—] Hamburg za 100 mark w. p. u. — m A 
Listy dłużne .Z. kr. wł. 6°/⁄, w. a.$| 93 50 95-- | Listy zastaw. domu państw, po 13% | Gal. zakt. kred. włość. po 60/, . 96.75 97, 0f Loadyn za 10 ft. szt. 11815 1184 (3! 
AGRO 1002 atr. Bol, 2 - 2 . „0...  14%— 148. - | Tow. kred. mieja. Iw. w 151, wyl. po $%,. —— 50. -| Paryż za 100 fr. . PIE 41.— AWB 
3. Listy tuzne z ERS Austr. asyg. skarb. zwrotne 1578 5%, . 130.— 1002): = s  „ W3O0Lwyl po $”. —— — — Kurs złota. 
Ogóln. roln. ki d. Zakł, dla Gal. = Austr. renta zł. wolna od podatk. 49, . 74.95 75.10 | Banku narodowego po 5?jo —— — —] Dukat cesarski mon. . 5.57,— 5.3863 wj 
i Bukow. u*/, los. w 15 lat. 2] 90 25 9180 | a. dbligacye indemn. 57, za 100 zdr. Weg. tow. ziem. po 53/4?/, 95 — 96.— „ pełnej wagi „ 557,— „5.BUJJ sk 
Tow. kr. m. 6”, w. a. w 15 lat. E| — — —— Czech : „ MEW . 10250 108— | .„ 5 w po By - 4. . .  85— ——j| Korona nTa 3 —— = 50 dr 
Ma 6i, w. a. w 80 lat. g| — — — Bukowiny 81.— 82— %. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł ) | 20-frankowka . . ŚR - 9.445) 39,430 9, 
2 Galicyi . . . 86.— 86.50 kol. Albrechta a 3800 zł. 59/, w. a. 10.80 7060] Rossyjski imperyał 9.68— 9.70.7 i 

4. Obliz- za 100 zł. Niższej Austryi 104.— 104.51 j Tow. kol, żel, Preszów-Tarnów (w ez.) . Talar związkowy —_— -A cy 
Imdemniz. gali . 59 m. k.. . 686 — £675 Siedniiogrodu . 7625 76.69: a 300 zł, 5% w srebr. 0 m —.—| Srebro . 104.35 104.5" dz 
Pożyczki kraj. zr. 1873 po 6° «w.a. | 8950 91 — Wegior "an. A La 126506. 25 ARKO por poki UO FzER MKW 100.— 160.25 |. eo" ta 

(,,., 3. Inne pożyczki publiczne. | s» n 100 zł. wa. . . . . 96— 98.—| Z Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. pr 
5. Losy Miasta Krakowa . 14 — 1550 Galie. pożyczka krajowa z r. 187869, . ——= —— | Kol. gal. Kar. Ludw. po 800 zł,5%/,. 100.— 100.59 Telegrafowany kurs wiedeński 
A „ Stanisławowa | 19 — 231— | 4. Akcye. f a n „ {l emisyi, 99.50 32.75 dnia 20 l 187 —” 50 
Bank Anglo-aust. 200 zł emit. sł. 120 101.— 101.25 Wa WI 95.75 97.25 z dnia utego 1878. zł. jet Wi 
6. Monety. Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 232.25 232.50 , n 5 m " Ma KŻ , ==" —,—| Jednolity dług państwa w banknotach 63/40 ra 
Dukat holenderski . 5 48 558 Niższo-austr. tow. eskomit | 500 zł. . 750.— 760.-— | Kol. [iwow.-Czer'-Jas. IM. emis. à 300 K F 4 w srebrze 66180 
Dukat cesarski d 5 53 5 61 Gal. banku hip. po 200 zł. . . . . ——  -— zł. 59%, w srebrze z r. 1885 77.— 7/25) Renta w złocie . . . . 74180 
Napoleondor . . . . . , 9 43 953 Gal. bauk. d. hndi, i prz. 1200 zł. wpł. 40%, —. - ——| r. 1867 11— 27750] Losy pożyczki z roku 1860 111/25 m 
Półimperysł . . . . . 9 62 980 Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . wada sM z r. 1863 7125 7175] Akcye banku wiedeńskiege T46|- 
Rubel rossyjski srebrny . 177 185 | Banku narodowego a 600 zł. . 197.— 799.— | zr. 1572 Ph ESR 4 „ kredytowego 229199 
a " papierowy 1 251 18u:/, | Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —— —.— ; Weg. gal. Kol a 200 zł.5*/owsrebrza. 60.50 67, —| Londyn 118,5U 
100 marek niemieckich 58 — 59 — Austr tow. żeglugi par. po500zł.n.: . 372.— 874.— | „37. Losy. Srebro . 105/20 (£ 
Srebro Po. 2 103 75 10550 Kol. Cesarzow. Elżbiety po200 zł. m. k. 168 — 166 — | inst. kred. dla hand. i prz. po 100 zł. w.a. 161.50 162 —; Napoleondor 9|45— 
Kupony w srebrze . 108 50 105 — Kol. Preszów-Tarn.(w. e.) a 200zł. wsrbr. —.— —.— | Olarego po 40 zł. m, k. . . . . 29.50 3u,;0|Lukat cesarski man . 5102 gl 
a Półu. koloj po 1000 zł. 1983, 1988 — | Tow.żeg!. par. na Dunaju polódzł w. 95— 9550] 100 marek niemieckich . 18:40 T 
-u c a= — pese h 
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(1029) Ogioszenie. Cena wywołania dla realności Hrycia | (1002) kEdy kt. | "+ Beitidrift „Svornost* Nr. 9 vom 80 Jänner 

L. 1672. C. k. sąd powiatowy dele- Ostawskiego 109 złr. w. a. zaś dla Nikoły L. 3530/karna. ©. k. sąd krajowy karny | 1878 begründet den Thatbeftand des im § k 
gowany sekc. II we Lwowie zawiadamia, że | Łoziaka 283 złr. w. a. » A w Krakowie w sprawie konfiskaty czasopisma | 65a St. ©. Dezeichneten Berbrechenś der Stt- te 
dochodzenia miejscowe dla założenia ksiąg| _ Resztę warunków przejrzeć można w tu- | „Harapa“ nr. 8 z daty Kraków dnia 7 lutego į rnng der öffentlihen Ruhe, und wird dahet p 
gruntowych w gminie katastralnej Jaryczów | tejszej registraturze. i 1878 po wysłuchaniu e. k. prokurutoryi rzą- | unter MWeftótigung der verfügten Bejchiagź d 
stary na dniu 4 marca 1878 rozpocznie. Z c. k. sądu powiatowego dowej orzeka: A ( nahme auf Grund der $$ 489 und 493 St. $. 8 

Każdy, kto ma interes prawny w zba- Dełatyn 29 grudnia 1877. | 1) artykuł a względnie rycina pod na- | ©. baś objective Verfahren eingeleitet, DIL 
daniu stosunków posiadania, może się zgło- | (1084 1—3) Ogloszenie konkursu pisem „na slypie pogrzebowej” w czasopismie | ABeitervcrbrettung biejer Drudjchrijt brrbotel r 
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnienia L. 1814. Niniejszem ogłasza się kon- | „Harap“ nr. 8 z d. 7 lutego 1878 ze względu | und die Vernichtung der mit Bejhlag belegtett t 
lub ochrony swych praw za stosowne uzna. kurs na jedną posadę nauczyciela geometryi | na swą treść mieści w sobie znamiona wy- | Gremplare verordnet. l 

Lwów dnia 15 lutego 1878. wykreślnej, jako przedmiotu głównego w c. | stępku z $. 300 kk. | t 
(1028 1—3) L. 6018. | k. szkole realnej w Stanisławowie, tudzież 2) zarządzona przez c. k. prokuratoryę Pa I 

Ogloszenie konkursu na jedną posadę nauczyciela chemii, jako | rządową konfiskata tego czasopisma zostaje Das Ë. E Sandes- als Breggerichi in Qai t 

w celu obsadzenia posad systemizowanych | przedmiotu głównego w e. k. szkole realnej | zatwierdzoną. e: bach hat auf Antragder t. f. Staatsanwaltjchaft it f 
przez W. Sejm przy krajowych archiwach | w Stryju. 8) dalsze rozpowszechnienie tego arty- | golge beż Bejdhlujjes vom 5 Februar 1878, 

aktów grodzkich i ziemskichwe Lwowie i Do otrzymania tych posad wymaga się | kułu jest wzbronionem i zakaz ten w mysl] 5. 1341, gu Redt erfannt: 4 
w Krakowie. obok kwalńikacyi z przedmiotu głównego na !$. 36 ust. pras. zostaje ogłoszonym. Der Snhalt der in der Beitjchrijt „Sło- 

W celu obsadzenia posad przy krajo- | całą szkołę realną, także kwalifikacyi przy- 4) zniszczenie tego czasopisma zostaje | venee* Nr. 13 vom 31 Jänner 1875 abge- | £ 
wych archiwach aktów grodzkich i ziemskich | najmniej na niższą szkołę realną z jednego | zarządzonem w myśl $. 87 ust. pras. druttten Originalcorrejpondeną „Iz novomeske 1 
we Lwowie i Krakowie rozpisuje się niniej- |z przedmiotów oznaczonych w przepisach _ C. k. sąd krajowy karny okolice 28 januarja“ beginnend mit „Kar | i 
szem konkurs. egzaminacyjnych dla nauczycieli szkół real- Kraków dnia 18 lutego 1878. smo“ und endend mit „pocase naredilo?" — l 

Posady te są następujące: nych z d. 24 kwietnia 1853 i z dnia 6 paź- | (1081 1—3) Konkurs. dann der MWebactionganmeriung „Pristavek 

1) Posada dyrektora przy kraj. archi- dziernika 1870 tudzież w okólniku Rady L. 296/R. S. O. Niniejszam ogłasza się | Yrednistva*, beginnend mit „Enake reei“ wid 
wum we Lwowie z remuneracyą o rocznych | szkolnej krajowej z dnia 10 marca 1874 | | koukars na następujące posady nauczycielskie: | endend mit „bolje in urneje*, endlidj der 
1200 złr. w. a. r _ |472 przyczeiu się zauważa, że co do posady 1) Przy szkole czteroklasowej męskiej | Eorrejpoudeug „Iz Radolice, 27 januarja“ Dez 

2) Posada dyrektora przy kraj. archi- | w Stryju będą ci kandydaci mieli pierwszeń- | w Kutach, posada nauczyciela starszego z | SUtnenb mit „Slovan je bil raja“ und eudenb 
wum w Krakowie z remuneracją o rocznych | stwo, którzy obok chemii będą ukwalifikowa- | płacą roczną 450 złr. w. a. mit „rece voliti kdor koli“ begritndet den i 
1000 zł. | © |ni do nauki aa naturalnej, : 2) Przy szkołach etatowych jednoklaso- | Thatbeftanb bes Vergehen gegen die dffenź 

„Kompetenci o posady dyrektora winni į Do każdej z tych posad przywiązaną | wych z płacą po 300 złr. w. a. tihe Ruhe wnd Ordnung nad § 302 GŁ 
złożyć metrykę chrztu i wykazać, iż są hi- | jest płaca y myśl ustaw z dnia 9 kwietnia a) w powiecie kołomyjskim: w Balint- O. <a werde dbemnad zufolge der $$ 489 und i 
storykami lub prawnikami, którzy pracami | 1870 i z dnla 15 kwietnia „1878. , |cach, Gwoźdźcu małym, Ispasie, Korniczu, | 593 5t. P. ©. bie Weiterwerbreitung biefer | 
swemi naukowemi w dziedzinie historyi pol- Kandydaci winni wnieść swe podania Maryahilf pod Kołomyją, Podhajeczykach i Drudidjrift verboten. 
skiej lub prawa polskiego złożyli dowody, | zaopatrzone w potrzebne dokumenta do pre- | Siemanowcach; = 
że czynnościami achiwalnemi zdołają kiero- | zydyum Rady szkolnej krajowej najpóźniej do b) w powiecie kosowskim: w Białobe- (1080 1—3) GBiTt. 8. 67072 
wać z umiejętną metodą i rozumieniem przed- | dnia 15 marca b. r. rezce i Jasionowie górnym. DE 
miotu. Z Rady szkolnej krajowej 3) Przy szkołach filialnych z płacą po pon Lemie erit., £ Ranbesgerichie 


3) Posada adjunkta przy kraj. archi- 
wum we Lwowie o rocznej płacy 1100 zł. 

4) Posada adjunkta przy kraj. archi- 
wum w Krakowie o rocznej płacy 900 zł. wa, 

Obydwa adjunkci otrzymają dodatek 
aktywalny po 100 złr. w. a. rocznie i mają 
prawo do pięciolecia po 80 złr. w. a. 

Osoby ubiegające się o posady adjun- 
kta, winny złożyć metrykę chrztu, świadec- 
two dojrzałości z ukończonego z dobrym 
skutkiem gimnazyum wyższego i wykazać 
obywatelstwo austryackie. 

5) Sześć posad aplikantów o rocznem 
adjutum po 300 złr. w. a. z których czte- 
rech przydzielonych będzie do archiwum we 
Lwowie, a dwóch do archiwum w Krakowie. 

Na aplikanktow przyjmowani będą tyl- 
ko uczniowie uniwersytetów lwowskiego i 
krakowskiego, oddający się studyom history- 
cznym lub historyczno-prawniczym. 

Bliższa określenia praw i obowiązków 
dyrektorów, adjunktów i aplikanków, zawarte 
są w uchwale wys. Sejmu z dnia 21 sier- 
pnia 1877. 

Podania należy wnieść najdalej do 15 
kwietnia 1878 do Wydziału krajow. 

Z Wydziału krajowego królestwa Galicji i 
Lodom. i W ks. krak. 

We Lwowie dnia 15 lutego 1878. 
(1005 1—3) EdyKk t. 

L. 11064. Celem zaspokojenia sumy 
280 zł. w. a. z pn. przeprowadzoną zostanie 
na rzecz Jawdochy I'opowicz publiczna przy- 
musowa sprzedaż realności Hrycia Osławskie- 
go położonej pod 1. 66 tudzież realności Ny- 
koły Łoziaka położonej pod 1, 52 w Krasnej, 
ciała tabularnego nie stanowiących a to dnia 
14 marca 1878 18 kwietnia 1878 i 16 maja 
1878 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
łudniem w tutejszym e. k. sądzie powia- 
towym. 


We Lwowie dnią 14 lutego 1878. 
(1032 1—3) Konkurs 

L. 161. Rada szkolna okrągowa w Mo- 
ściskach rozpisuje konkurs na następujące 
posady nauczycielskie : 

a) przy szkołach z płacą 300 złr. i 
wolnem pomieszkaniem w Balicach, Bruchna- 
lu, Hruszowie, Kurnikach, Starzawie, Szkle i 
Trościańcu ; 

b) przy szkołach filialnych z płacą 250 
złr. i wolnem pomieszkaniem w Hodyniach, 
Trzcieńcu i Wiszeńce małej, 

Prawe prezentowania wykonują doty- 
czące miejscowe Rady szkolne. 

Podania w należyte dokumenta zaopa- 
trzone, mają być wniesione w sposób wska- 
zany art. 3 ustawy kraj. z dnia 2 maja 1878 
w terminie do 20 marca 1878 do e. k. okrę- 
gowej Rady szkolnej w Mościskach. 

Z c. k. okręgowej Rady szkolnej. 

Mościska dnia 6 lutego 1878. 

(1020 1—3) Edykt 

L. 108382. Dnia 14 marca 1878, dnia 
11 kwietnia i 16 maja 1878, o godzinie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy- 
musowa publiczna sprzedaż realności pod 
l. 23, 24/41 w Łanowicach powiatu Sambor 
ciała tabularnego nie stanowiącej Wincente- 
go Hasczyszynego własnej, w sprawie Za- 
kładu kredytowego włościańskiego o 274 zł. 
OWC w. a. z pn. 

Cena wywołania wynosi 1000 zł. wa- 
dyum 100 zł. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim także niżej takowej będzie 
sprzedaną. 

Resztę warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy miejs, delegowany 

Sambor dnia 16 listopada 1877. , 
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250 złr. w. a. 

a) w powiecie k łomyjskim; w Cenia- 
wie, Uzeremchowie, Debesławeach, Iwanow- 
cach, Mołodiatynie, Myszynie, Piudykach, 
Rukowczyku, Słobódce leśnej i Zamulincach; 

b) w powiecie kosowskim: w Mykietyń- 
cach, Prokurawie, Szeszorach i Utoropach. 

Prawo prezentowania wykonują doty- 
czące rady szkolne miejscowe. 

Podania zaopatrzone w dokumenta 
służbowe należy wnieść za pośrednictwem 
swej władzy przełożonej do e. k. rady szkol- 
nej okręgowej w Kołomyi najdalej do 15 
kwietnia 1878. 

Z e. k. okręgowej rady szkolnej 

w Kołomyi dnia 19 lutego 1878. 
(1003 1—83) Ghwieszczente. 

_ L. 8852. O. k. sąd powiatowy Bircza 
rozpisuje w celu wydobycia należytości Mi- 
chała Łanowego w kwocie 45 zł. a. w. pu- 
bliczną sprzedaż gospodarstwa włościańskie- 
go Michała Karpy pod NO. 17 w Jamnie 
górnej, ciała tabularnego nie stanowiącego 
na 300 złr. a. w. oszacowanego, którą dnia 
20 marca 1878 o godzinie 10 rano za jaką- 
kolwiek cenę najwięcej ofiarującemu przed- 
sięweźmie. 

Cena wywołania 800 złr. a. w., wa- 
dyum 30 złr. 

„ Warunki lieytacyi, akt opisu i oszaco- 
wania przejrzeć można w tusądowej regi- 
straturze. 

Bircza 29 grudnia 1877. 


(1007) Grlenutniije. 

Dag f. f. £anbes: als Strafgerift in 
Prag bat auf Antrag der É. i. Staatganwalt= 
jdhaft in Folge des Bejdlujjcs vom 2 Febru- 
ar 1878, jl. 8184, gu NReğt crfannt: | 

Der Jnbalt des  Gorrejponbdenzartitel3 
„A Z P:rahy 29. ledna (Puv. dop.) in Det 


wird befannt gegeben, daj aug Anlag der 
$tlage de pr. 18 Dezember 1877 AL. 67072 
| ber Deś Berl Hulles, Lea Rachel Goldstern . 
Moses Isaac Hulles und Jakob Salamon Hu- 
les wegen Lójchung der im Raftenjtanbe der 
Realitat sub. Nr. 140%, Dom 25 p. 388 n. 
17 on. tntabulirten Verbindlichkeit, gegen bie 
dem Leben und Aufenthalte nach unbetannten 
Belangten Isaae Selmer und Leib Meller für 
denjelben cin Curator in Perjon deg Mbv. 
Dr. Rares aufgejtellt und demjeflben bie zum 
jdjrijtlichen Werfabren befretirte Klage zuge- 
ftellt wurde. 

C5 werden nun dic Belangten aufgefore 
bert, bie etwaigen Bekelfe zur Wahrung ihrer 
Rehte bem Kurator zu ertheilen, oder einen 
anderen S©achwalter dem Gerichte namhaft zu 
machen, als widrigen fals bie Folgen aus 
Stichtbcachtung fie fich felbft zujchreiben wer- 
ben müffen. 

Lemberg, am 29 December 1877. 


(1018) GDiTL. 


B. 816. Bom Stanislawower f. f. Rreige 
gerichte wird hiemit funbgemacht, bag Die Fir- 
ma Qeib Neuman mit der Bezeichnung „dek 
Neuman“ ©pcezercia und gemijihte Waaren- 
handlung in Buczacz und den Seib Neuman 
alg Jubaber der Firma in bag Negifter für 
Ginzelnfirmen eingetragen wurde. 

Stanislau 6 Februar 1878, 


(1019) GbdiIL 


B. 815. Bom Stanislawower £ £. Kreis- 
gerichte wird hiemit befannt gemacht, bag Die 
Firma Joachim O. Nacht mit der Bezeichnung 
„Joachim O. Nacht“ Kura- und Nürnberger- 
Waareuhaudlung in Buczacz unb Joachim 0. 
Nacht als Snbhaber der Firma in daz Negifter 
für Einzelnfirmen eingetragen wurde. 

Stanislau, 6 Februar 1878. 


(269 3—3) 


Edykt. 
i L. 417. ©. k. sąd powiatowy w Wie- 
ezce zawiadamia, iż w sprawie Michała 


A Jżego przeciw Janowi Kania pto 76 zł. w. 
10 odbędzie dnia 28 marca 1878, godzina 
Tano w sądzie publiczna sprzedaż gospo- 
rstwa włościańskiego pod l. k. 20 w No- 
wej wsi Michała Hyżego własnego, ciała ta- 
pularnego nie stanowiącej niżej ceny szacun- 
kowej, a 
37 Cena wywołania 370 zł. w.a. Wadyum 
zł. w. a. 

Reszta warunków, protokoła opisania i 
szacowania można w registraturze przejrzeć. 
Wieliczka dnia 28 stycznia 1878. 

(362 3—3) Obwieszczenie. 

L. 62. Jego Excellencya Prezydent 
Wyższego sądu krajowego zamianował re- 
skryptem z dnia5 stycznia 1878 1. 8812 dla 

tugiej zwyczajnej z d. 6 maja 1878 o godzinie 
Przed południem rozpoczynającej się kaden- 
RE sądu przysięgłych przy złoczowskim są- 
~ale obwodowym przewodniczącym prezyden- 
tegoż sądu Karola Pogliesa, a zastępcami 
Przewodniczącego radców Modesta Piuseckie- 
80, Romana Lewickiego, Leopolda Szymono- 
Wieza, Leopolda Jahnera, Alfreda Linzbaue- 
a i Władysława Samolewicza. 
Co się podaje do publicznej wiado- 
Mości. 
Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
Złoczów dnia 18 lutego 1878. 


(960 3—3) Obwieszczenie. 

L. 1110. C. k. sąd obwodowy tarnow- 
Te niniejszym edyktem wiadomo czyni, iż 
arnowski dom komisowy banku galic. dla 
andlu i przemysłu pod firmą dr. Kaczkow- 
ski i spł. pozew wekslowy przeciw Janowi 
Brinkowi junior i innym wniósł o zapłace- 
Lie sumy 100 zł. y 
E. Ponieważ pobyt pozwanego Jana Brin- 
ta junior nie jest wiadomy, przeznaczył tu- 
*ejszy sąd dla zastępstwa na koszt i niebez- 
Pieczeństwo tegoż zapozwanego tutejszego a- 
dwokata Forysta na kuratora, któremu wnie- 
Slony pozew wekslowy wręczony został. 

Tym edyktem przypomina się zapozwa- 
nemu, ażeby w przeznaczonym czasie po- 
trzebne informacye przeznaczonemu zastępcy 
udzielił, lub też innego obrońcę obrał i tu- 
ejszemu sądowi oznajmił ogólnie do bronie- 
nienia prawem przepisane Środki użył, ina- 
czej z jego opóźnienia wynikające skutki sam 
sobie przypisaćby musiał. 

Tarnów dnia 24 stycznia 1878. 

(367 3—3) Obwieszczenie. 

L. 8361. Na zaspokojenia wierzytelno- 
ści Mojżesza Felda w kwocie 205 zł. z pn. 
wykonaną będzie w tutejszym e. k. sądzie w 
dniach 8 marca, 11 kwietnia i 18 maja 1878, 
o godzinie 10 rano publiczna sprzedaż real- 
ności pod l. k. 89 w Posadzie olehowskiej 
położonej, ciała tabularnego nie stanowiącej 
a w posiadaniu Józefa Mieleekiego pozosta- 
Jącej, 

Cena wywołania, wynosi 380 zł., wa- 
dyum 38 zł. 

Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
Można przejrzeć w registraturze tutejszego 
Sadu. 

C. k. sąd powiatowy. 

Sanok 30 grudnia 1877. 

3—3) Edykt. 

L. 8425, (. k. sąd powiatowy wiado- 
mem czyni, że celem zaspokojenia wierzytel- 
ności Jossla Willnera w kwocie 8 zł. 51 ct. 
odbędzie się w dniu 20 lutego 1878, 27 
marca 1876 i 1 maja 1878, zawsze o godzi- 
nie 10 rano publiczna sprzedaż realności wło- 
ściańskiej pod l. k, 177 w Tyrawie. woło- 
skiej, Kazimierza Biskupa własnej 

S ; J: 

Cena wywołania jest kwota 160 zł. wa- 
dyum 16 zł. w. a. 

, Bliższe warunki licytacyjne są do przej- 
rzenia w registraturze sądowej, 

Sanok dnia 20 grudnia 1877, 

(938 3—3) E dykt. 

L. 438. 0. k. sąd powiatowy zawiada- 
mia, że Jan Legutko z Okocima na podsta- 
wie uchwały e. k. sądu krajowego krakow- 
skiego z 19 stycznia 1878 l. 1573 za mar- 
Rotrawcę uznany a Walenty Kubala kurato- 
rem dlań ustanowiony. 

Brzesko dnia 5 lutego 1878. 

(925 3—3) Edykut 

L. 15636. C. k. sąd powiatowy ogła- 

Sza, że na zaspokojenie pretensyi Józefa 
ergmana w kwocie 558 zł. w. a. z pn. 
odbędzie się licytacya realności, ciała tabu- 
arnego nie stanowiącej, Leona Kopczyńskie- 
go w Buczaczu pod l. 2 i 8/4, w dniach 28 
Marca 1878, dnia 6 maja i dnia 31 maja 
1878 o 10 godzinie przed południem. 

Cena szacunkowa 288 zł. 60 ct., wa- 
dyum 28 zł. 86 ct. w. a. na dwóch pierw- 
Szych terminach będzie sprzedaną za cenę 
szacunkową, lub wyższą, na trzecim także 
Niżej ceny szacunkowej. , 

Akt opisania i oszacowania tudzież re- 
Sztę warunków można przejrzeć w registra- 
urze. 

Buszacz 80 grudnia 1877. 

(840 3—3) Edykt. 

L. 4128. ©. k. sąd powiatowy w Bóbrce 
Ogłasza, że na rzecz e. k. uprzyw. 

redyt. włościańskiego we Lwowie celem 
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uzyskania wierzytelności jego w kwocie 483 ; terwerbreitung Diejer Drudjdhrifi ausgejprocheu, Beftätigung Der verfügten Befhlagnahme auf 


złr. 70 cent. w. a. z pn. od dłużników ma- 


sy leżącej po śp. Józefie i Annie Bobeczkach | oy 
należącej mu się realności pod l. kons. 274 | gemäß $$ 487—489 St. B. D. bejtótigt und | 
37 Pr. Gej. die Bernidjtung der mit | (897 2—3) 


w Bóbree położona, ciała tabularnego nie 
stanowiąca, na trzech terminach t. j. dnia 
13 marca 1878. dnia 18 kwietnia 1878 i dnia 
| 16 maja 1878 każdym razem o godzinie 10 
iz rama na publiczną licytacyę wystawioną i 
najwięcej ofiarującemu za złożeniem wadyum 
10 pre. ceny szacnkowej 1000 złr. w. a. 
sprzedaną zostanie. 

Bliższe warunki licytacyjne można przej- 
rzeć w dotyczących aktach registratury tu- 
tejszo sądowej. 

O. k. sąd powiatowy 

Bóbrka dnia 30 listopada 1877. 


(897 3—3 Edykt. 

L. 8787. O. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niniejszym 
edyktem p. Markusa Silbersteina, że przeciw 
niemu Kalman Klein z Chrzanowa pod dniem 
4 lutego 1878 do l. 8787 o zapłacenie 
sumy 1.100 zł. z większej 1.500 zł. wniósł 
pozew, w załatwieniu którego wydano na- 
kaz zapłaty. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego Markusa 
Silbersteina jest niewiadome, przeto e. k. sąd 
w celu zastępowania pozwanego na koszt i 
niebezpieczeństwo jego tutejszego adw. dr. 
Korczyńskiego, z substytucyą adwokata 
Dra Hajdukiewicza kuratorem nieobecnego 
ustanowił, z którym spór wytoczony według 
ustawy postępowania sądowego w Galicyi 
obowiązującego przeprowadzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanemu, aby w zwyż oznaczonym czasie 
albo sam stanął lub też potrzebne dokumenta 
ustanowionemu dla niego zastępcy udzielił, 
lub innego obrońcę sobie wybrał i o tem 
c. k. sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby wszel- 
kich możebnych do obrony środków pra- 
wnych użył, wrazie bowiem przeciwnym wy- 
nikłe z zaniedbania skutki sam sobie przy- 
pisaćby musiał. 

Kraków 8 lutego 1878. 

(935 3—8) E dy kt. 

L. 4189. ©. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niniejszym 
edyktem p. Markusa Silbersteina. że przeciw 
niemu pod dniem 7 lutego 1878 1. 4189, 
Filia e. k. uprz. galie. akcyj. Banku hipo- 
tecznego w Krakowie o zapłacenie sumy 
wekslowej 1.500 złr. w. a. wniosła pozew, 
w załatwieniu którego polecono Markusowi 
Silbersteinowi, aby sumę dłużną 1.500 złr. 
filii c. k. uprzyw. galie. akcyj. Banku hipo- 
tecznego w 3 dniach zapłacił. 

Gdy miejsee pobytu pozwanego Markusa 
Silbersteina jest niewiadomem, przeto c. K. 
sąd w celu zastępowania pozwanego Markusa 
Silbersteina na koszt i niebezpieczeństwo je- 
go, tutejszego adwokata Dra Rosenblatta 
z substytucyą adwokata Dra Blatteisa kura- 
torem nieobecnego ustanowił, z którym spór 
wytoczony, według ustawy postępowania są- 
dowego w Galicyi obowiązującego, przepro- 
wadzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanemu, aby w terminie trzech dni albo 
sam wniósł zarzuty lub też potrzebne doku- 
menta ustanowionemu dla niego zastępcy 
udzielił, lub innego obrońcę sobie wybrał i 
o tem c. k. sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby 
wszelkich możebnych do obrony środków 
prawnych użył, w razie bowiem przeciwnym 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie przy- 
pisaćby musiał. 


Kraków 8 lutego 1878. 
(964 3—8) Edyk t. 


L. 14972, O. k. sąd powiatowy dele- 
gowany miejski w Tarnowie niniejszym e- 
dyktem wiadomo czyni, +e w sprawie egze- 
kucyjnej c. k. uprzyw. zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie przeciw Józefowi 
Wielgusowi pto 520 złr. 44 ct. w. a. z pn. 
ustanowił dla niewiadomego z miejsca po- 
bytu Józefa Wielgusa, celem doręczenia 
przeznaczoną dla niego ts. rezolucyę z 20go 
czerwca 1877 l. 5200 kuratora w osobie 
adw. Dra Stojałowskiego z substytucyą adw. 
dra Pietrzyckiego na jego koszt i niebezpie- 
czeństwo. B 

Tym edyktem przypomina się pozwa- 
nemu, ażeby albo sam się zgłosił. albo po- 
trzebne dokumenta przeznaczonemu zastępcy 
udzielił, lub też innego obrońcę obrał i tu- 
tejszemu sądowi oznajmił, ogólnie do bronie- 
nia prawem przepisane środki użył, inaczej 
z jego opóźnienia wynikające skutki sam so- 
bie przypisaćby musiał. 

Tarnów dnia 30 listopada 187%. 


(1009) Grfenutuiffe. 
Im Namen Sr. Majeftät des Kaifers ! 

Das f. l. Nanbeggericht Wien in Straf- 
jachen al3 PBrekgericht hat auf Antrag ber T. 
t. Staatganwaltjchaft erfannt, bağ der Inhalt 
fer Drudjchrift „Aug dem Leben einer jüngft 
dahin gejchiebenen Heiligteit (Papft Pius IX), 
bioaraphifh gejchilbert von Dr. ©. NRofée. 
Wien, Berlag von Mbert A. Wenedict. Drud 
von M. Prögthöf, Sedhzhaus", in bem VII. 
bjchnitte auf Seite 36 big 89 bag Bergehen 
a% $ 308 St ©. begründe, und e3 wird 
nah § 493 St. P. D. daż Verbot der Wei- 


z dnia 21 lutego 1878, 


die von der Sicjerheitsbehórhe am 11 Je- 
bruar 1575 vorgenommene Bejchlagnahme 


nad $ 
Bejchlag belegten Eremplare ausgejprochen. 
Wien, ben 18 Februar 1878. 


; Grund des $ 493 Ot P. O. bie Weitervers 


brritung biejer Drudjcfrift verboten. 


Edyk t. 
L. 29188. C. k. sąd krajowy zawiada- 


| mia niniejszym edyktem z miejsca pobytu 


niewiadomych Piotra i Leokadyę Grychtoli- 


Dag f. f. Landes- ulż Strafjgeriht in | ków, iż wydana wsprawie Pinkusa Glūcklicha 


Prag hat auf Antrag der É. E. Staatgauwalte | à ; 
;z dnia 30 czerwca 1877 |. 16362 kuratoro- 


ihaft in Folgedes Befdlufjes vom 6 Febru- 
ar 1878, Bl. 3381, gu Redt erfannt: 

Der Jnbalt des Leitartifelg „V Praze 
dne 1 unora 1878“ und der Ynhalt des Fe- 
uilletongartitels mit der Unfjchrift „V Praze 
due 1 unora 1877“ in der Beitidrift „Del- 
nicke Listy“ Nr. 9 vom 1 Februar 1875 
begründet u. 4w. ber Erjtere den Thatbeftand 
des im § 305 St. ©. und der Rektere den 
Thatbeftand des im $ 300 St. ©. bezeichneten 
Vergeheng gegen bie öffentliğe Ruheund Or- 
nung und wird daher unter gleidhzeitiger Bez 
ftatigung der verfügten Bejchlagnahime auf 
Grund der S$ 489 und 498 St. W. O. bag 
objective Verfahren eingeleitet, die Weiterbere 
breitung Diejer Drudjdjrijt verboten und die 
Bernihtung der mit Bejhlag belegten Erem- 


d | plare verordnet. 


Dag t. f. Landes- al3 Strafąericht in 
Prag bat über Antrag der t. f. ©taatgan= 
waltichaft in Folge des Bejchlujjeż vom 6 
Tebruar 1878 Gl. 3882, zu Iecdht ertannt: 

Jm der Beitfhrift „Social =politijche= 
Rundfhau“ Nr. 2 bom 1 Februar 1878 be- 
gründet der Anhalt des Wrtifels 3ft der 
Socializmus ftaatżgcfahtlich?* ben Thatbeftand 
be3 im $ 65 a St, ©. Dezeichneten Berbre- 
Heng der Störung Der Śflentlihen Ruhe und 
der Jnhalt des Artifel3 „Cinige Worte iber 
Gang nnd Stand der Arbeiterbewegung“ den 
Thatbeftand des im $ 300 St. ©. bezeichneten 
Bergehena gegen die bffentlihe Ruhe und Ord- 
nung und wird daher unter gleichzeitiger Be- 
jtatigung der verfügten Bejchlagnabme auf 
Grunb der $$ 489 und 498 St. P. ©. das 
objective Berfagren eingeleitet, bie Meiterver= 
breitung biejer Drudjcyrijt verboten und die 
Bernichtung der mit Bejdjlag belegten Erem- 
plare verordnet. 


Dag £. f Sanbeg: als Strafgericjt in 
Prag Hat auf Antrag der E f. Staatgan= 
waltichaft in Forge Bejdhlujjeś vom? Februar 
1878, 3. 3383, zu Recht ertannt: 

Der Fnhalt des Leitartifels „Vse ne 
prave vymize* und der Anhalt deg unter der 
Rubrit „Politicke kukatko“ abgedrudten Ar- 
titets mit ber Aufjdhrift „K obhajeni“ in der 
Beitidhrift „Volnost“ Nr. 22 vom 1 Februar 
1878 begründet ben Thatbeftand deg im § 65 
a Gt. ©. bezeichneten Berbrechen3 Der Störung 
her öffentliche uhe und wird daher unter gleidh- 
zeitiger Beftätigung der verjiyteu Wejdlag 
nahme auf Grund der $$ 489 und 493 Gt. 
P. O. da3 objective Werjagren eingeleitet, 
die Weiterverbreitung Diejer Drudjhrift ver- 
boten und die Bernihtung Ber mit Bejdlag 
belegten Etemplare verordnet. 


Dag f. f. Sandes: als Strafgeriht in 
Prag hat auf Antrag der E f Statõanwalt- 
fdjaft in golge des Bejchlujjes vom 6 Febru- 
ar 1878, BL 3384, zu Redt erfannt: 

Der Jnhalt des Qeitartifels „Cekejte Jen 
tech koncu“ in ber  Beitjchrift „Svoboduy 
obean“ Nr. 5 vom 2ten Februar 1878 bez 
gründet den Thatbeftand des im § 69 à St. 
©. bezeichneten Berbrechenś der Störung Der 
öffentlichen Ruhe und wird baher unter gleidh- 
zeitiger Beftütigung der verfügten Bejdlage 
nahme auf Grunb ber $$ 489 uub 498 Gt. 
P. O. das objective Verfahren eingeleitet, die 
Weiterverbreitung diefer Drudjcgrift verboten 
unb die Bernicgtung der mit Bejchlag belegten 
€©remplare verordnet. 


Dag t. f. Landes- al Strafgericht in 
Prag hat auf Antrag der t. £. g matt 
ihat tu Folge des Bejcgluffes vom 6 Februar 
1878, 1. 3580, zu Redt ertannt: 

Der Snbalt der Anmertnnig gut dem 
YUrtitel „Der allgemeine bfterreichijche Arbei= 
terberein", beginnend mit „Det Socia R 7 
bia „... flagen wird“, in ber A co a a- 
ge der Beitjchrift „Social-potitijhe- Run f ai 
Nr. 2 bom 1 Februar 1878 begrun et sA 
Tpatbeftand deg im $ 305 ae i 
bezeichneten Wergehens gegen I ai * 
life Ruhe unb Ordnung und wird daher 
unter gleidhgeitiger Beftätigung der tefiigtem 
Bejchlagnapne auf Grund bes $$ 489 und 
193 Gt. P. D. bie Weiterverbreitung biejer 
Drudfchrift verboten und die Vernichtung Det 
mit Bejchlag belegten Ezemplare verordnet, 


Dag f. f Kreis» al8 Prepgeridt in Görz 
gat über Antrag der f. E. Staatzanwaltihaft 
in olge des Bejdlujjeż vom 9 Februar 
1878, Nr. 108P/68D, zu Recht erfannt: 


Der dnubalt des Artife(3 mit der Muf- 


przeciw nim pto 40 złr. rezolucya egzekucyjnu 


wi dla nieh ad actum ustanowionemu w oso- 
bie adwokata Kibenschńtza z substytueyą 
adwokata Goldmanna doręczona została. 

Kraków 80 listopada 1877. 

(907 2—3) Qbwieszezenie. 

L. 10597. O. k. sąd powiatowy w Ja- 
rosławiu wzywa niewiadomych z życia i po- 
bytu Adolfa Schelsa, Jana Schelsa, Klare 
Modra i Annę Schels z powodu wniesionej 

rośby Karola Dietzinsa przeciw sukcesorom 
ś. p. Jana Schelsa i nieobjętej masie spad- 
kowej Heleny Schels o ekstabulacyę prawa 
trzechletniego najmu domu pod lk. 72 w Ja- 
rosławiu w pozycyi 15 stanu biernego real- 
ności pod lk. 72 w Jarosławiu na krakow- 
skiem przedmieściu na rzecz Jana i Heleny 
Schelsów zaintabulowanego, ażeby do dni 30 
w sądzie lub do ustanowionego dla nich ró- 
wnocześnie kuratora w osobie adw. dra Ga- 
berlego celem obrony swych praw się zgło- 
sili lub innego zastępcę sądowi w tymże 
czasie wskazali. 

Jarosław 6 listopada 1877. 


(937 2—3) Edyk t. 

L. 409. C. k. sąd powiatowy zawiada- 
mia, że na podstawie uchwały e. k. sadu 
krajowego krakowskiego z 19 stycznia 1878 
l. 482 Michał Libera za marnotraweę uzna- 
ny a Józef Laska kuraturem dlań ustano- 
wiony. 

Brzesko dnia 5 lutego 1878. 


(944 2—3) Edykt. 


L. 866. O. k. sąd powiatowy w Nisku 
czyni wiadomo, iż Marcin Gorczyca zmarł 
w Pławie na dniu 8 września 1869 z pozo- 
stawieniem kodycylarnego ostatniej woli roz- 
porządzenia I do spadku jego konkuruje tak- 
że Tomasz Stec. Gdy jego miejsce zamie- 
szkania sądowi nie jest wiadome, wzywa go 
się, aby do roku od daty poniżej wymienio- 
nej zgłosił się w tutejszym sądzie i oświad- 
czenie się za dziedzica wniósł, w przeciwnym 
bowiem razie spadek byłby pertraktowany 
z dziedziecami, którzy się zgłosili i z kurato- 
rem Janem  Gorczycą dla niego ustano- 
wionym. 

©. k. sąd powiatowy 
Nisko dnia 20 stycznia 1878. 
(978 2—3) 
L. 5848. Ze strony e. k. sądu powia- 
towego | w Kumlonce ala uaaiłownj podaja sie 
do publicznej wiadomości, że na zaspókoje- 
uie wierzytelności Samuela Łeiby Hirsch w 
sumie 275 złr. w. a. z pn. przymusowa 
Sprzedaż realności dłużnika Dmytra Seredy 
pod 1. 12 w Łanach polskich położonej w 
tutejszym sądzie na dniu 26 marca 1878, 
na dniu 26 kwietnia 1878 i na dniu 31 ma- 
ja 1878 każdym razem o godzinie 10 rano, 
pod nast;pującemi warunkami śsię odbędzie: 

1. tiealność ta tylko w pojedynczych 
swych częściach, na żądanie egzekuta jednak 
| ryczałtem na pierwszych dwóch terminach 
tylko powyżej ceny szacunkowej lub za ta- 
kową, na trzecim terminie zaś i poniżej ta- 
kowej sprzedaną zostanie. 

+ 2. Chęć kupienia mający obowiązani są 
złożyć 10 pre. wadyum w kwocie 141 złr. 
50 et. a. w. do rąk komisyi licytacyjnej. 

8. Licytować wolno i przez oferty, któ- 
re tylko podczas trwania ustnej licytacyi bę- 
dą przyjmowano i mają być w powyższe 
wadyum zaopatrzone. 

. . Protokóła zastawniczego opisania i oce- 
nienia tudzież resztę warunków licytacyjnych 
przejrzeć można w tutejszym sądzie w go- 
dzinach urzędowych. i 

©. k. sąd powiatowy 

Kamionka 11 lutego 1878. 

(1001 2—38) E dykt. 

Podpisany komisarz sądowy ogłasza, iż 
w skutek polecenia sądowego odbędzie się w 
mojej kancelaryi celem zaspokojenia wierzy- 
telności Feliksa Wiercińskiego w kwocie 110 
zł. z pn. w dniach 7 i 8 marca 1878 każ- 
dym razem od godziny 9 przed południem 
egzekneyjna sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę sumy 887 zł. 98 ct. w.a. przez Włady- 
sława Piątkowskiego przeciw Tadeuszowi Ro- 
manowiczowi i dr. Franciszkowi Smolce przed 
sądem powiatowym m. d. sek. I. we Lwo- 
wie pod dniem 2 czerwca 1877 1. 24385 za- 
skarżonej, a to na pierwszym terminie tylko 
za cenę nominalną lub wyżej takowej, na 
drugim zaś także niżej tej ceny bez porę- 
czenia za istnienie i ściągalność sumy na 
sprzedaż wystawionej. 

Akta dotyczące mogą być w mojem 


OQgiuwzenie. 


drift „L'opuseolo anonimo di Manaco* iu | biurze w godzinach kancelaryjnych przej- 


der Beitjchrijt „Il Goriziano* Nr. 387 bom 6 


zebruar 1878, begründet bag Berbrechen der 
Störung der öffentlichen Nuhe nah § 65 a! 
Gt. Gej. und wird daher unter gletchąeitiger 


rzane. 
Lwów 9 lutego 1878. 
Franciszek Wolski 
e. k. notaryusz jako komisarz konkursowy 


(921 3—3) Edykt. 

L. 14795. ©. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu ogłasza niniejszem, że celem zaspoko- 
jenia wierzytelności e. k. uprzyw. zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w 
ilości 267 złr. 50 ct. w. a. z pn. odbędzie 
się przymusowa sprzedaż realności pod l. k. 
231/401 w Przemyślu na Zasaniu położonej, 
dłużników Jana i Józefy Pileckich własnej 
w dniu 17 maja, 18 czerwca i 12 lipca 1876. 

Wartość szacunkowa tej realności wy- 
nosi 800 złr. która też wywołaną zostanie. 

Chęć kupienia mający, obowiązany bę- 


dzie złożyć przed rozpoczęciem licytacji 
wadyum w kwocie 80 złr. A 
Resztę warunków licytacyi przejrzeć 


można w registraturze sądowej. 

Przemyśl 7 listopada 1877. 
(923 3—3) Edykt. | 

L. 18668. Wzywa się niewiadomego 
z miejsca pobytu Hrynia Buka spadkobiercę 
zmarłego bez testamentarnie w Krużykach 
16 lutego 1828 Mikołaja Opalińskiego, by 
w ciągu roku do spadku się zgłosił, inaczej 
postępowanie spadkowe ze zgłaszającymi SIĘ 
spadkobiereami i ustanowionym dlań kurato- 
rem Mikołajem Opalińskim przeprowadzonem 
zostanie. 

C. k. sąd powiatowy m. del. 
Sambor 29 grudnia 1877. 
(977 3—3) ©bwieszezenie. 

L. 5993. 0. k. sąd powiatowy w Du- 
biecku oznajmia, że w tymże odbędzie się 
dnia 2 kwietnia 1878 dnia 1 maja 18%8 1 
dnia 4 czerwca 1878 każdym razem o godzi- 
nie 10 rano, publiczna egzekucyjna licytacya 
realności w Laskowie pod l. k. 88/25 poło- 
żonej Walentego Wydry własnej na zaspoko- 
jenia wierzytelności e. k. uprzyw. zakładu 
kredytowego włościańskiego w kwocie 150 
złr. w. a. Z pn. 

Cena wywołania 250 złr. w. a. 

Zakład 25 złr. w. a. 

Warunki licytacyjne można przejrzeć 
w registraturze sądowej. 

Dubiecko dnia 80 listopada 1877. 

(959 3—3) Ogłoszenie. 

L. 18989. 0. k. sąd obwodowy w Tar- 
Dowie zawiadamia niniejszem Franciszka i 
Maryannę Holzerów jak niemniej ich prawo- 
nabywców z życia i miejsca pobytu niewia- 
domych przez kuratora adw. dr. Psarskiego 
z subastytucyą adw. dr. Tokarza, tudzież ni- 
niejszym edyktem, iż Leokadya z Reklewskich 
Nartowska złożyła kwotę 2800 złr. m. k. 
czyli 2940 złr. w. a. tytułem kwartalnej raty 
czynszu dzierżawnego z moej kontraktu z 
dnia 3 sierpnia 1846 wedle dom. 241 pag. 
370 n. 42 on. na rzecz p. p. Franciszka i 
Maryanny Hołzerów w stanie biernym dóbr 
Kowalowej intabulowanej. 

Tarnów dnia 81 grudnia 1877. 
(943 3—3) ©bwieszezenie. s 

L. 1801. Komisyą hinoteczna 7awiadn- 
mia, ik złożone zostały do powszechnego 
przejrzenia arkusze posiadania i inne akta 
służyć mające do założenia księgi hipotecznej 
dla gminy Przysłup Majdan w sądzie powia- 
towym Kałuskim. , 

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wnoszone być mogą w sądzie po- 
wiatowym Kałuskim lub przed komisarzem 
hipotecznym dnia 7 czerwca 1878, na którym 
dalsze dochodzenia miejscowe prowadzone 


będą. 

Kałusz dnia J5 lutego 1878. 
(968 3—3) Edyk t. 

L. 5356. C. k. sąd powiatowy w Pod- 
bużu podaje niniejszem do publicznej wiado- 
mości, że na zaspokojenie sumy 178 złr. 46 
ct. z pn. przymusowa sprzedaż realności pod 
nr. kons. 67 subr. 96 w Podburzu położonej 
dłużnika Stefana Manycza własnej w tutej- 
szym c. k. sądzie w drodze publicznej licy- 
tacyi na rzecz e. k. uprz. zakładu kredyto- 
wego włościańskiego dnia 21 lutego, 21 mar- 
ca i 17 kwietnia 1878, każdym razem o go- 
dzinie 9 przed południem z tem przedsię- 
wziętą zostanie, że na pierwszych dwóch ter- 
minach realność ta tylko za cenę wywołania 
350 złr. w. a. lub wyżej tejże, zaś na trze- 
cim terminie także i niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 proc. ceny. szacun- 
kowej. 

Reszta warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania przejrzeć można w tusądowej 
registraturze. 

Podbuż 31 grudnia 1877. 

(975 3—3) Ogłoszenie konkursu. 

L. 788. Przy e. k. sądzie krajowym w 
Krakowie opróżnioną została posada c. k. ad- 
juukta sądowego w IX klasie rangi. W celu 
obsadzenia tej posady, ewentualnie innej przy 
sądach kolegialnych lub powiatowych opróż- 
nić się mogącej posady adjunkta, rozpisuje 
się konkurs z terminem l4dniowym przy 
nadmienieniu, iż kandydaci winni są podania 
dotyczące za pośrednictwem władz swych 
przełożonych wnieść do prezydyum c. k. są- 
du krajowego w Krakowie. 

Z prezydgum c. k. sądu krajowego. 

Kraków dnia 18 lutego 1878. 

(941 3—3) Obwieszczenie 

L. 9289. Na zaspokojenie należytości 

Salamona Flintensteina w sumie 105 zł. w. 


a. z pn., odbędzie się publiczna licytacya ru- 
' chomości Michała Barty z Pobereża, jakoteż 
"jego zabudowań mieszkalnych i gospodar- 
jezych, tudzież gruntów do tej realności na- 
j leżących w 8 terminach, dnia 19go lutego 
| 1878, dnia 26 marca 1878 i dnia Żgo maja 
i 1878, zawsze o godzinie 10 rano w Po- 
| bereżu. 

Za cenę wywołania co do realności u- 
stanawia się wartość szacunkową w sumie 
3225 zł. w. a. 

Wadyum wynosi kwotę 328 zł. w. a. 

Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
| można w registraturze sądowej przejrzeć. 
| Od c. k. sądu powiatowego. 
| Halicz dnia 10 listopada 1877. 


(946 3—3) Obwieszczenie. 

L. 8157. ©. k. sąd powiatowy w Ry- 
manowie przeprowadzi w zabudowaniu są- 
dowem dnia 25go lutego 1878, 18go marca 
1878 i 6 maja 1878, każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem celem Ściągnienia 
j dla Drezli Moszkwicz sumy wekslowej 62 
'złr. w. a. z pn., przymusową licytacyjną 
| sprzedaż części realności w Rymanowie pod 
ilk. 76 położonej, w księdze własności Tom 
|I. pag 958 poz. X. act. na imię Dawida 
Leiby Kalba zapisanej, w drodze publicznej 
licytacyi. 

Cena szacunkowa części realności tej 
wynosi 1142 zł. 20 ct. w. a. 

Wadyum zaś 10 proc. takowej, 

Reszta warunków, tudzież akt opisania 
i ocenienia mogą być przejrzane w sądzie. 

Rymanów dnia 28 grudnia 1877. 


(214 3—3) Obwieszczenie. 

L. 6271. Celem rozdania przedsiębior- 

stwa wykonania podłóg i posadzek w budo- 
wać się mającym gmachu sejmowym we 
Lwowie, odbędzie się dnia 28 lutego 1878 
na podstawie pisemnych ofert publiczna licy- 
tacya, na którą Wydział krajowy Królestwa 
Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem przedsiębiorców niniejszem za- 
prasza. 
. _ Jako nieprzekraczalny termin do wnie- 
sienia ofert (deklaracyj) do Wydziału krajo- 
wego, ustanawia się godzina 13 w południe 
dnia 28 lutego 1878 poczem bezzwłocznie 
nastąpi otwarcie ofert. 

Potrzebna ilość wynosi: 

1) 1228.09 metr. kw. podłóg zwykłych 
sosnowych, 

2) 3965.57 metr. kw. podłóg sosnowych 
z fryzami, 

2281.61 metr. kw. posadzek parkieto- 
wych. 

Oferty mogą być oddane na wykonanie 
podłóg i posadzek razem, lub też na wyko- 
nanie podłóg oddzielnie i posadzek oddzielnie. 

Wadyum ofertowe wynosić będzie przy 
ofertach na podłogi 180 zł. w. a. przy ofer- 
tach ma posadzki 215 zł. w. a. i ma być 
ułożone w kasie krajowej Wydziału krajowe- 
go w gotówce lub też w papierach warto- 
ściowych sposobnych do lokowania kapitałów 
pupilarnych, a obliczonych podług kursu po- 
danego w „Gazecie Lwowskiej“ w przededniu 
oddania oferty. 

Na złożone wadyum wyda kasa pokwi- 
towanie i potwierdzi odbiór na kopercie o- 
ferty. RE 

Warunki ogółowe i szczegółowe tyczą- 
ce się tego przedsiębiorstwa, jakoteż wzory 
do deklaracyi otrzymać można w kancelaryi 
dyrekcyi budowy we Lwowie przy ulicy Sło- 
wackiego pod l. 8 w godzinach przedpołu- 
dniowych. 

Z rady Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi I Lodomeryi i W. K. Kra- 


_ kowskiego. 
We Lwowie dnia 15 lutego 1878. 
3) Edykt. 


(898 8— 

L. 194. O. k. sąd obwodowy w No- 
wym Sączu zawiadamia Wojciecha Wężyka, 
Karola Wężyka, Ludwikę z Wężyków Mat- 
czyńską, Aleksandra Wężyka, Jacentego Žu- 
rowskiego i Piotra Dzierzek Krzynieckiego 
jako też możliwych ich spadkobierców i pra- 
wonabywców, że przeciw nim Wincenty i 
Teofila małżonkowie Jeleńscy pod dniem 12 
stycznia 1878 l. 194 wnieśli pozew o uzna- 
nie za zgasłe i o wykreślenie z dóbr Porem- 
ba dolna sum 30000 zł. pol. 6000 zł. i 780 
zł. w. a. z pn. w załatwieniu którego pozwu 
wprowadzono postępowanie pisemne z we- 
zwaniem wniesienia obrony w 90 dniach. 

Gdy miejsce pobytu pozwanych nie jest 
wiadome, przeto w celu zastępowania tychże, 
ich sukcesorów lub prawonabywców na koszt 
i niebezpieezeństwo ich ustanowiono kurato- 
rem tutejszego p. adwokata dr. Jarosza z sub- 
stytucyą p. adwokata dr. Zelechowskiego z 
którym spór wytoczony według ustaw postę- 
powania sądowego przeprowadzonym będzie. 

Zaleca się zatem pozwanym, ich sukce- 
sorów i prawonabywców, aby w wyż ozna- 
czonym czasie obronę wnieśli lub też po- 
trzebne dokumenta ustanowionemu zastępcy 
udzielili lub innego obrońcę sobie wybrali, 
lub też innych środków do obrony użyli, w 
razie bowiem przeciwnym wynikłe z zanie- 
dbania skutki sami sobie przypisać będą 
musieli. 

C. k. sąd obwodowy. 
Nowy Sącz 19 stycznia 1878. 


AN >>> Z I ZZ NZ RE A ZOE W EE ZZ Z EZ ZZA s . 


(922 3—3) Edykt. 

L. 1628. O. k. sąd obwodowy w Sam- 
borze podaje niniejszem do wiadomości, że 
otworzył konkurs nad całym ruchomym ja- 
koteż w krajach, dla których ustawa konkur- 
sowa z 25 grudnia 1868 jest ważną, poło- 
żonym nieruchomym majątkiem Dmytra O- 
stasza w Graboweu zamieszkałego. Kierowni- 
ctwo upadłości tej porucza się Janowi Maje- 
ranowskiemu c. k. sędziemu powiatowemu 
w Stryju a tymczasowym zawiadowcą masy 
ustanawia się adwokata dr. Baczyńskiego w 
Stryju. 

Wszyscy ci, którzy do tej masy kon- 
kursowej jako wierzyciele konkursowi preten- 
syę rościć chcą, mają takowe nawet w razie, 
gdyby o nie spór wytoczony był, w ciągu 
60 dni od dnia ogłoszenia tego edyktu w tu- 
tejszym sądzie obwodowym lub c. k. sądzie 
powiatowym w Stryju wedle przepisu ustawy 
konkursowej w celu zapobieżenia zagrożonym 
w tejże skutkom prawnym zgłosić się, i na 
terminie, który na dzień 16 kwietnia 1878 
o godzinie 10 rano ustanawia się, przed ko- 


misarzem konkursowym do likwidacji i do | 


oznaczenia pierwszeństwa wnieść. 

Termin ten wyznacza się zarazem także 
i do zawarcia ugody. 

Wierzycielom, którzy na ogólnym ter- 
minie likwidacyjnym staną i pretensye swe 
zgłoszą, służy prawo powołać inne osoby w 
miejsce dotychczasowego zarządcy masy, jego 
zastępcy i ezłonków wydziału wierzycieli. 

Do załatwienia przez sąd ustanowione- 
go albo do zamianowania innego zawiadowey 
masy, tegoż zastępcy i do wyboru wydziału 
wierzycieli wyznacza się termin na dzień 27 
lutego 1878 o godzinie 9 przed południem 
w obec komisarza konkursowego. 

Zarazem zaw adamia się wierzycieli, 
którzy nie w okręgu sądu powiatowego w 
Stryju mieszkają, że wedle $. 111 zastępcę 
w Stryju mieszkającego celem doręczenia 
uchwał oznajmić mają, inaczej bowiem na 
wniosek komisarza konkursowego dla nich 


kurator na ich koszta i niebezpieczeństwo | wego 


ustanowionym zostanie. 

Dalsze ogłoszenia w ciągu postępowa- 
nia konkursowego umieszczone będą, w do- 
datku urzędowym do „Gazety Lwowskiej“, 

Sambor dnia 5 lutego 1878. 

(939 3—8) Edykt. 

L. 4985 ©. k. sąd powiatowy w Bóbr- 
ce ogłasza, że na rzecz c. k. uprzyw. zakła- 
du kredytowego włościańskiego, celem uzy- 
skania wierzytelności jego w kwocie 400 zł. 
w. a. z pn. od dłużników Jaua i Katarzyny 
Kozakiewiczów należącej mu się, realność 
pod ik. 110/859 w Bóbrce położona, rzeczo- 
nych dłużników własna, ciała tabularnego 
niestanowiąca, na trzech terminach , tj. dnia 
8 marca 1876, dnia 10 kwietnia 1878 i du. 
8 maja 1878, każdym razem o godzinie 10 
a ramu w kancelary! tutejszo-sądowej na pu- 
bliczną licytacyę wystawioną i najwięcej o- 
fiarującemu za złożeniem wadyum 10 proc. 
ceny szacunkowej 1600 złr. w. a. sprzedaną 
zostanie. 

Bliższe warunki licytacyjne można przej- 
rzeć w dotyczących aktach registratury tu- 
tejszo-sądowej, 

0. k. sąd powiatowy. 

Bóbrka dnia 27 grudnia 1877. 
(910 3—3) Edyk t. 

L. 8612. C. k. sąd powiatowy Tyczyń- 
ski rozpisuje publiczną sprzedaż realności 
pod 1. 98 w Borku nowym, Kaspra Walka 
własnej, celem zaspokojenia pretensyi Wolfa 
Weissberga 62 złr. 60 ct. w trzech termi- 
nach: dn. 21 marca, 18 kwietnia i 23 maja 
1878, każdym razem o godzinie 10 zrana. 

Cena wywołania 382. 

Wadyum 38 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w sądzie. 

Tyczyn 24 września 1877. 


(974 3—3) Edykt. 

L. 2743. C. k. sąd krajowy dla spraw 
cywilnych we Lwowie czyni wiadomem, iż 
celem zaspokojenia pretensyi Łucyana Jur- 
kowskiego w sumie 6000 złr. w. a. z pn. na 
dnin 12 marca 1878, na dniu 26 marca 1878 
i na dnin 9 kwietnia 1878, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem publiczna li- 
eytacya sumy 14700 złr. w. a. w stanie bier- 
nym dóbr Brody z przyległościami ust. dom. 
489 p. 169 n. 441 on. intabulowanej włas- 
nością dłużnika p. Ignacego Trzeinskiego bę- 
dącej się odbędzie. 

Cenę wywołania ustanawia się na sumę 
14700 złr., wadyum zaś na kwotę 1470 złr. 
wal. austr. 

Bliższe warunki licytacyi przejrzeć moż- 
na podczas godzin urzędowych w t. s. regi- 
straturze. 

Dla wierzycieli w mowie będącej sumy 
którzyby po dniu 10 grudnia 1877 prawo 
bipot. nabyli ustanawiamy kuratora w osobie 
p. adw. dr. Bodeka ze substytucyą adw. dr. 
Raresa i doręczamy im obecną uchwałę. 

Z e. k. sądu krajowego. 

Lwów 26 stycznia 1878. 
(968 3—3) Edykt. 

L. 10498. O. k. sąd del. miej. w No- 
wym Sączu zawiadamia, iż celem zaspokoje- 
nia pretensyi wekslowej Nowosandeckiej ka- 


sy oszczędności od dłużniezki Maryi Bumlo* 


| wej w kwocie 100 zł. wraz z procentem 
6 proc. od dnia 6 października 1875 
i cym prowizyę '/, od sta na tenże czas pr), 
| padającą, kosztami protestu 2 zł. i noty f 
! kacyi 8 ct., kosztami sądowemi 13 złr. 6 
let, egzekucyjnemi w kwotach 4 zł. 70 cb, 
[6 złr. 74 ct, 2 zł. 86 et, 11 zł. 27 et l 
i zł. 36 ct., tudzież kosztami egzekucyjne” 
' za niniejsze podanie w kwocie 28 zł. 56 ot. 
|przyznanemi, odbędzie się w ( 
| przymusowa publiczna sprzedaż ciała hipo” 
| tecznego pod lk. 127 w Załubińczu położo” 
nego, wykazem hipotecznym l. 62 objęteg”: 
| dłużniezki Maryi Bumlowej własnego 7% 
| kwotę 821 złr. 40 et. w. a. oszacowanego: 
iw dwóch terminach, a mianowicie na dll 
22 marca 1878 i na dniu 5 kwietnia 187% 
| każdym razem o godzinie 10tej przed połu* 
. dniem. 
Wadyum 
zł. 
| Wyciąg tabularny i protokół oszacowa” 
| nia sprzedać się mającego ciała hipotecznego 
tudzież resztę warunków licytacyjnych mog% 
być w registraturze sądowej przejrzane. 
C. k. sąd pow. miej, del. 

Nowy Sącz dn. 18 stycznia 1878. 
(958 3—8) Edykt. 

L. 1821. Sąd krajowy wyższy w Kra- 
,kowie podaje do wiadomości, że projekty n0- 
yri ksiąg gruntowych dla gmin katastral- 
nych: 

Skrzętla, Poręba mała, Łososina dolna 
|w okręgu sądu delegowanego miejskiego W 
| Nowym Sączu; 
| Libusza, Rzepiennik - Marciszewski, W 

okręgu sądu powiatowego w Gorlicach ; 
Zadziele, w okręgu sądu powiatowego 
w Żywcu; 
| Słocina, w okręgu sądu powiatowego W 
| Tyczynie; 

Kobiernice, w okręgu sądu powiatowe” 
go w Kętach; 

Spytkowice, w okręgu sądu powiato- 
w Wadowicach; 
Brzezie narodowe i szlacheckie, Ujazd, 


lieytacyjne wynosi kwotę 


| 


| Tomaszowice w okręgu sądu powiatowego W 
| Krzeszowicach; 


Węgrzce wielkie z osadami Węgrzce 
małe czyli Strumiany i Mała Wieś, w okrę* 
gu sądu powiatowego w Niepołomicach ; 

Roztoki z miejscowością Gliniezek, w 
okrągu sądu powiatowego w Jaśle; 

Mogilno, Kruźlowa wyżnia, w okręgu 
sądu powiatowego w Grybowie, położonych 
według ustawy krajowej z 20 marca 1874. 
l. 29 dz. ust. kraj. wygotowane za nowe 
księgi gruntowe tychże gmin poczynające od 
dnia 1 marca 1878 uważane będą, a od te- 
goż dnia wolno je przeglądać w sądzie wła- 
ściwym, jak również, że od tegoż dnia wszel- 
jkie nowe prawa, czy to własności, czy za- 
stawu, czy jakiebądz inne prawo hipote- 
czne odnoszące się do nieruchomości księgą 
gruntową objętej, jedynie przez wpiranie do 
| tej księgi może być nabyte, ograuiczone. 

przeniesione, lub wykreślone. 
Wprowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej wymienionych ksiąg 
| gruntowych sąd krajowy wyższy wzywa: 
| a) wszystkich którzyby na podstawie ja- 
kiego prawa, przed otwarciem tych 
nowych ksiąg gruntowych nabytego, 


chcieli uzyskać jaką zmianę wpisów hi- 
potecznych, odnoszących się do sto- 
eunków własności lub posiadan,a, a to 
bez różnicy, czyby ta zmiara przez 
dopisanie, odpisanie lub przepisanie przez 
sprostowanie oznaczenia nierueńomości 
lub połączenia ciał hipotecznyca lub w 
jakibądz inny sposóh nastąpić 'niała, 
wszystkiech, którzyby już przed; otwar- 
ciem tych nowych ksiąg gruutowych 
nabyli do jakiej nieruchomości" wpisa- 
nej w te księgi lub do jej częćci jakie 
prawo zastawu, służebności leb jakie 
inne prawa do wpisu hipotecznego u- 
przymiotnione, o ile te prawa jako do 
| dawnego stanu biernego należące wpi- 
sane być mają, a już przy założeniu 
nowej księgi gruntowej, tamże wpisa- 
ne nie zostały, aby z temi prawami 
zgłosili się do sądu powiatowego wła- 
ściwego najdalej do dnia 31 marca 
1879, gdyż prawnym skutkiem zanied- 
bania lub uchybienia tego terminu jest 
utrata prawa do poszukiwania zgłosić 
się mającej pretensyi przeciw osobom, 
które prawo hipoteczne na podstawie 
wpisów, w nowych księgach grunto- 
wych zamieszczonych a niezaprzeczo- 
nych w dobrej wierze nabyły. 
Ostrzega się, że termin powyższy nie 
może byó dla strou pojedynczych ani prze- 
| dłużonym, ani też w razie zaniedbania go, 
do pierwotnego stanu przywróconym ; a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie z 
pomienionem prawami lub roszczeniami nie 
uwalnia okoliczność, iż zgłosić się mające 
prawo było już zapisane w dawniejszych 
księgach hipotecznych w miejsce "tórych 
nowe księgi gruntowe wstępują, było wiadome 
z jakiej rezolucyi sądowej, lub jest przedmio” 
tem dochodzenia, wskutek podania lub skar- 
gi przed sąd wniesonej. 
Kraków, 7 lutego 1878. 


b 


— 


tymże sądzić 


bież | 


l 
| 


| 


Konkurs. 

A L. 1521. Posada sekretarza Rady przy 

nią cim sądzie krajowym lub w razie prze- 

Sk Stenia przy innym sądzie kolegialnym 
regu lwowskiego wyższego sądu krajowego 

Płacą VII klasy rangi jest do obsadzenia. 
ud biegający się wniosą swe należycie 

okumentowane podania do Prezydyum są- 
rajowego we Lwowie do 10 marca 1878. 
Lwów 18 lutego 1878. 

(0882135  Edykt. 

a L. 11064. C. k. sąd powiatowy w Ku- 
an zawiadamia mających chęć kupienia, że 
ap rawie Antoniego i Anny Łuckich prze- 

A Mikołajowi Łuckiemu pto. 150 złr.z pn. 
rę, e dzie się egzekucyjna publiczna sprzedaż 
alnośei w Kutach pod l. k. 740 położonej, 
clala tabularnego niestanowiącej w terminach 
PE marca, 12 kwietnia i 17 maja 1878 każ- 

Jm razem o godzinie 10 rano a to w pier- 
Szym i drugim terminie tylko za cenę sza- 
"Unkową, lub powyżej takowej, a wjterminie 
ostatnim i niżej tejże za jakąbądź cenę. 

„ Akt zastawniczego opisania i oszacowa- 
Wa tudzież resztę warunków lieytacyjnych 
Można przejrzeć w tus. registraturze. 

Kuty 20 grudnia 1877. 
984 —8) Ogloszenie licytacyi. 
z L. 1588. W dniach 7 marca 5 kwietnia 
116 maja 1878 każdym razem o godzinie 9 
Pd południem odbędzie się w sądzie tu- 
ga aym publiczna sprzedaż realności pod l. 

9 w Grzymałowie położonej Wasyła Chru- 
bajłą własnej, celem zaspokojenia pretensyi 

El Jawetz w kwocie 100 złr. w. a. z pn. 
Cena wywołania wynosi 510 złr. wa- 
10 pre. 

, Resztę warunków tudzież protokół opi- 
pania i oszacowania przejrzeć można w tu- 

-SZosądowej registraturze. 

Z e. k. sądu powiatowego 
Grzymałów 10 listopada 1871. 

(994 2—8) Obwieszczenie. 

„ L. 68118. W celu wykonania budo- 
Wli konserwacyjnych w latach 1878, 1879 i 
t 1880 na gościńeu państwowym podtatrzań- 
Skim w sekcyi drogowej „Gorlice“ w Nowo- 

ądeckim okręgu budowniczym odbędzie się 
W dniu 11 marca 1878 e godzinie 12 w po- 
łudnie w e. k. Starostwie w Nowym Sączu 
licytacya na podstawie pisemnych ofert. 

„, Suma fiskalna robót w r. 1878 wyko- 
nać się mających wynosi 1200 złr. 04'/ą ct. 

any kosztorys sumaryczny, wykaz cen jed- 
nostkowych. jak nie mniej ogólne i szczegó- 
łowe warunki przedsiębiorstwa tego dotyczą- 
ce przejrzane być mogą w wymienionem Sta- 


(1000 2—3) 


dyum 


_ Tostwie gdzie także oferty zaopatrzone marką 


stemplową na 50 et. i w wadyum wynoszą- 
ce 5 pre. od sumy fiskalnej z wyrażeniem 
cen nie tylko cyframi ale i literami przed 
oznaczonym terminem a w dniu licytacyi 
najpóźniej do godziny 12 w południe wno- 
szone być mogą. 

1 O erty nie ułożone według przepisów 
ub nie. podane w terminie nie będą uwzglę- 
dnione. 

Z e. k. Namiestnietwa. 
Lwow dnia 11 lutego 1878. 
(957 2—8) Kumnahnug 8. 185. 
„ , Aug der Hersch Barrach fchen Stiftung 
lud vom Beginne des Stubienjahres 1877/8 
m gwei Gtipenbien jährliher je 128 fl. 6. 
- an arme jiibijche Studenten zu verleihen. 
„ Uter ben Bemerbern haben jene, welche 
mit der Stifter verwandt oder aug Galizien 
gebitrtig find, ben Vorzug. 
pA T Bewerber um diefe Stipendien ha- 
ti is ft dem Geburtajcheine und den Durf- 
he i żeugnige auch Stubienzeugnige der bei- 
den let. en Oenejter beizubringen und wenn 
fie bie Beteilung aug bem Titel der Berwanbe 
jchajt nit bem Stifter anjprechen, biejebe in 
aufftetgender Linie bis zu bem Gtifter Hersch 
Barrach, refpective bem Bater desjelben Chaim 
Barrack mitteljt eine mit ben Driginal- 
Geburt feine belegten Stanunbaumeś nad- 
śutwetjem, 

Die fonach belegten Gejuche, welde iibri= 
gens nur dann der gejeklichen Stentpelpilicht 
Nicht unterliegen, wenn fie mit einem fegalen 
Mrmutęszeugnifje tnftruirt find, find bis Ende 
Oebruar 1878 bei der t. t. n.ö. Statthalterei 
su iberreichen. 

Von der £. £. m. 6. Statthalterci. 

Wien, den 29 Jänner 1878. 

(945 2—3) Edyk t. 

~ L. 2850. 0. k. sąd powiatowy w Pil- 
Znie zawiadamia iż rozpisuje przymusową 
licytacyę realności 1. 30/86 w Czarny na 
dzień "26 marca 1878 i dzień 29 kwietnia 
1878 zawsze o godzinie 10 rano w tutejszym 
Sądzie za lub powyżej ceny szacunkowej 99 
<A. na zaspokojenie pretensji Samuela Re- 
chtą od Jakóba Saka w kwocie 35 złr. z pn. 

Pilzno dnia 30 listopada 1877. 

(848 2—3) E dy k t. 

L. 6174. ©. k. sąd powiatowy w Ko- 
marnie, uznaje w skutek uchwały e. k. sądu 
R Wodtwego w Samborze z dnia 25 wrze- 
„ua 1977 |. 15220 Michała Seniów z Horo- 
RY wielkiej za marnotraweę, nadaje mu 

uratora Fedka Hryniów. 
Z e. k. sądu powiatowego 

Komarno 30 grudnia 1877. 


9 


(1025 1—3) Edykt. 


L. 20831. C. k. sąd powiatowy delego- | 


wany miejski w Tarnowie uwiadamia nieo- 
becnego i z miejsca pobytu niewiadomego 
Józefa Kozła, że przeciw temuż ce. k. uprz. 
Zakład kredytowy włościański we Lwowie 
w dniu 17 września 1877 do l. 14970 proś- 
bę o nakaz zapłaty sumy 392 złr. w. a. z 
pn. wniósł w skutek czego nakaz wypłaty 
wydanym został. 

Ustanawiając dla nieobecnego Józefa 
Kozła na jego koszt i niebezpieczeństwo ku- 
ratora ad actum w osobie adw. Dra Stoja- 
łowskiego ze substytucyą adw. Dra Tokarza 
i wręczając tymże nakaz zapłaty z dnia 18 
września 1877 poleca sąd pozwanemu ażeby 
w przepisanym czasie albo się sam osobiście 
stawił — albo potrzebne dokumenta prze- 
znaczonemu zastępcy udzielił — lub też in- 
nego obrońcę obrał i tutejszemu sądowi o- 
znajmił, ogólnie do bronienia prawem prze- 
pisane środki użył — inaczej z opóznienia 
wynikające skutki sam sobie przypisać by 
musiał. 3 

Tarnów dnia 3 stycznia 1678. 

(1023 1—3) Edyk t. 

L. 3085, Dnia 14go marca. dnia 1lgo 
kwietnia i 16 maja 1878 o godzinie 10 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod Nr. 39 w 
Maxymowicach powiatu Sambor, ciała tabu- 
larnego nie stanowiącej Michała Bednarza i 
Dmytra Snichura własnej w sprawie zakładu 
kred. włość o 274 złr. 50 et. a. w. z pn. 

Cena wywołania wynosi 800 złr., wa- 
dyum 89 złr. a. w. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim także niżej takowej będzie 
sprzedaną. 

Resztę warunków wolno w tutejszzm 
sądzie przejrzeć. 

Ć. k. sąd powiatowy miejs. del. 

Sambor, dnia 16 listopada 1877. 


(1017 1—3) Edyk t$. 

L. 1957. C. k. sąd obwodowy w Sta- 
nisławowie uwiadamia niniejszem Majera 
Silberdratha z miejsca pobytu nie wiadome- 
go, iż na podstawie wekslu z daty, Stani- 
sławów 29 sierpnia 1877 na 55 złr. przez 
niego na rzecz Jakóba Hamburga przyjętego, 
wydanym został nakaz zapłaty tejże sumy 
z pn i ustanowionemu dla niego kuratorowi 
p. adw. Dr. Szeparowiczowi doręczonym. 

Stanisławów 13 lutego 1878. 

(1016 1--3) Edy Kk t. 

L. 7158. Dnia 15go marca, dnia 11go 
kwietnia i dnia 9 maja 1878 o godzinie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy- 
musowa publiezna sprzedaż realności pod 
Nr. 8/17 w Zarajsku, powiat Sambor. ciało 
tabularne stanowiące Fedia Tymezyszyn vel 
Pawłów własnej, w sprawie zakładu kred. 
włość o 400 złr. a. w. z pn. 

Cena wywołania wynosi 1000 złr. wa- 
dyum 100 zdr. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
przy trzecim także niżej takowej będzie 
sprzedaną. 

Resztę warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć. » 

O tej sprzedaży zawiadamia się tych 
niewiadomych wierzycieli którzyby prawo 
zastawu na realność pod l. k. 8/17 w Zaraj- 
sku po dniu 6 marca 1877 wykonali, lub 
którymby uchwała niniejsza z jakiego kol- 
wiek bądź powodu doręczoną być nie mo- 
gła, na ręce ustanowionego kuratora adw. 
Dra Witza. 

C. k. sąd powiatowy m. d. 

Sambor dnia 22 września 1877. 
(578 1—3) Edyk t. 

L. 2668. 0. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia nibiejszym 
edyktem p. Lazara Mikołajewicza że prze- 


ciw niemu wniósł Mojżesz Sperling, pozew | (1024 1—3) 
| L. 10329. Dnia 11 kwietuia 1878 o 


wekslowy, de pr. 25 stycznia 1878 l. 2668 
o nakaz zapłaty sumy wekslowej 200 zł. w. 
a. z pn. w załatwieniu którego uchwałą Z 
dnia 25 stycznia 1878 1. 2668 polecono po- 
zwanemu Lazarowi Mikołajewiezowi, aby su- 
mę wekslową 200 złr. z 6 pre. od dnia 22 
listopada 1877 i kosztami pozwu 6 złr. 61 
ct. w. a. powodowi w ciągu dni 8 zapłacił, 
lub zarzuty wniósł. > 

Gdy miejsce pobytu pozwanego Lazara 
Mikołajewicza nie jest wiadomem przeto c. k. 
sąd wcelu zastępowania na koszt i niebez- 


: (1013 1—3) Edykt. 


myślu wzywa uiniejszem dzierżyciela wekslu 
z daty Ustrzyki dnia 4 czerwca 1877 przez 
Menudla Reischera wystawionego na 558 zł. 
w.a. opiewającego dnia 10 października 1877 
na zlecenie wystawcy płatnego, Franciszkowi 
Niesiołowskiemu i Tyldzie Niesiołowskiej ja- 
ko trassatom do zapłacenia w Ustrzykach 
jako miejsca zapłaty przekazauego i przez 
tychże akceptowanego, aby takowy do dni 
45 tutejszemu sądowi przedłożył, gdyż po 
upływie tego terminu weksel wyż opisany 
na ponowną prośbę Mendia Reischera za a- 
mortyzowany uznany zostanie. 
Przemyśl 30 stycznia 1878. 


(1004 1-38) ©bwieszczenie. 


L. 737. Dobromilski sąd powiatowy o 
głasza że w dniach 22 marca, 26 kwietnia i 
81 maja 1878 każdym razem o godzinie 10 
przed południem przeprowadzoną będzie 
przymusowa sprzedaż realności spadkob. Pio- 
tra Widysz w Hujskn pod l. k. 43 położo- 
nej na zaspokojenie wierzytelności Piotra 
tuczyszyn w kwocie 60 zł. a. w. z ceną wy- 
wołania 950 a wadyum 95 zł. w. a. Warun- 
ki wolno jest w registraturze przeglądnąć. 
Kuratorem wierzycieli ustanowiono p. Jędrze- 
ja Grabowskiego z Dobromila. 


Dobromil dnia 2 lutego 1878, 
(1014 1—3) Edyk t. 


L 13695. O. k. sąd obwodowy w Sam- 
borze wzywa p. Jakuba Lewsze, tegoż spad- 
kobierców lub prawonabywców, ażeby w prze- 
ciągu jednego roku a najdalej do 31 grudnia 
1878 zgłosili pretensye swoje do sumy 700 
złr. jak dom. II. pag. 189 n. 21 on. intabu- 
lowanej na rzecz Jakuba Lewsze kupea z 
Brodów w stanie biernym realności pad 1. k. 
63/55 w Samborze w dzielnicy miejskiej po- 
łożonej, ile że po bezskutecznym upływie tego 
terminu na prośbę właściciela rzeczonej real- 
ności wykreślenie nadmienionego wyżej wpisu 
zarządzonem będzie. i 

Sambor dnia 4 grudnia 1877. 


(1006 1—3) Edyk it. 


L. 12855. C. k. sąd powiatowy w Za- 
błotowie podaje do wiadomości publicznej. 
że w dniach 12 marca 1845, 17 kwietnia 
1878 i 21 maja 1878 przymusowa publiczna 
sprzedaż realności pod nr. 85 w Rożnowie 
położonej niestanowiącej tabularnego ciała, 
należącej do Michała Zariuczuka i na 500 
złr. sądownie oszacowanej w celu zaspokojenia 
pretensyi 112 złr. się odbędzie, która to re- 
alność przy pierwszym i drugim terminie, 
tylko za, lub wyżej szacunkowej ceny, e przy 
terminie trzecim także poniżej ceny tej sprze- 
daną zostanie. 

Warunki lieytacyjne przejrzane 
mogą w tusądowej registruturze 

Zabłotów 31 grudnia 1877. 
(1021 1—3) E dy k t. 


zla 14955. Dnia 5 kwietnia 1878 o 10 
godzinie rano jako na trzecim odroczonym 
terminie odbędzie się w tutejszym Sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż realności pod 
L k. 77/79 w Wojutyczach, ciała tabularnego 
nie stanowiącej Antoniego Kędzierskiego wła- 
snej w sprawie Bazara Knkera o 120 zir. w. a. 
z pn. 

Na terminie tym realność ta sprzedaną 
będzie i niżej ceny szacunkowej pod warnn- 
kami edyktem z dnia 19 lutego 1877 1. 518 
w nr. „Gazety Lwowskiej" 89, 90 191 już 
ogłoszonemi z następującemi zmianami: 

1) za cenę wywołania ustanawia się 
sumę 620 złr. w. a. jako wartość szacunkową, 
gdyż realność pod 1. k. 80/82, której sprzedaż 
także jest dozwoloną na żądanie Łazara En- 
kera, wyklucza się obecnie ze sprzedaży. 

2) Zakład wynosi 62 złr. w. à. 

. k. sąd powiatowy miej. deleg. 
Sambor duia 31 grudaia 1871. 


Edykt. 


być 


godzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym 
sądzie ponowna przymusowa publiczna sprze- 
| daż realności pod nr. 3675 w Kulezycaeli 
į powiatu Sambor, ciała tabularnego nie Sta- 
nowiącej Ilka Czerewki własnej w Sprawie 
zakładu kredytowego włościańskiego o 98 
złr. w. a. Z pn. l 

Cena wywołania wynosi 100 złr. wa- 
dyum 10 złr. w. a. mak 

Sprzedaż ta odbędzie Się 
terminie, przy którym realność 


I w jednym 


powyższa 


pieczeństwo jego tutejszego adw. dr. Wędry- | także poniżej ceny wywołania sprzedaną bę- 


chowskiego z substytueyą adw. dr. Goldmana 
kuratorem nieobecnego ustanowił, z którym 
spór wytoczony według ustawy postępowania 
przeprowadzonym będzie. 


Zaleca się zatem nminiejszem edyktem | 
pozwanemu aby w zwyż oznaczonym czasie sam | 


wniósł zarzuty lub też potrzebne dokumenta 


ustanowionemu dla niego zastępcy udzielił, } 
lub innego obrońcę sobie wybrał, i o tem | CA . BAR: 3 : 
aby | we celem założenia księgi hipotecznej w gmi- 


c. k. sądowi doniósł w ogóle zaś, a 
wszelkich możebnych do obrony środków 


t sądzie 


| dzie. | i 
Resztę warnnków wolno w tutejszym 


przejrzeć. h 4 
C. k. sąd powiatowy miej. deleg. 
Sambor dnia 29 września 1874. 
(1026) Ogioszemie. 
L. 712. C. k. sąd powiatowy w Jaro- 
sławiu zawiadamia, iż dochodzenia miejsco- 


nie katastralnej „Boratyn“ dnia 25go lutego 


prawnych użył, w razie bowiem przeciwnym ; 1878 rozpoczyna. 


z 


pisaćby musiał. ; 
Kraków 25 stycznia 1876. 


wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie przy- | 
|w urzędach gminnych, 


Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 


Jarosław 3 lutego 1878. 


L. 102 C. k. sąd obwodowy w Prze- | 


(1022 1—3) Edykt. 

L. 11478. ©. k. sąd powiatowy miejs. 
; deleg. w Samborze ogłasza, że w dniach 12 
| marca, 11 kwietnia i 9 maja, każdym razem 
jo 10 godzinie rano odbędzie się w zabudo- 
(waniu tegoż sądu celem zaspokojenia preten- 
| syi Jakóba Sandauera w kwocie 60 zł. z pn. 
| przymusowa sprzedaż połowy realności Wa- 
syla Torezynowicza pod l. k. 15 wPinianach 
niestanowiącej ciała tabularnego. 

(ena wywołania 393 zł. 

Wadyum 39 zł. 380 ct. 

Przy trzecim terminie nasląpi sprzedaż 
1 niżej ceny wywołania. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze. 

Sambor dnia 15 grudnia 1877. 


| (012 1—35) Edykt 


L. 83819. ©. k. sąd krajowy w Kra- 
kowie wzywa posiadacza dwóch zagubionych 
assygnacyi z dnia 19 października 1876 l. 
160 i 161 przez Wgo Alfreda Milierskiego 
w Piekarach wystawionych. na różne żelazo 
i gwoździe w cenie łącznej 44 złr. 62 ct. a. 
w. opiewających, aby w przeciągu jeduego 
roku. 6 tygodni i 8 dni od dnia ogłoszewia 
niniejszego edyktu w tutejszym sądzie zgło- 
sili i prawa swe do tych assygnacyi wyka- 
żali, inaczej bowiem po bezskutecznym upły- 
wie terminu assyguacye te za amortyzowane 
i nieważne uznane zostaną. 

Kraków 7 grudnia 1877. 

(1015 1—3) Edykt. 

L. 18694. O. k. sąd obwodowy w Sam- 
borze wzywa p. Jana Knolta, tegoż spadko- 
bierców lub prawonabywców, ażeby w prze- 
ciągu jednego roku a najdalej do 1 stycznia 
1879 zgłosili pretensye swoje do sumy 1769 
zł. 17 et. jak Dom. III pag. 188 n. 20 on. 
i pag 189 n. 22 on. intabulowanej w sta- 
nie biernym realności pod l. k. 63/55 w 
Samborze w dziel. miejskiej położonej na 
rzecz Jana Knolta, na podstawie wyroku 
Magistratu samborskiego z dnia 15 grudnia 
1810 1. 622 ileże po bezskutecznym upływie 
tego terminu na prośbę właściciela rzeczonej 
realności wykreślenie nadmienionego wyżej 
wpisu zarządzonym będzie. 

Sambor dnia 4 grudnia 1877. 

©zioszemie. 

L. 718. O. k. sąd powiatowy w Skała- 
cie zawiaddmia, iż złożone zostały u niego 
do powszechnego przejrzenia arkusze posia- 
dania i inne akta służyć mające do założe- 
nia księgi hipotecznej dla gminy katastralnej 
Borki wielkie. 

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wnoszone być mogą w sądzie tu- 
tejszym do dnia 26 lutego 1878 w którym 
to dniu dalsze dochodzenia prowadzone będą. 

Skałat dnia 17 lutego 1878. 

(1027) Obwieszczenie. 

L. 12jpr. Dla drugiej zwyczajnej kaden- 
cyi sądów przysięgłych, których posiedzenia, 
przy e. k. sądzie krajowym karnym we Lwo- 
wie rozpoczną się dnia 1 kwietnia 1678 o 
godzinie 9 przed południem, zamianowałe 
prezydyum c. k. sądu krajowego wyższego 
przewodniczącym wice-prezydenia e. k. sądu 
krajowego Józefa Piątkowskiego, a zastępcami 
tegoż, radców c. k. sądu krajowego : Karola 
Fiigera, Jakóba Finkla, Ferdynanda Śwital- 
skiego, Antoniego Schatzla, Jana Nikischa, 
dr. Kmila Łopuszańskiego, Leona Budzynow- 
skiego i Wincentego Lewickiego. 

Z prezydyum c. k. sądu kraj. dla spraw kar. 

Lwów dnia 17 lutego 1878. 


(1008) Ertcnntnijje. 


Dag £ f. Landes: als Strafgericht in 
Prag Hat auf Antrag der f. É Staatsanwalt= 
jdaftin Folge deż Befchlujjeż vom 6 Februar 
1578, JL 3448, zu Redt erfannt: 

Der Jnhalt deg Urtifelfs mit der Auf- 
jdrift „Die fociale Frage* in der zweiten 
Auflage der Beitihrift „SŚocial-politijdhc=Huubd= 
fhau“ Nr. 2 vom 1 Februar 1878 begründet 
den Thatbeftand des im $ 65 a St. ©. beżeich= 
neten Bergehens gegen bie öffentliche Nuhe 
und Ordnung und wird daher unter gleidh- 
geltiger Beftätigung der verfügten Bejchlage 
naime auf Grund der $$ 459 und 493 St. 
W, D. das objective Berfahren eingeleitet die 
Weiteverbreitung diefer Drudjdrijt verboten, 
und die Bernihtung der mit Bejchlag beleg- 
ten C©reniplate verordnet. 


(990) 


Dag f. f Kreiz- als Prefigeriht zu 
Briir Bat auf Antrag der £. £. Staatsanwaft= 
fhaft in golge des Bejchlujzeż vom 8 Februar 
1818 gu Recht erfannt: 

Der Jnhaft des Rcitartifef(3 mit der 
Ueberjdhrift „Politijhe Bilberbogen Nr. 66 
jammt Motto” in der Beitjchrift „Deutichra 
Bolisblatt" Nr. 10 vom 6 Februar 1878 bre 
gründet Den Thatbeftand des im § 65 lit. 
a Gtraf Gejcg normirten Verbrechens 
Der Störung der Offentliheu Ruhe. E3 wird 
daher die verfügte Hejchtagnapme diefer Beit- 
ichrift beftätigt, gemij § 493 St. P. ©. bie 
Weiterverbreitung derjelben verboten und nach 
§ 87 des Prekgejegeż Die Bernidhitung der 
mit Bejchlag belegten Gremplare verordnet. 


10 


(927 2—3) Editt. O tem zawiadamia się z miejsca poby- 
BL. 4829. Daz f. f. Bezirfsgeriht in |tu niewiadomego Arona Jakóba Willner tu- 

Rawa ruska gibt bem, dem ŚSBofnorte nadh | dzież wszystkich wierzycieli, którzy po 18 

unbefannten Josef Migdał befannt, e3 habe j grudniu 1877 hipotekę na tej realności uzy- 

ihn Herman Kaempffe Gutsbcfiger in Luby- skali, lub którymby uchwała niniejsza lieyta- 

cza camerale mitteljt Klage vom 25 Muguft cję rozpisującą albo wcale nie, lub też w 

1877 Bl. 5354 bei biejem f. t. Begirtsgerichte czasie doręczoną być nie mogła do rąk ku- 

auf Bańlung der Beträge von 59 fl. 4 fr. 6. ratora p. adwokata dr. Łuczakowskiego z sub- 

IW., 145 fl. 80 fr. 6. W., 264 fl. 56 fr. 6. | stytucyą p. adwokata dr. Marksteina ustano- 

W. belangł, und um richterliche Hilfe gebeten, | wionego. 

ferner, da żur fumarijchen Berhanblung die- Tarnopol dnia 21 styeznia 1848. 

jes Streiteż der Termin Be den a wi ' (991 2—8) fa » Ee. 

1878 Bormittag 11 Uhr, Diergerihtś anbe e Eae E 


ii l t rA- | 
raumt, nnd bag fir ben Belangten der Kura | kach dolnych upoważnia p. Michała Baczyń- 


tor in der Perjon des Vandeśadvofaten Dr. j |. 
SA W EĆ worden fei, dem | m. n eE W Pa 
ie Rlage zugejte ird. R } 3 j 
Ga liegt daher dem Belangten ob feinem E i spadkowych, względem ktòryeh 
at sk einem anderen zu wóblenden | (120 sąd jest RWE 4 
evoflmichtigten bie gu feiner Vertheidigung a 
dienlichen Bekelfe mitzutkeilen, da fonjten er w Ustrzykach dolnych 16 lutego 1878. 
die, burdy bie Unterfajjung der etwaigen, (999 2—3) Konkurs. 
Bertheibigungźmittel  entjtandenen Nachtheite | L. 1494, A) Poseda prowadzącego księ- 
jelbft ię t Brzietegeri dte gi gruntowe w X klasie rangi z przynależną 
p Uo OE 5 płacą przy sądzie obwodowym w Tarnopolu. 
wal wa aż B) i posada kancelisty z przeznaczeniem 
(992 2—3)  E dy kt. PArt do prowadzenia ksiąg gruntowych w XI kla- 
L. 558. C. k. sąd pow. miej. del. seke. | gie tangi, z przynależną płacą przy sądzie 
II we Lwowie niniejszym edyktem do po- powiatowym w Winnıikach, są do obsadzenia. 
wszechnej podaje wiadomości iż na podsta- Ubiezaiądwcjć Woa rod 
wie rezolneyi z dnia 11 lipca 1877 l. 7870 Hania wad la E Rad hn riki 
ani egze ki aja EoLA Aia myśl rozporządzenia minister z 10 czerwca 
bliezną licytacyę realności pod l. 68 i 37 w 1855 | 10 a e PE pap Be: 
Brzuchowieach położonej, wedle dom 5 pag. Kiooftznych. cd i p- a p i an 18 
431 nr. 19 haer Feliksa Urbańskiego własnej A y z h posady s a) A si 
na rzecz Simona Landaua, celem zaspokoje- a J Sk ID A Bo w aroe u co do 
nia sumy 4400 złr. z odsetkami, tudzież | P U% ad b) do Prezydyum sądu H ar a 
kosztami egzekueyjnemi i pod warunkami : j| "9 wowile najdalej do 30 marca 1878. 
1) Za cenę wywołania stanowi się cena Kandydaci wojskowi wedle $ 5 ustawy 
z 19 kwietnia 1872 1. 60 dz. p. p. na po- 


szacunkowa tej realności w ilości 15650 złr. i ] 

2) Do sprzedaży tej ustanawia się je- | S%dę kancelisty ukwalifikowani przy obsadze- 
den termin 26 marca 1878 o godzinie 10 | iu posad ad b) przed innymi kandydatami 
rano. tylko o tyle uwzględnieni zostaną, o ile za- 

3) Każdy chęć kupienia mający obo- | razem uzdolnienie swe do prowadzenia ksiąg 
wiązany jest jako wadyum piątą część ceny | gruntowych, wedle rozgorządzenia ministr. z 
szacunkowej, czyli kwotę 782 złr. 50 ct. a.w. 10 czerwea 1855, l. 101 dz. pr. p. wykażą. 
w gotówce lub państwowych zapisach złożyć. Lwów 18 lutego 1878. 

Resztę warunków rod ij (980 2 —3) Edykt. 
tabularny i akt oszącowania mogą chęć ku Sikanie *GE araor w Krako- 
wie zawiadamia z miejsca pobytu niewiado- 


pienia mający przejrzeć w tut. sądowej re- 


= awa dnia RE SE 1818. mego Henryka Komara, że bank dla handlu 
z Kd AEO PA i przemysłu wniósł przeciw niemu pozew 
( —3) y c wekslowy w d. 7 lutego 1878 l. 4188 o za- 


L. 14200. ©. k. sąd powiatowy w Kos- © 
sowie czyni wiadomo, iż na żądanie uprz. 
zakładu kred. włościańskiego w eelu zaspo- 
kojenia resztującej kwoty 252 złr. 61 et. w. 
a. z pn. przymusowa sprzedaż realności dłu- 
żnika Myrona Potiek własnej w Krzyworo- 
wni pod l. 155/222 położonej w drodze pu- 
blicznej licytacyi w dniu 27 lutego 1878 na 
dniu 27 marca i na dniu 1 maja 1878 
każdym razem o godzinie 10 przed połud- 
niem w tutejszym sądzie przedsięwziętą z0- 
stanie. 

Cena wywołania stanowi 900 złr. w.a. 
a zakład 90 złr. Jap 

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszo sądowej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 

Kossów 26 października 1877. 
1976 2—38) Edyk t. 

L. 7018. W dniach 1 kwietnia 1 maja 
i 27 maja 1878 o godzinie 10 przed połud- 
niem odbędzie się sądzie licytacya realności 
Iwana Dziaducha własnej pod l. k. 10 w 
Uciszkowie położonej niei .tabulowanej celem 
zaspokojenia sumy 1l złr. z pn. na rzecz 
Izaaka Hechta. 

Cena wywołania 11 złr. wal. au. wa- 
dyum 10 pre. 

Resztę warunków w registraturze. 

Z e. k. sądu powiatowego 

Busk dnia 15 grudnia 1877. 
(873 2—3) Obwieszczenie. 

L. 263. C. k. sąd obwodowy w Tarno- 
polu podaje niniejszem do publicznej wiado- 
mości, iż ma zaspokojenie należącej panu 
Robertowi Domsonowi od Leisora Willnera, 
a względnie masy jego sumy 799 złr. 31 et. 
w. a. z odsetkami 6 pre. od dnia 15 marca 
1867 tudzież z odsetkami 6 pre. od sumy 
3615 złr. 28 et. za czas od 5 lipca 1866 do 
15 marca 1867 i kosztami sporu i egzeku- 
cyjnemi w kwotach 130 złr. 98 et. 16 złr. 
10 et. 8 złr. 40 ct. 10 złr. 60 et. i 88 zir. 
47 et. przyznanemi, publiczna sprzedaż re- 
alności w Tarnopolu pod l. 519 położonej, 
na imię Leisora Willnera dom. 5 str. 544 l. 
2 własności intabulowanej w trzech termi- 
nach a to dnia 22 marca, dnia 9 kwietnia 


i dnia 10 maja 1878 zawsze o godzinie 10 


płacenie sumy 900 złr. z pn. w skutek czego 
nakaz zapłaty powyższej sumy z pn. w prze- 
ciągu dui 3 wydany drowi Wilkoszowi jako 
ustanowionemu dla niego kuratorowi dorę- 
czony został. Wzywa się więc nieobecnego 
p. Hesyka Komara, aby ustanowionemu ku- 
ratorowi możliwych do obrony dowodów u- 
dzielił lub innego zastępcę ustanowił i o tem 
sądowi doniósł. 
Kraków 8 lutego 1878. 


(993 2—3) Obwieszczenie 
L. 64978. W celu zabezpieczenia bu- 


dowli konserwacyjnych wykonać się mających 
w latach 1878, 1879 i 1880 na trakcie kra- 
kowskim i dukielskim okręgu budowniczego 
tarnowskiego odbędzie się w e. k. starostwie 
w Tarnowie na dniu 11 marca 1878 o go- 
dzinie 12 w południe licytacya za pomocą 
pisemnych ofert. 

Cena fiskalna budowli konserwacyjnych 
wykonać się mających w roku 1878 wynosi 
na trakcie krakowskim 3474 złr. 92 et. 

dukielskim 609 62 
Ogółem 4084 złr. 5% et. 

Bliższe warunki licytacyi  przejrzane 
być mogą w wymienionem e. k. starostwie 
w godzinach urzędowych, gdzie też oferty 
zaopatrzone w wadyum 5 pre. od ceny fiskal- 
nej z wyrażeniem cen nietylko cyframi ale 
też i literami w oznaczonym terminie wnie- 
sione być mają. 

Oferty nieułożone według przepisów 
lub podane po upływie terminu nie będą 
uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnietwa 
We Lwowie dnia 12 lutego 1878. 


(983 2—3) Edykt. 


L. 9220. C. k. sąd obwodówy w Rze- 
szowie podaje do wiadomości, iż w dniu 18 


Maurer bez pozostawienia rozporządzenia 0- 
statniej woli. 

* Ponieważ sądowi nie jest wiadomem, 
czyli i które osoby mają prawo do spadku 
jego, dlatego wzywa się wszystkich, którzy- 
by zamierzali z jakiego bądź tytułu prawne- 
go rościć sobie prawo do spadku, żeby w 
przeciągu jednego roku od dnia niżej wyra- 
żonego licząc — zgłosili się z prawami swe- 
mi w tym sądzie i przy wykazaniu swego 
prawa dziedziczenia wnieśli oświadczenie się 
za dziedziców, w przeciwnym bowiem razie 
spadek, dla którego tymczasem tutejszy adw. 
p. Dr. Władysław Wawrausch kuratorem | 
masy został ustanowionym. pertraktowany i) 
przyznany będzie tym, którzy się oświadczy- 
li za dziedziców i tytuł swego prawa dzie- 
; dziczenia wykazali, część zaś spadku nieprzy- 
nie po południu. h jęta, lub gdyby się nikt nie oświadczył do 

4) Wyciąg tabularny i akt oszacowania | niego, cały spadek jako bezdziedziczny przez 
przeglądnąć można w tusądowej registra- Rząd ściągniętym zostanie. | 
Rzeszów, 31 grudnia 1877. 


przed południem w c. k. sądzie obwodowym 
tarnopolskim pod następującemi warunkami 
odbędzie się: 

1) Cenę wywołania stanowić będzie 
suma 38182 złr. 45 ct. 

2) Wadyum wynosi 320 złr. w. a. 

3) Wrazie nie sprzedania tej realności 
w powyż wyznaczonych terminach rozpisuje 
się termiu do układania ułatwiających wa- 
runków na dzień 10 maja 1878 o 4 godzi- 


turze. 


listopada 1870 umarł w Rzeszowie Józef | 4 
| 


Doniesienia prywatne. 


„Jan Korwin“ 


dramat z powstania na Litwie, 
p. Władysława B. Lwów 1878, 
wyszedł z druku 
i jest do nabycia w cenie 50 ot. w. a 
w każdej księgarni. 
Skład główny 
w księgarni - antykwarni 
K. ŁUKASZEWICZA 


we Lwowie ul. Halicka 1. 50. 
(916 2—3) 


Tylko 2 zł. 30 ct. 


kosztuje 17 kompletnych pówieści 
w języku niemieckim 


0. F. Berga i Teodora Scheibe 


w 23 tomach broszurowanych, każdy tom 
przeszło 100 stronie zawierający. 
Zamówienia przyjmuje pod słowem „„Bii- 
cher“ Kkspedycya anonsów Rotter et Com. 
w Wiedmiu Riemergasse. Przesyłki za pobra- 
niem poeztowem lub przesłaniem należytości. 
Opakowanie wolne od opłaty. 


(7387 1—4) 
OZNI: SAKNWEKSEK WO 0 o 
(1085 1—3) 
Konkurs. 


Celem obsadzenia posady sekretarza Mu- 
zeum przemysłowego miejskiego we Lwowie, 
Zarząd Muzeum ogłasza konkurs z terminem 
nieprzekraczalnym do 1 kwietnia r. b. 

Posada sekretarza nie jest etatową, przez 
rok pierwszy uważana będzie jako prowizo- 
ryczna, następnie zaś może być ustalone dal- 
sze urzędowanie. Płaca z tą posadą połączo- 
na wynosi rocznie 800 zł. r. 

Ubiegający się o powyższą posadę wi- 
nien udowodnić świadectwami : 

1. Odbyte studya techniczne, jako też 
kilkoletpią praktykę w zawodzie techniczno- 
przemysłowym. 


" n ” 


n n . 


Przy zakupnie 15 litr opuszczam z powyższych cen % et na litrze 
o ' 


n n + ” 


50 , a 


" U 


Z góry zapłaconą powyższą ilość można także częściami odbierać. 
Odbiorcom jeszcze większej ilości daję stosowny rabat. 
Bluszanki, beczki, kamionki i flaszki, liczę po cenie kosztu. 


Zamówienia na prowincję wykonuję za gotówkę lub pobraniem kolejowem. 


M6” Mając zawsze na uwadze najważniejszy warunek dobrego oświetlenia, utrzymuję na 
składzie dla moich szanownych odbiorców tylko najczyściejsze, zupełnie bezpieczne 
materyały do oświetlenia, przytem nadmienić muszę, by się szanowna publiczność we 
własnym interesie od zakupna chociaż nieco tańszej nafty od roznosicieli po domach 
strzegła, albowiem od takowych tylko eksplodujący bardzo niebezpieczny płyn nabyć 


można 


(807 2—4) 


Znacznie zniżone ceny mafty od I lutego 1878 
w handlu 


zg a t : | 
) ) U 
R, Ditmara 
we Lwowie plac Maryacki (hotel Europejski) 
podwójnie rafinowana ma sa fese salonowa . 


j Litr 32 ct. 
amerykańska . TE a 
gospodarska . , TaSi, 


Ogłoszenie licytacyi. 


Galicyjski 
Zakład zastawniczy i kredytowy 


Lwów, ulica Teatralna, w gmachu Teatralnym 
na dole 


podaje do powszechnej wiadomości, że zapadłe do dnia 31 
grudnia 187% zastawy w dniach 12, 13 i 14 marca b. r. 


"RE ORZECZENIA 
Wieś y Staisłarowskiem obszaru 600 0 


Realność ghz 200 M. na sprzedaż 


Adres: W. Mokrzycki w Nadwórnie. 
(10611 1—1*) 


~iun 
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Podręcznik 
dla 


władz administracyjnych i antonomicznych % 


zawierający zbiór ustaw i przepisów o 
LJ 


Policyi ogniowej 


i budowniczej 
N IE” opuścił już prasę -E ZĘ 


i jest do nabycia w Ekspedycyi Gazety 
Lwowskiej 


po cenie I zł. za egzemplarz, z prze- 
syłką pocztową I zł. 5 ct. 

W Ek-=pedycyi „Gazety Lwo- 
wskiej** są także do nabycia 
Ustawy 
w jednej książeczce. Cena egzemplarza 6 et. 
z przesyłką pocztową S$ et. 
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2. Znajomość języka polskiego i nie- 
mieckiego. 

3. Wykazać, iż konkurującemu nie obce 
są urządzenia i cele Muzeów zagranicznych. 

4. Udowodnić, iż konkurujący liczy się 
w sile wieku, mając nie mniej jak 30, nie 
wiecej jak 45 lat życia. 

Nadto ponieważ sekretarz Muzeum tak 
moralnie jako też materyalnie odpowiedzial- 
nym jest za całość mienia muzealnego, żąda 
się zatem tytułem gwaraneyi złożenia kaucyi 
lub odpowiedniej rękojmi. 

Podania wraz z wymaganemi świa- 
dectwami mają wnosić konkurenci do biura 
Muzealnego w Ratuszu. 

Lwów dnia 10 lutego 1878. 


Zarząd Muzeum. 
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w godzinach zwykłych urzędowych przez publiczną li- 


cytacyę (w myśl $. 19, 21, 24, 26, 27, regulaminu) naj- 
więcej dającemu za gotówkę sprzedane zostaną. 
Www aww, dnia 10 lutego 1878. 


MONEIN 


